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PISANIE 
ZASLLYCH CZYNNOSCI 
NA DELEGACYL 


OD STANOW RZECZYPOSPOLITEY 


NA SEYMIE EXTRAORDYNARYINYM 
WARSZAWSKIM 


DO ZAWARCIA TRAKTATOW 
Z DWORAMI 


WIEDEŃSKIM , PETERZBURSKIM, I BERLINSKIM, 


Daa 19 MATA ROKU 1773 WYZNACZONEY, a DNIA 19 MARCA ROKU 1775 ZAKONCZONEY 
Z UMIESZCZENIEM 
WSZYSTKICH w ROZMAITYCH MATERYACH MIANYCH MOW, 
PODANYCH TAK OD JJ. WW. MINISTROW CUDZOZIEMSKICH: JAKO 
TEZ WZAIEMNIE OD DELEGACYI NOT. 


O R AG 


COKOLWIEK MÓWIONO, LUB CZYTANO BYŁO, W WŁAŚCIWYCH KAŻDEGO 


z jj. 00. JJ. WW. DELEGATOW wyrazach 
WIERNIE SPISANY 


POD PREZYDENCYA 
J. W. JMCI XIĘDZA ANTONIEGO OSTROWSKIEGO, 
BISKUPA KUJAWSKIEGO I POMORSKIEGO 
PORZĄDKIEM WSZYSTKICH SESSYI REKA JEGO PODPISANYCH 
ESE OS ZO. NEM 
A z OBOWIAZKU PRAWA DO UWIADOMIENIA NARODU, 
OD TRZYMAIACEGO PIORO, JAKOWTM SPOSOBEM RZECZ CAŁA 
TRAKTOWANA BYŁA, 


z PRZYŁĄCZENIEM POTRZEBNYCH CZYTAIACEMU NIEKTORYCH WIADOMOSCI 
USTANOWIENIA I UMOWIENIA DELEGACYI TYCZĄCYCH SIE, 
pO DRUKU PODANY. 


A www = 
ZAGAIENIE SIODME. 


IE 


w WARSZAWIE, 
w DRUKARNI PIOTRA DUFOURA UpRzYyWILEIOWANEGO OD LK Mes 


EE 
M.DCC.LXX. Vi. 


Po kilku feymowych Jefyach podobało fig zkonfederowanym Rzeczypofpolitey 
Jianom, iefzcze iedne uczynić feymu prorogac yą do dwudzieftego 


T d Wë 4 
Marca 1775. wte flowa: 


Viv KRór z ftanami zkonfederowanemi na termin fey. 
| mu terazniey{zego z prorogacyi przypadający zgro- 
<a madzonemi wchodząc w przełożenie przez Przewie- 
lebnego Prezefa Delegacyi uczynione , jefzcze raz 
potrzebną tegoź feymu oftatnią prorogacyą do dni kilkunaftu oświad- 
czaiącego , dla zakończenia całego teyże Delegacyi dzieła, iefzcze 
iednę prorogacyą do dnia dwudzieftego tego miefigca Marca roku te- 
raźnieyfzego daiemy, chybaby potrzeba ułożenia traktatów commer- 
ciorum, ES Jeparatorum articulorum tego wyciągała. Która Delegacya 
ftofuiac fie do naypierwfzego aktu limity o ewakuacya woyfka Zas 
granicznego traktować ma. Adam Łodzia Xże Poniśfki j lar/załek cene- 
ralney konfederacyi Koronney i feymowy manu propria. Michat Hieronim 
Xve Radziwiłł Miecznik, Mar [zadek konfederacyi generalney wielkiego Aieflwa 


Litew/kiego i feymowy manu propria, 
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OPISANIE 


WSZELKICH CZYNNOSCI DELEGACYINYCH 


NA KILKOKROTNE ZAGAIENIA z WYRAZENIEM LICZBY 
ZASIADANYCH SESSYI, I CZASU, KTOREGO SIĘ KAZDE 


ZAGAIENIE POCZYNAŁO I KOŃCZYŁO, 


PODZIELONE. 


e a pm e PY 


Wedlug za|ztego od zkonfederowanych fłanów rozporządzenia, w limicie ofta- 

tniey wyżey położoney opifanego, wrócili fig 77.00. FJ. WW, Ichmse 
Panowie Delegaci do zakończenia dzieła dnia 6. Marca'roku 1775. 
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ZAGAIENIE SIÓDME 1 OSTATNIE. 


OD e DO 20. MARCA R. 1775. LICZY SESSYI 13. 


SESSYA PIERWSZA 


DNIA e MARCA. 


. W. Kanclerz W. Koronny, dla flabego zdrowia JW. 
Bifkupa Kuiawfkiego zaczął feffyą takowemi wyra- 
zle zy: „ JUŻ to fiodmy raz do tey wracamy fie świątni- 
„ Cy, ża pozwoleniem Króla Jmci i ftanow Rzeczypo- 
fpolitey, tym więcey mamy pobudek, do zakończenia czynności, 
któremi zafpokoiony będzie narod. Była myśl ftanow, Ze ta li- 
mita oftatnia, a zatym kończyć należy. Xże Jmć Marfzałek konf: 
poda nam departament woyfka W. X. Litt: articuli feparati , lifta 
cywilna , wfzyftkie publiczne interefa przez fzczegulny wzgląd 
publicznego dobra zafpokoić potrzeba, aby refzta, iefzcze zottalo 
nam czafu do zafpokoienia żądań obywatelikich: ,, 
Jmé Pan Frankowski Pofeł Zakroczymiki odezwał fie: ,, Wfzak- 
że natym, prześwietna Delegacyo, ftaneliśmy, Ze nam przyrze- 
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y» czono ośm dni do partykularnych proiektów, azaż nie czas, żeby 
» nam tylekrotne ufkutecznione obietnice € ,, 

Jmć Pan Jezierfki Pofeł Nuit rzekł; ,, Nie 8 o łafki, 
„ bo te zoftaia {zczegulnie dla wiekfzych ludzi, dla których oyczy- 
» znamata; ale profiemy o fprawiedliwość, lecz tey fie zapewne nie 
an doczekamy. ,, 

J. W. Prezes odpowiedział: ,, Wniefienie Jmci Pana Pofla Za- 
» kroczymfkiego ściąga fie fzczegulnie do Ichmw Panów Miniftrów 
„ cudzoziemfkich, których gdy iefzcze nie mafz, agere agenda. Za 
» przybyciem ich nieomiefzkam przełożyć powfzechne prześwietney 
» Delegacyi żądanie. „ W tym prawie momencie nadefzli JJ. WW. 
Miniftrowie cudzoziemfcy. 

J. W. Kafztellan Poznańfki był zdania, aby ieden dzień był na- 
znaczony do publicznych interefów , drugi do partykularnych. Gdy 
|. W. Prezes oświadczył Ichmé Panom Miniftrom cudzoziemfkim żą- 
danie Delegacyi, J. W. Pofeł Roffyifki rzekł: „ Tak iuż mała część 
a zoftaie nam interefow publicznych, żebyśmy oddaliwfzy mniey 
„ potrzebne fpory w tym tygodniu zakończyć ie mogli, zoftałoby 
„ nam do partykularnych interefow ośm dni. „ -Wielu J. WW. by- 
ły zdania, aby w traktowaniu interefu zachować alternate. Po u- 
mówieniu fie z J. WW. Miniftrami cudzoziemfkiemi conclufum, aby 
cztery dni traktować interefa publiczne, a piąty był do partykular- 
nych proiektow. 

Xże Czetwertyńfki Pofeł Bracławfki w takowych przymówił fie 
flowach: „ Gdy fig podobało ftanom Rzeczypofpolitey, przez akt 
„ limity położyć iuż oftatnią tame Delegacyi, trzeba nan zacząć nie 
„ od kraiowych interefow, ale od publicznych , to ieft dokończyć 
„ articulos feparatos i traktatu commerciorum. Jeżeli kto powie, Że te 
y interefa będąc wielkiey wagi, potrzebuig iefzcze negocyacyi, ro- 
» zumiem , Ze przez tak długi czas, iuż dali explikacye fwoieJ. WW. 
» Miniftrowie cudzoziemicy; wiemy ich fpofob traktowania; chcąc 
„„ więc publicznych interelow przyfpiefzyć, dopralzam De z mieyfca 
„» mego, aby od tego zacząć. , 

Odpowiedział Xże Wooda Gnieźnieńłki: ,, Trzeba dogodzić 
» fprawiedliwemu wniefienin i trofkliwości Xcia Jmci Bracławfkiego. 
„ Ja maiąc honor być wyznaczonym do tychże konferencyi, daię 
(pr awiedliwe $wiadectwo Ichmé Panom Miniftrom cudzoziem fkim, 
„ że przez te dwa dni nieżałowano pracy w układaniu interefow , 
„ oświadczaią fie Ichmć Panowie Miniftrowie, że ułożonego ultima- 
„ tum nie odftąpią 5 co zaś Jmć Pan Minifter Króla Jmci Prufkiego, 
„ zawfze obiecuie, niepokazuiąc iefzcze żadnego fkutku; trzeba więc 
„ uprafzać dwoch Ichmć Panów Pofłow, aby nam w tak cięfzkiey 
„ negocyacyi pomodz raczyli. ,, 

LW. Hetman W. Koronny rzekł: ,, Do wniefienia Xcia Jmci Bras 
» cławfkiego, abyśmy te interefa naprzod traktowali, które izcze- 
„, gulniey cały kray interefuią , mam honor w nieprzytomności J. 
» WW. kollegow moich, uprafzać prześ: Delegacyi, abyśmy przy- 
» ftąpili do czytania regulamentu woyfka W.X. Litt: „ Gdy czyta- 
no departament takowy. Xże Radziwiłł Marizałek konfed: Litt: o- 
świadczył, iż co fię tycze regulamentu woyfka, zupełnie referowa- 
no fie do regulamentu prowincyi Koronnych, 


Jmé Pan 
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Jmé Pan Bułharyn Pofeł Wołkowyfki wniófl: „ Ze zdaie fię, 
„ iż za pięć pułków Tatarfkich, bezpiecznie może być czteryfta lub 
„ pięćlet infanteryi, która, widziemy hoc fizculo, iż naywięcey pomaga 
do zawarcia pokoiu. — 

J. W. Hetman Wielki Koronny retulit: y, Sprawiedliwa myśl 
„ godnego Jmci Pana Pofła Wołkowyfkiego, iż piechota mniey ko- 
y fztuie, przecież dofkonale w tey mierze zważył to J. W. Hetman 
Wielkiego Xftwa Lit: że w kraiu odkrytym, iazda potrzebnieyfza 
do zamknięcia granic, infanterya zaś powinna mieć fortece; do 
tego: w kraiu odkrytym prędzey być może i fkuteczniey uży- 
ta kawalerya. a 

Jmé Pan Rychłowiki Pofeł Czerfki domówil fie: aby J. W. He- 
tman Wielkiego Xięftwa Litt: ponieważ rzecz o woyfku iego kom- 
mendy, chciał być przytomny. 

Xiąże Jmé Marfzałek Wielki Koronny rzekł: » Kiedyśmy 
zaufali dofkonałego wodza experyencyi J. W. Hetmana Wielkie- 
go Koronnego, o tey równie przeświadczyć nas może J. W. He- 
tman W. X. Lit:, a tym bardziey gdy J. W. Hetman Wielki Ko- 
ronny, maiąc to fobie zalecone dzieło, we wizyftkich okoliczno- 
ściach dokładne da nam lumen. s 2 

Ze Jmé Pan Bułharyn Pofet Wolkowyfki explikował tym fpo, 
fobem przyczynienie expenfy piąciu kroć fto tyfięcy 5 J. W. He 
tman przełożył, iż nie trzeba być Polakiem, ktoby nie życzył oyczy. 
¿nie obrony, rzekł tenże: », Co nas do tak niefzczęśliwey przywio, 
„ dio fytuacyi, iezeli nie to, żeśmy nie mieli woylka, ztąd przyfzed 
nierząd, opieka fafiedzkich potencyi, upadek króleftwa, które 
jeżeli mieć może iakążkolwiek nadzieię powftania, mufi mieć 
, woyfko; wfzakże prowincya Xięftwa Litewfkiego okazała nam, że 
» i prędko i dobrze fwoie ułożyła proiekta. 

Xiąże Jmć Bifkup Wileńfki w tych przymówił fię wyrazach: 
„ Dawała prowincya Xięftwa Litewfkiego jednomyślności dowody, 
y ku obronie Rzeczypofpolitey , dałby Bóg żeby ten fam duch za- 
wize niewątpliwego ratunku oyczyzny był w całym króleftwie; 
„» ale nie ztąd wynika trudność, fzczegulnie, że nie wiedząc iefzcze 
35 doftarczaiących podatków powinniśmy być baczni, żeby zabra- 
„ wizy woyfko wizyltkie dochody, ftan cywilny nie zoftał bez pła- 
„„ cy, dla czego te koniecznie trzeba wziąć frzodki, żeby i woyfko 
„ było pewne żołdu, i ftan cywilny nie zoftał zapomniany ; przeto 
należy, mówię, uczynić klaffyfikacyą, aby trzy części fkarbu „na 
woyfko, a czwarta na ftan cywilny obrócona była. 4, 

J. W. Hetman Wielki Koronny rzekł:  ,, Wcale nie o to idzie, 
» bo w fwoim czafie, może być to oftrzezone, ale regulament Ko- 
„ ronnego Z Litewfkim, iako maigcego być, obroną Rzeczypofpoli- 
„ tey, powinien być iedną formą: będzie potrzebowała prowincya 
„ Xięftwa Litewfkiego obrony, znaydzie ig w Koronie , Korona 
, wzaiemnie wfparcie z woyfka Xieftwa Litewfkiego, gdy zacho- 
„ wana będzie równość we wlzyftkim; i tym fpofobem upewnione 
„„ być powinno woyfko Xięftwa Litewfkiego o pewney zapłacie, któ- 
„ rą prowincya Koronna chciała mieć przepifaną. „ Do czego fię 
fkłaniaiąc Jmé Pan Sumińfki Pofeł Dobrzyfifki, mowił na ftronę |. W. 
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Hetmana Wielkiego Koronnego w tych wyrazach: -,, Nikt fie ufka- 
3) rzyć nie może, iżby któżkolwiek bądź mnieyfze albo wiekíze w 
y oyczyźnie maiący zafługi, nie miał od Rzeczypofpolitey i od prze- 
» Swietney Delegacyi iey fprawuiącey czynność, fprawiedliwych in 
y {ua merita wzgledow; gdy więc przychylni oyczyźnie fzczycić fię 
y» Moga nadgrodą, żądać Śmiało mogę dla wyfłużonego fprawiedli- 
„ wości. J: W. Branicki Hetman W. Kor: wyfokiemi w oyczyźnie 
» nafzey dyftyngwuiący fie zafługami, i teraz publiczną fprawniący 
„ ufłngę, i mie dawno iey podobną w Paryżu fkończywizy, zawize 
» ite, i inne, fwoim obchodząc maiątkiem ; tak zaś wiernie i fzcze- 
an rze tey oyczyźnie fłużyć, że ani zakwafzenie nafzych fąfiadów 
» umyflow, ani włości iego fekweftracya nic go z wierney nie wzru- 
» fzyły ftałości , zawize przychylnie i przezornie fłużąc, ten zyfk ffa- 
» Wy dla fiebie pomnażał, Ze ieft fivoiey wierny oyczyźnie. Otóż 
„ dziś nie żąda za wyfokie zaflugi nadgrody, ale żąda od prze- 
» Świetney Delegacyi fprawiedliwości w ufaniu niezawodnym, że 
a iey odmowić nie może, do czego przygotowany proiekt, profzę, 
» żeby Jmé Pan Sekretarz przeczytał, z którego wyda fię iafno że 
» famey fzuka fprawiedliwości. ,, 

Xiąże Radziwił Marfzalek Konfederacyi Litewfkiey prze- 
łożył uwagi: że prowincya Xięftwa Litewfkiego, pewnie do fześciu 
millionow ułożywfzy fwoie podatki, ten powinna mieć wzgląd, 
ażeby ftan cywilny bez którego równie Rzplta być nie może, i de= 
partamenta do exekycyi praw potrzebne miały niezawodną płacę. 

Xiąże Jmé Woiewoda Gnieźnieńfki rżekł: » Uczynił mi łafkę, 
„ uczynił mi honor XZe Jmć Bifkup Wileńfki w wyświadczeniu ferca 
» mego, Ze zawfze życzę dobrze prześw: prowincyi Xiefwa Lite- 
» wfkiego, którey tyle nad zafługi moie doznawałem w zgledów, o 
„ tey więc dofkonałym rozrządzeniu wątpić nie mogę, Że w tey ifto- 
„ cie ułożenia, będąc iednym ciałem Rzpltey, nierozdzielne czyni 
» interefla ku obronie iey, wyznaczone prześwietney prowincyi Ko- 
„ ronney dla woyfka podymne y czopowe, upewnia niezawodną 
„ temuż woyfku płacą, a prowincya Xięftwa Litewfkiego maiąc 
» ułożone generalne czopowe nemine excepto może więc ten fam 
» porządek zachować, żeby tylko z miaft czopowe obrocone było 
» na woyfko, a z wfiow na ftan cywilny. ,, 

Jmć Pan Bulharyn Pofeł Wotkowytki explikowawfzy dokla- 
dnie pięć rodzaiów podymnego, uczynił uwagi, że gdyby famo tyl- 
ko woyfko miało brać podatki, trzebaby fię obawiać, aby zatniaft 
obrony, nie było użyte na ucifk iego. 

J. W. Hetman Wielki Koronny był zdania, aby cło generalne i 
pogłowne zydowtkie, było na liftę ftanu cywiłnego oftrzeżone. 

Jmé Pan Tymowfki Pofeł Sieradzki odezwał fie: ,, Regulamentu 
woyfka nie broniemy, ale ta jeft Dann eywilnego oftrożność, aby 
równie należący do Rzeczypofpolitey, nie był w niey ukrzywdzo- 
ny. 

Gdy dopominali fię iedni z Ichmć Panów Delegatów o turnum, 
drudzy przez różne uwagi ftawaiąc obiecywali złe obywatelów przy- 
ięcie na feymikach relacyinych. J. W. Prezes oświadczył, że ieżeli 
nie mafz zgody względem regulamentu woyfka Wielkiego Xięftwa 
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Litewikiego, nie mafz infzego fpofobu do ułatwienia trudności, iako 
przez fpolob przepifany od ftanów, to ieft przyftąpić ad turmum. 

J. W. Hetman Wielki Koronny rzekł: ,,° Dla tegom uftąpił 
pogłownego generalnego i hiberny, chcąc aby woyfko miało nie: 
zawodny fundufz. Kontentowałem De podymnym i czopowym 
wfzakże nie woyfko wybierać będzie fobie podatek, tylko kom- 
miffya fkarbowa, ieżeli będzie więcey nad zapłatę woyfku, zofta- 
nie w fkarbie. ,, j 

Įmć Pan Bnłharyn Pofeł Wołkowyfki ftawał przy tym, aby ko- 
niecznie wyznaczono było, iaka część proweniencyi ma iść na ftan 
cywilny przylozywizy: iezeliby to było rzeczą fprawiedliwą, aby 
ci zapomnieni byli, którzy naywięcey contribuunt, ` ` 

L W. Hetman wfpomniał, iż prawo ftanęło, aby pierwfza pro- 
weniencya była dla woyfka. Xiąże Jmé Marfzałek Wielki Koron- 
ny: to prawda, że prawo ftanęło, i znieść go nie można, ale podo- 
bno stad ta wynika trofkliwość; Ze gdyby podymne na ftan cywilny 
być miało użyte; nie byłaby tak pewna woyfku zapłata. 

Jmć Pan Jezierfki Pofeł Nurfki oświadczył, że fzczegulnie dla 
tego nie możemy fię porozumieć, że na niepewnym fundufzu chce- 
my ftanowić niezawodne expenfa. 

Ze w różnych przymówieniach fie trwała w fporze umowa: 
J. W. Pofeł Roffyifki odezwał fie: „, Prześwietna Delegacyo, gdy 
an raczy wniść w fprawiedliwość przyzna wfzelką traktuiących Mi- 

niftréw wzglednosé; gdy tak długo okoliczność trudni i tamuie 
dalíze czynności, raczycie JJ. OO. JJ. WW. zaftanowić De nad 
tym, Że ieżeli każdy proiekt, tyle nam zabierze czafu, maloby- 
śmy w wyznaczonym czafie zrobili, więc nie mafz innego fpofo- 
bu, i ten nayłatwieyfzy aby przyftąpić ad turnum, wfzakże przyfpie- 
fzenie zafpokoienia publicznych materyi, jett włafhym interefem 
Jj. OO. JJ. WW. aby do partykularnych proiektów zoftał czas, 
tylokrotnemi żądanych wyrazami. ,, 

Jmé Pan Butharyn Pofeł Wełkowyfki rzekł: „ Oświadczam 
fie, nie myślą przeciwieńftwa, ale umyfłem obywatelfkim, ze 
ftawam przy obronie wfpół- ziomków i braci moich, wfzakże i te 
pięćkroć fto tyfięcy, ieft znaczną częścią podatków, więkfzość 
głofow fnadno przepifać może, ale przy prawie i fprawiedliwości 
nie potrafi przeświadczyć zdania. ,, 

Na wielokrotne żądania J. WW. zafpokoienia tey okoliczności. 

J. W. Prezes dał propozycyą ad turnum: Czyli ubefpietzenie płacy woy- 
fia Litew/fkiego w tabelli expenfy wyrazoncy, ma być tym fpojobem iak w Ko- 
ronie, na podymnym i czopowym? czyli nie? 

Cały prześwietny fenat łączył zdanie fwoie z J. W. Hetmanem 
pro affirmativa, i wfzyfcy prawie z Koronney prowincyi. 

Jmć Pan Stypałkowfki zapytany od Xcia Jmci Marfzałka Kon- 
federacyi Litewfkiey rzekł: contra legem nie mam zdania. 

Jmć Pan Bulharyn Pofeł Wołkowyfki mowił: ,, Ia oftrzegam 
„ fobie, Ze na ufzkodzenie obywatelów turnus być nie powinien, ca 
„, Juo tempore obfzerniey wyexplikuię, a teraz milczę. ,, 

Xiąże Imć Radziwill Marfzatek Konfed: Litt; daiąc oftatnie vo- 
tum rzekł; „, Imć Pan Pofeł Lidzki niechcący dać votum, nie tak 

ij 
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3» wielkie czyni zadumienie, bo każdemu zoftawiona wolność zdania, 
„. że zaś oświadczył fig, iż turnns przeciwko prawu; gdy prześwie- 
„ tny fenat przyiął propozycyą maiąc cu/lodes legum, nie mufi to być 
» przeciw prawu, gdyZby inaczey iey nie był przyjął. la więc fądzę, że 
„ przy prawie pifzę fię z prześwietną prowincyą Koronną. ,, 

J. W. Prezes oświadczył pluralitatem aby woyfku Litewfkim tym 
famym {pofobem oftrzeżona była płaca iak w Koronnych prowin- 
eyach, i wniść aby przy gratyfikowaniu na feymie byli obydway 
JJ. WW. Hetmani przytomni. 

Do ofmego punktu Jmé Pan Pofeł Pińfki oftrzegł, aby w woy- 
iku Polacy mieli preferencyą , a cudzoziemcy w tey randze byli 
przyimowani, w którey przyidą. 

J:né Pan Bułharyn Pofeł Wołkowyfki takowe uczynił podziwie- 
nie: 4, Nad podięcie moie, za co cudzoziemcy maig mieć w woyfku 
» Polfkim preferencyą, aby im rangę przyznawano, którą okażą na 
» patentach, z dwóch przyczyn: pierwfza, że doikonale wiemy iż 
» w żadnym woyfku Polfkiemu officyerowi nie dadzą hunc gradum, 
» który miał, druga że za pieniądze doftatnie patentu; nie według 
» więc zaświadczenia rangi, ale według przeświadczenia capacitatis; 
» powinni być przyimowani officyerowie. ,, 

J. W. Pofet Roffyifki fłyfząc to Jmci Pana Pofła Wolkowytkiego 
wnielienie rzekł: ,, Przyrzekam uroczyście Jmci Panu Bułhary= 
» nowi, Że tak gorliwie ftawał i wiele mowił, iednak pozwoli rozu- 
» miem przyjąć czafem zdanie moie, że turnus w tey mierze dany być 
» nie może, bo prawo dało moc rozrządzenia woyfkiem J. W. He- 
„, tmanowi, który porządek iuż prześwietna prowincya Xieftwa Li- 
„ tewfkiego przyiąć raczyła. ,, 

Czytano reieftr lifty cywilney. Gdy zaraz począł być fpor, 
J. W. Pofet Roffyifki rzekł: „, Gdy tak mało zoftaie nam czafu, 
„ chcieymy go nie zawfze na fprzeczkach trawić, ale użyć na do- 
» kończenie tyle publicznych intereflow. ,, 

J. W. Kafztelan Zarnowhki wniófl, iż było oftrzezono, że po za- 
kończeniu wlzyftkich interefow, dopiero będzie decydowana cywil- 
na expenfa, i na tym za wielu Jchmć Panow Delegatow żądaniem 
ftanęło. 

Xigze Jmé Marfzalek Konfederacyi mowił; „, Gdy fie zoftaie 
„ lifta cywilna do dallzey prześwietney Delegacyi decyzyi; co fię 
„ tycze donum gratuitum prześwietnego ftanu duchownego, profzo- 
„ ny był, (ieft nam pamiętno) J. W. Pofel Roffyitki, więc fpodzie- 
„ wać fig należy, że intereffowanie fie iego zafpokoi nam zupełną 
„ fatysfakcyą tę okoliczność. „ 

J. W. Pofet Roffyifki w tych mowił wyrazach: ,, Zycząc fobie 
„ Zawlze ufprawiedliwiać, zaufanie prześ: Delegacyi, w przychyl- 
» nych dla niey względach , ftarałem fie wfzyftkiemi fpofobami, ma- 
„ iąc honor traktowania w tym interefie z prześwietnym ftanem 
y duchownym, nie mogę tylko dać fprawiedliwe zaświadczenie, żem 
„ znalazł umyf JJ. WW. Bilkupow dofyé łatwy i wcale zdobiący ich 
» gorliwość; przełożyli wprawdzie ciż JJ. WW. Bifkupi wiele praw 
» de immunitate ftanu fwego, przecież widząc niefzczęśliwą narodu 
y fytuacyą przykładem antecellorow fwoich, tenże prześ: Tan du: 

„ chowny 
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„ chowny zlecił mi abym oświadczył ptześ: Delegacyi, Ze in virtute 
„ doni gratuiti, ex rito Latino © Greco, ofiaruig dać co rocznie za znie- 
„ fioną hibernę pięć kroć {to tyfięcy do fkarbu Rzeczypofpolitey. 
„ Gdy więc prześ: ftan duchowny czyni to z dobrego ferca, przes; 

Delegacya nie oddali fię rozumiem od okazania temuż prześ: du- 
» chowieńftwu wdzięczności fwoiey. 5, 

Czytano w tey okoliczności podany proiekt od J. W: Kancles 
rza Wielkiego Koronnego. 

Xiąże Czetwertyńfki Pofeł Bracławfki odezwal fie! iż ta offeteii- 
cya nie może ściągać ad ritum Greco - Unitum, ale ad Latinum tylko. 

Xiąże Marfzałek Konfederacyi rzekł: „, Już tedy proiekt acá 
przychodzi do rezolucyi , należy iednak zaftanowić fig nad 
tym, abyśmy więkfzy mieli wzgląd na ftan duchowny situs Latini, 
niżeli Graci; ci albowiem maig znaczne intraty bez expenfy. 
J]. WW. zaś Bifkupi będąc fznatorami, mufzą ie podymować, fluzac 
w tym ftanie Rzeczypofpolitey, więc nic fprawiedliwfzego , aby od 
prześ: ftanu duchownego, przyjąć, co chętnie oddaią, fpodziewaiąć 
fię, że tyle dadzą, ile fytuacya ich dozwoli. 4 

Xiąże Marfzałek Wielki Koronny podziękowawfzy prześ: ftás 
nowi duchownemu, za okazaną śladem Antecellorow fwoich dla 
Rzeczypofpolitey względność a bardziey litość , widząc iey fytuacyą 
był zdania, iż fpodziewać fig należy, że ritus Grecus nie chce w tey 
okoliczności uchylić obowiązkow , które winien oyczyźnie, przypo= 
minaiąc fobie, iż z hoyności iey tak znaczne ofiadaią maiątki. W pos 
mniał potym tenże Xiąże Marízalek, iż te uczynność zaświadczy 
konftytucya 17. 

Xiąże Marfzałek Konfederacyi rzekł: . „ Nie można wcale cy» 
„ tować konftytucyi 17. bo w ten czas prawo do dwoch lat tylko 
„ przyięło to od ftanu duchownego donum gratuitum, nie impofitiuż ale 
chętnie ofiarowane. y 

Wielu z Jchmé Panow Delegatow dozwolić nie chciało, tylko 
żeby koniecznie ritus Græci duchowieńftwo; ofobho dało donum gra» 
tuitum. 

J. W. Pofel Roffyifki rzekł: — Gdy prześ: Delegacya uczyniła 
mi honor traktowania tego interefu z prześwietnym ftanem du- 
chownym, przyznając, Ze tę okoliczność fpofobem iakoweyś me- 
dyacyi zafpokoić należało, fpodziewam fig przeto po umyllach 
„ J. WW.tey fprawiedliwości, że uznacie, iż czynić w tey mierze 
co impofitiuż byłoby poftępować mimo tylu prerogatyw tegoż íta- 
„ nu w Rzeczypofpolitey, y rozumiem więc, że po uczynionych 
reprezentacyach przychyli fię prześw: Delegacya, przyiąć pro- 
iekt taki iaki ieft podany, » 

L W. Bifkup Heim rzekł: „ Mam honor z powodu powo- 
łania mego, po uczynionych reprezentacyach przełożyć prześ: 
Delegacyi iefzcze i te uwagi, Ze duchowni do wizyftkich innych 
podatkow pociągnieni zoftali, przyięliśmy hiberng 17mo tylko do 
dwóch lat, tę przefzło fześćdziefiąt lat opłacaliśmy, ufzczuplone 
„ granice trzecią częścią, dziś całą hibernę mamy podiąć. „ Expli- 
kował tenże, że Jchmć Bifkupi Rufey maiąc znaczne dochody, tyl- 
ko fześć millionow przez tak długi czas płacili do fkarbu Rzeczypo- 
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ipólitey ; ‘na oftatku dawfzy wiele racyi rzekł: ,, Mufzę wyrazić, 
; że przes: Delegacya nie ma prawa {tanowi duchownemu impoji- 
yy; tive czynić krzywdy, tylko przyjąć za wdzięczne to, co ex amo- 
y 7e boni publici chętnie ofiaruią. ;, 

Gdy podzielone były zdania, życząc aby ten proiekt był przy- 
ięty, drudzy profząc o wotywę. de Spiritu Santo dla fzczodrzeylzego 
natchienia. 54 

Xiąże Marfzatek Wielki Koronny miał głos w tych wyrazach: 
» Miło nam było fłyfzeć to oświadczenie prześ; Dann duchownego, 
» że widząc nielżczęśliwą fytuacyg Kzecżypofpolitey przychylił fie 
» ¡uz do nayfprawiedliwfzych uwag, ofiaruigc iey donum gratuitum, 
». millze będzie gdy w fkutku hoynieyfze odbierze dary. Dziękuie- 
» my J. W. Polłowi Roffyifkiemu, że za iego medyacyą do piąciu 
e kro fto tyfięcy ofiaruie fię ftan duchowny, co rocznie wipoma- 
» gać Skarb Korońny, lubo wprawdzie Rzeczpofpolita wiecey fie 
» fpodziewać mogła; ale i to wdzięcznie przyimiiemy, fpodziewaiąc 
» De od Jchmć XX: Greco. Unitow za przyktadem J. WW. Bifku- 
» Pow podobnegoz wipomożenia. Ze zaś Rzplta ten wzięła fpo- 
» fob, w potrzebach używać pomocy prześw: ftanu duchownego, 
» uczy mnie prawo; i żnać, Ze miała moc, gdy iey w tym użyła. 
» Jeltesmy wizelako kontenci ex offerta prześ: ftańu duchownego, i 
» równie będżiemy kołatali do ferca jchmew ritus Greci, abyśmy za 
» danym przykładem podóbnych doświadczyli względow. 3 

Xiąże Czetwertyftki Pofe! Bracławfki praychyliwizy fie’ do zda- 
nia Xcia Marfzalka W. Koronnego; explikował; Ze J. W. Pofeł Rof 
fyifki będąc obligowany od Delegacyi, traktował tylko ż ftanem ritis 
Latini, od Greco- Unitow zaś nie mogli Jchmć Duchowni traktować, 
ani Zadney czynić offerencyi, bo nie łą do tego umocowani. Prze- 
łożył'y tę uwagę, że to donum gratuitum zapewneby poddani tylko 
ikładali. Doprafzat fig naoftatek, aby proiekt wzięty był ad delibe. 
randuin, PES 

J. W. Bifkup Hietmfki odpowiedział: Że tey materyi, iuż dawno 

deliberacya wyfzła. 
„ „ Gdy nie mogli fie zgodzić Jchmć Panowie Delegaci: Xiąże Mar- 
fzałek Konfed: rzekł: » Radbym wiedział nad czym zachodzi kwe- 
„ ftya, czyli nad tym, wiele kto ma dać, czyli wiele Rzeczpofpoli- 
„ ta ma mieć, dziś Rzeczpofpolita bierze fpofob wfpomożenia do- 
„ chodów fkarbu, kontentuie fię piąciu kroć fto tyfiącami, przeto 
„ nie powifino być ¡ey zatrudnienie, z których to dochodów przyi- 
„ dzie, byle fuńdufz miała niezawodny. ,; 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki oświadczył: „ Przyznać należy, 
„ że prześ; ftan duchowny, dał przykład wfpaniałey gorliwości, gdy 
» widząc niefzczęśliwą fytuacya Rzpltey, ofiarować raczył, donum 
„ gratuitum, i lubo prezentuie prześ; Duchowieńftwo wiele odpa- 
» dłych dóbr duchownych, ale i Rzplta, trzy prawie części ftraci: 
9 Wizy, a przecież tyle milionow mufi ponofić podatków. „ Po- 
dawał tenże Xiąże Jmć fpofob, aby ritus Latinus czterykroć fto tyfie- 
cy córocznie dawał, a od ritum Gracum ofobno doprafzać fię tako» 
wychże względow. 
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+ Jmé Pan Pofeł Dobrzyńfki życzył; aby użyć iefżcze medyacyi 
J. W. Pofła Roflyilkiego do zakończenia interefiu tego. oz, FR 

Jmć Pan Rychłowiki Pofeł Czerfki przymowił fig, aby oftrzezo- 
no było, iż domim gratuitum nie powinno być narzucone na poddas 
nych, którzy iuż fą do innych Rzpltey pociągnieńi podatków. 

Xiąże Marfzalek Konfed: rzekł: „, Na tym tylko i nader fprać 

wiedliwa uwaga; Jmci Paria Czerfkiego; aby lud ubogi, nie był 

tym nowym uciemieZony podatkiem, ponieważ mamiy to z dos 

świadczenia, iak wielorakiemi fpofobami duchowieñftwo ritus Grect 

ucifkaią poddanych , wziąć należy i te farzodki, żeby ad menteń 

dawnieyfzey iuż bulli; compofita nie mogła być nikomu odmo- 
, Wiona. wi i | 

J. W. Raczyúlki Pifarz Wielki Koronny: Przelozywizy fytua- 
cyą ftanu duchownego, że też dobra już do innych pociągnione Zo: 
ftały podatkow, był zdania; aby fig kontentowaé tym Co fam prześć 
Dan duchowny ofiarować raczył Ve 

J. W. Bifkup Łucki uczynił úwagi, nayprzod: że fpofob iakieyS- 
kolwiek fytuacyi ftanu duchownego był pomocą ftanowi fzlacheckie- 
mu; druga: cztery dyecezye odpadły; pogłowne i hibernę przez 
tyle lat te dobra opłacały, i że pod czas kraiowego zamięfzania W 
naynielitościwfzey były zawfze fytuacyi. ` fe ` 

J. W. Kanclerz Wielki Koronny rzekł: ,, Zaftańowić De tyl 

ko prześ: Delégacya raczy; Że tu nie idzie wcale de quomodo, tylko 
de impofibilitate quanti, ritus Latmus nie może być oddzielony , zadu- 
fać zaś należy; że w tey między nami ugodzie , nie żadne inne 
powody iak fama fprawiedliwość, pierwfzą mieć będzie uwagę. ,, 

Jmć Pan Jezierfki Pofeł Nurfki doprafzał fie, ażeby eddem oficia 
raczył J. W. Pofet Roflyifki mterponere imieniem tak ubogiey Rzpltey 
do prześ: ftanu duchownego prżeś: prowincyi Xięftwa Litewikiego. 

/ Czytano proiekt zniefienia hiberny. J. W. Raczyńfki Pifarz 
Wielki Koronny przełożył rzecz, że nie wfzyftkie królewfzczyzny 
płaciły hiberny, więc jeżeli znayduią fie i takie dobra duchowne 
którego nie opłacały, powinno teraz być w tym proiekcie dołożono. 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki oświadczył fie, że circa legem 
ftawa. | | | : 

J. W. Kafztelan Zarnowiki explikował interes, Ze hibernę pla- 
city dobra ex natura terreftrium bonorum od Rzpltey uchwalone nie od 
Bifkupow narzucone. | 

Jmć Pan Pofeł Warfzawfki rzekł: Iż dofyć będzie zachować 
konftytucyą 77mi, wnofil i to, aby dobra poft extiniam focietatem ¡uz 
in naturam bonorum terreftriúmi odmienione, nie były pociągnione do * 
opłacania podwyżfzonego podymnego 5 proiekt ten po zapytaniu fię 
J. W. Prezefa , zoftal podpifany. 

| Xże Woiewoda Gnieźnieńfki przymowiwfzy fie, tylu konftytu- 
cyami ubefpieczone łanowe podał Xciu Marfz: Konfed: w teyże oko- 
liczności do czytania proiekt. 

Po którego przeczytaniu, JméPan Mialkówfki Pofet Kalifki przy- 
mówił fie, daiąc wiele uwag przeciwko temu proiektowi, explikuiąc 
dokladnemi racyami naturę łanów, Ze iuż fą W luftracyach do kwar- 
ty podane. E 
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Xiąże Wwda Gnieźn: odpowiedział niemniey ważnemi racyami, 
ze prawo, albo in executione być powinno, albo wcale zniefione. 
Rzekł tenże w dalízey umowie: ieżeli będzie trudność, takową, nay- 
latwiey[zym fpofobem zafpokoi prześ: Delegacya per turnum. 

Nie mało w tey okoliczności zamiefzała fię izba, albowiem 
J. WW. Staroftowie oświadczali fig popierać zdania fiwoie in contra 
rzeczonemu projektowi. A w tym J. W. Prezes zafolwowat fellya 
precise na godzinę dziefiątą dzień iutrzeyfzy. 


SESSYA DRUGA. 


DNI1A 7 MARCA 


G DY doprafzali fie jchmć Panowie Delegaci o żaczęcie feflyi, 
J. W. Prezes rzekł: „, Mam honor otworzyć dzifieyfzą fellya w 
» powtórzeniu prozby moiey, abyśmy przyspiefzali publicznych 
» Czynności, ieżeli chcemy aby to była oftatnia limita, ieżeli to pra- 
» Wda, Ze chcemy wfpół-óbywatelów i fwoie włalhe ufkuteczniać 
» Żądania; uprafzam zatym Xcia Marfzatka Konfed: aby dnia wczo= 
» raylzego proponowane materye mogły być dokończone. & 

Xigze Marfzałek Konfederacyi w{pomnial: że na wczorayfzey 
feflyi były trzy materye: woyfka prześ: Xieltwa Litewfkiego, pro- 
iekt łanowego, i interes prześ: ftanu duchownego. 

J. W.. Hetman rzekł; „, Podobno ieft iuż rezolucya podwyż 
y, fzonego podymhego uczyniolia. » 

Retúlit. Xiąże W wda Gnieźnieńfki: iż iuż proiekt podpifan 7; Zaa 
fala tylko kweftya, czyli to podwyżlzenie podymnego ma cadere na 
litte cywilną. 

J. W. Hetman miał głos takowy: „, Z explikacyi Xcia Wwdy 
„ Gnieźn: flyfzac: że uchylona hiberna, a podwyżizone podymne, 
zachodzi teraz kweltya, ieżeliby udeterminowany fundufz woyfka 
Rzpltey, i pewney płacy można zmniey{zyé? Tużem prześ: De- 
legucyi myśl moią tyle razy iafno otworzył, że fzczegulna iefzcze 
nadzieia ulep{Zenia fytuacyi nafzey , ieft iakiegoźkolwiek wzda. 
rzoney okazyi od woyfka wlparcia, czyliż niedofyć prze$wiadczy- 
ły nas niefzczęścia oyczyzny , i ftrata tylu obfitych prowincyi, 
mówię, i zawfze mówić będę, Ze ieżeli chcemy tę refzte kraiu 
utrzymać, trzeba nam woyfka na obronę iego. Gdy zatym kom- 
miflya fkarbowa odbierać będzie wfzyftkie Rzeczypofpolitey do- 
chody; ieżeli te przeydą fummę zamierzoną dwónaftu milionow ; 
wízakZe nie da więcey, ieżeli zaś nie doydą, będę na przyfzłym 
feymie doprafzał fię ftanów zupełnego quantum. Wiec iako raz 
podobało fię prześ: Delegacyi uftanowić, aby woyfko odftąpiło pe- 
» Whey i z awantażami, dla officyerow płacy hibernego i pogłowne= 
» go, rozumiem dofyć mi będzie ftawać circa legem, że prawo odmie- 
» nione być nie może. ,, 

_ Xże Woiewoda Gnieźnieńfki przełożywfzy że nie może być nie 
gdy obrona bez rady , ani ftan cywilny w rządney Rzpltey zapoe 
mniany , 
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miniany, rzekł: ,, Nie byłem nigdy fprzeczny tym myślom, które 
» dążą na obronę oyczyzny. » 

Dodano zatym: aby wizyftko podymne było obrocone na zapla- 
tę woyfku. 

Jmć Pan Pofe? Nurfki przełożywfzy fwoie uwagi, nie dozwalał, 
daiąc przyczynę: Ze ftan cywilny nie powinien być tak opulzezony, 
aby tyle fkładaiąc podatkow dla woytka, nie pamiętał o fobie. 

J. W. Hetman Wielki Koronny odpowiedział: „, Lubo prawo 
mowiąc za mną, mowi za obroną oyczyzny , przecieź żebym 
okazał hanc equanimitatem , i widział ze iefzcze ieft u nas duch 
„ obywatelfki, i fzacuiący fwobodę wolnego narodu, będę fam do- 
„ prafzał fie o turnum. „  Wizyicy natychmiaft w powtórzonym 
oświadczeniu zawołali zgoda, zgóda. 

J. W. Kafztelan Zarnowfki czynił oftrzeżenie, aby dwory {zla- 
checkie nie placiły podwoynego podymnego. 

Jmć Pan Hadziewicz Pofeł Sendomirfki przymówił fię w tako- 
wych wyrazach: ,, Podziękować nam należy J. W. Miniftrowi Rof- 

fyifkiemu za oświadczoną na dniu wczorayfzym determinacyą na 

proiekta partykularne, Ze co ezwarty dzień mamy te ułatwiać, 
ale raczy fobie przypomnieć J. W. Minifter przyrzeczenie mini- 
fteryalne, że miała naftąpić limita dla proiektow partykularnych 
na dni ogm. A ponieważ i to mały wymiar czafu do za{pokoie- 
nia tak wiele proiektow Woiewodztw partykularnych wfzyft- 
kich prowincyi, na które ledwo przypadłoby po dniu iednym: 
raczy zatym za przełożeniem fobie fprawiedliwym inne w tey 
mierze uczynić uftanowienie i więcey czafu pozwolić, albowiem 
fame kommiffye ulatwiaiac, które per turnum maią być rezolwo- 
wane, ten wymierzony czas tych famych kommiffyi nie załatwi, 
dopieroż wiele żądanych materyi i proiektów zafpokoienie, iak 
długiego czafu potrzebnie; rozumiem, że caley prześ: Delegacyi 
będzie iednomyślna ze mną proźba, o którey umiarkowanie dos 

pralzam fie: 5, 

Jmć Pan Zabłocki rzekł: ,, Tylokrotnie powtorzone deklara= 
„ Cye, iużby czas było raz przynaymniey fkutkiem okazać. ,, Do 
czego Jmé Pan Pofeł Nurfki dodał: ,, Już też czas abyśmy De poe 
ftrzegli, że co' innego ieft obiecać, a co innego dotrzymać. ,, 

J]: W. Pofeł Roffyifki dawał upewnienie, zaklinaiąc fię na wfzel- 
kie obowiązki, że tego nie odftąpi, aby partykularne intereffa, iako 
za nadgrodę pracuiącym, nie miały przyiść do fkutku. 

J. W. Kanclerz W. Koronny profiwfzy o cierpliwe wyfłuchanie 
miał głos takowy: „ Gdy po ultanowionych w czafie feymuiących 

teraz fkonfederowanych ftanow rożnego gatunku na poddanych 

nayiaśnieyfzey Rzeczypolpolitey podatkach, z których Bifkupi 
maiący honor mieścić fię w liczbie prześwietney Delegacyi nie 
pretendowali być wyiętemi, chociaż podług pierwiaftkowych od 
wprowadzenia w Polfke wiary S. Rzymfkiey Katolickiey Ducho- 
wieńftwu nadanych praw, przywileiow i prerogatyw, w żadnym 
zaś przefzlych wiekow nayburzliwfzym przypadku nienarufzo- 
nych i nieuchylonych, mogliby byli doprafzać fię o iakowe na to 
Duchowieńftwo względy, nadfpodziewanie natężoney chęci do 
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wyięcia duchownych z równości z ftanem świeckim i narzucenia 
na nich więkfzego ciężaru doświadczać przychodzi, ieftem przy 
mufzony z powołania obywatelftwa, a nie mniey z równego pra- 
wa z każdym w tey $wigtnicy zdanie fwoie wynurzać wolność 
maiącym w tey ważney materyi mówić, żeby moderacya i cichość 
z moiey ftrony przedfięwzięta, nie była brana za zezwolenie, a 
przeftroga S. Ambrozego mówiącego = 12 nie tylko ten gwałci 
prawo, wolność i prawdę który na nią naftepuie, alei ten, który 
ich nie broni, gdy mu bronić ieft przyzwoita==, nie zdawała fie 
być odemnie żaniedbana. Zacni przodkowie nafi wiarą i pobo- 
żnością ftaro - Polfką rządzący fig, nie mieli wcale finaku w tych 
to nie wiedzieć z iakiego ducha pochodzących na duchownych 
proiektach, nigdy zazdrofnym i nienawifnym na dobra duchowne 
nie patrzyli okiem, owfzem z obowiązków winnych za całość ich 
i nienarufzenie gorąco fię zawfze ftawiali i uymowali, wiedząc 
dofkonale, że dobra kościelne nie na inny koniec, ale według praw 
duchownych i nafzych Koronnych fa $wigtobliwie na pomnożenie 
fzczegulnie chwały Bofkiey nadane, tych Chryftus ieft Panem i 
takie dobra nazywaią fię patrimonium Chrifli, te dobra na cześć i 
chwałę Bofką oddane i poświęcone, od wfzelkich uftaw świeckich 
nakładów aggrawacyi wyłączone, w fwoiey zupełności i fwobod 
całości nie tylko Kanonami Swiętemi, Celarfkiemi, Królewfkiemi, 
ale i Bofkiemi prawami Itwierdzone, zkąd Jozef Patryarcha nay- 
wyżlzy całego Egyptu rządzca wfzyftkie dobra Egypcyanow pod 
władzę i okup fkarbu Faraonowego podciągnąwizy : maiętno- 
ści duchownych od tey do fkarbu królewfkiego powinności uwol- 
nił i ofiwobodził , wfzyftkie concilia iako i Trydeńfkie folennie w 
Polfzcze ogłofzone te fwobody duchowne mocno gruntuią i fub 
anathematis diftriftione duchownych obciążać zakazuią. Wyświad- 
czaią tę prawdę wolności prawa przywileje Cefarzow w tey mierze 
duchownym obficie nadane, z któremi fwobodami, wolnościami fta- 
nowi fwoiemu włafnemi i przyzwoitemi duchowni do kraiu Polfkie- 
go przyjęci; i te że były uroczyściey potwierdzone i upewnione od 
Królow na ten czas w tym pańftwie dziedziców, f4 tego dowodem 
przywileie zacząwfzy od Lefzka Białego aż do Przemyfława, 13 
dowodem ftatuta od Króla Zygmunta Augufta w konfirmacyi ge- 
neralney wfzyftkich: praw wolności oboyga ftanów przez ante- 
cellorów fwoich poczawizy od Kazimierza W. aż do Zygmunta I. 
oyca fwego nadane, mowiace: Hominibus Feclefiafticis omnium labo. 
rum onerum €? expeditionum immunitatum Jure: fempiterno concedimus, a 
w ftatutach Jagellona i Zygmunta ftarego: Univerfas ædes facras in 
omnibus earum juribus libertatibus ac metis ES diftinBionibus antigquis qui- 
bus temporibus dominorum preedecefforum noftrorum fruebantur, volumus 
omnimode confervare; Karolina zaś Conflitutio in volumen regni primum 
ingrofjata opiewa: Nulla communitas vel perfona publica colleétas feu exa- 
Hiones angarias Ecclefiis vel aliis piis locis imponere , bona Ecclefiaftica gra- 
vare præfumant; Ww pomienioney oraz konfirmacyi Auguftowey 
przyfięgą ztwierdzoney obowiązał fię Król fwoim i naftępcow fwo- 
ich imieniem ftanom Rzeczypofpolitey duchownym i świeckim 
Przerzeczone ich prawa przywileje fwobody wiecznie wftrzymać 
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i zachować, zkąd też Zygmunt pierwfzy w refkrypcie do ftanów 
ziem Prufkich adreflowanym między infzemi punktami, i to mia- 
nowicie wyraził, że iezeli dawne prawa wolności i przywileie du- 
chownym Kościołom i ich poddanym nadane mocy mieć nie maią, 
iakoż moc mieć będą prawa i fwobody ftanowi świeckiemu fłużące, 
a na teyże karcie tąż fama ręką i pieczęcią ftwierdzone? naywie- 
kizy wolności nafzey zyik zafzczyt i fundament Ze prawa i podat- 
ki fami na fiebie dobrowolnie ftanowiemy, ale bez pozwolenia 
wfzyftkich których dotykać maią uchwalone być nie mogą, $wiad- 
kiem tego ftatut Alexandra Króla roku 1505. = Quoniam jura com- 
munia © conftitutiones publice non unum fed communem populum refpiciunt 
fiatuimus ut futuris temporibus nihil novi conftitui debeat, fine communi 
confenfu, quod. fieret in proejudicium aut incommodum cujuslibet priva- 
tum == i lubo fubfidium charitativum dawali i teraz pod imieniem hy- 
berny onęż duchowni na woyfko płacę, wolno iednak obaczyć w 
prawie flowa, iż to zwłafney chęci, a nie przymufzenia czynili, 
oftrzegaigc zawlze aby ta erquanimitas duchownych in fequelam i za 
powinność nie fzła, dobra duchowne w wolnościach, fwobodach, 
prawach, z ziemfkiemi D porownane od ftanowifk, przechodów 
żołnierfkich uwolnione wraz z ziemfkiemi, a przecież uciążliwych 
ftanowifk doznaią, a ziemfkie dobra levamen ztąd maig, manifeftum. 
Za Augufta Zygmunta fześciu tylko w fenacie rachowano katoli- 
ków, a przecież takowego na ten czas naftępowania uciemiężenia 
dobra nie doznały duchowne, z których pomoc zawfze Rzeczpo- 
fpolita, nie było tey potrzeby, nie było tey klęfki i niefzczęśliwo- 
ści, w któreyby duchowni z litości oyczyzny, a nie z powinności 
pieniędzmi i innemi ratunkami niewfpomagali, frebra, kleynoty, i 
okazałości kościelne, narefzcie w nagłych potrzebach dawali, na 
które kapituły , kollegiaty i inne kościoły , maią od Rzeczypofpo- 
litey rewerfa z temi fię dotąd nie naprzykrzaią ; chcieć zatym 
wolności, przywileie duchownych od Królow dziedziców zyfkane 
narufzać, ieft to wolność fzlachecką ztąd fundamenta maiaca è fuis 
cardinibus wzrufzać. Zaczym zważcie J.0O.J.WW. PP. to wfzyftko 
aże duchowni z włafney chęci fubjidium charitativum roku 1717. po- 
zwolone płacą, zważcie fprawiedliwość, nie wymufzaycie, i nie 
wyciągaycie więcey, aby naywyżfzy Rządzca obrady nafze bło- 
gofławił, nie umnieyfzaycie ozdob duchownych, miarkuycie iż du- 
chowani będąc bracią wafzemi, gdy te fame ciężary, co wy dźwigać 
podeymuiecie fię, z wami dźwigać chcą, nad to więcey czynić nie 
mogą. Mowie nie mogą, bo chociaż iako obywatele fą poddani 
nayiaśn: Rzpltey, lecz iako duchowni maią nad fobą władzę Sto- 
licy Apoftolfkiey przeciwko którey uftawom wykraczać nie po- 
winni. W tych uftawach ieft z Bofkiego wyroku to zalecenie, że 
quod eft Cefaris Ceefari, quod Dei Deo, dopełniać ma duchowieńftwo3 
nad to zaś na nic więcey bez dołożenia fię teyże Stolicy Apoftol- 
fkiey nowości przyimować na fiebie nie może. Dopełnia ducho- 
wieńftwo Polfkie ten przepis uftaw kościelnych, gdy pofłufzne 
ieft zwierzchności świeckiey nayiaśn: Rzpltey podatki na kray ca- 
ły nałożone, równie z tymże kraiem dźwiga, i od dźwigania ró- 
wnego nie umyka barków. Uprafza iako naygorecey prześwie- 
D ij 
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“tney Delegacyi, żeby w tym co winno zwierzchności duchowney 


do przeftepítwa pociągane nie było. Æ tey ci to pobudki my 
przytomni tu Bifkupi bracia i koliedzy TL OO. ].WW. PP. z iedney 
ftrony nie mogąc żadi 19 miarą imieniem calio duchowieńftwa cx- 
traordynar yinych ciężarów przyimować iako do tego nie umoco- 


wahi, owizem pod przyfięgą całości praw nafzych prz eniz zegać 
i bronić obligowani, z drugiey ftrony przeswiadezeni będąc o po- 


trzebie powiękfzenia intrat ikarbow narodowych umyśli maj fub- 


fidium charitativum wi roku 1717. na dwa lata ofiarowane, a prze- 


ciwko przyrzeczenit 1 Rzeczypofpolitey dotad podeymowane, i da- 
ley padeymowaćs za ćo fumnienie, ani nie przytomni w fpół bra- 
cia fwofować nas nie będą mogli, bo gui continuat nihil novi admittit. 
Na ten koniec podaliśmy na dniu wczorayfzym proiekt pod me- 
dyacyą J. W. Miniftra a kiego ułożony , którym rzeczone 


fubfidium charitativum 346666. gr: 22. z duchowieńftwa utriu/que Ri- 


tús w Koronie wynofzące de pięciu kroć {to tyfięcy powiek{zone 
ofiarowaliśmy. efło że kilka dyecezyi wcale, a drugie tyle w zna- 
czney części od pańftw Rzpltey odpadło. Porozumielismy fig 
w tey mierze z J. W. Miniftrem Stolicy Apoftolfkiey i przez fizo- 
dek iego nie wątpiemy o przychyleniu fie głowy kościoła Bożego 
do rezolucyi nafzey przez wydanie Brevis Apoftolici do Bitkupow 
ut triufgue Ritús żeby wzmiankowang fumme fpofobem w pioiekcie 
dotkniętym na fiebie i duchownych po fwoich re/pedive dyecezyach 
rozłożyli i co rocznie do fkarbu publicznego na umorzenie aktual- 
nych długow Rzeczypofpolitey fkładali. Tym czafem gdzie obie- 
cywać fobie powinniśmy byli, Ze nafz proiekt obywatelfkim du- 
chem i z ucaleniem praw nafzych ułożony znaydzie w umyfłach 


J]. OO. J. WW. PP. approbacya, i ziedna nam ich braterfką 


wdzięczność, nafłuchaliśmy żalem opacznego dobrych nafzych 
intencyi tłómaczenia i na złych fundamentach pretenfyi od nas te- 
go podatku za powinność. Myli fie albowiem kto dobra ducho- 
wne infzey natury iak ziemfkie być rozumie, i tak roz zumieiąc li- 
cznym fprzeciwia fig prawom. Nie zaftanawia fie także nad ró- 
żnością, kto dobra duchowne z królewfzczyznami równa, bo gdy 
obowiązki ftarofty, intrate,z królewfzczyzny brać, i iak chcieć 

onęż obracać, a nawet kościołów: juris ee? regij (do których 
reedyfikacyi Król pociągany być nie może, iako intraty nie biorą- 
cy) utrzymywanie na ubogich Plebanów zwalaiąc, z obowiązka- 
mi Bilkupów; i hierarchii kościelney konfrontować zechce, uzna 
że Bilkupi z Bożey i ftolicy Apoftolfkiey łafki fa Bifkupami, Królo- 
wie z udziału prawa od Papieżów onychże nominacyą maią, że 
duchowni obligowani z fundufzow. fwoich feminarya, fzpitale pro- 
pofje opatrywać, kościoły w dobrach duchownych toties quoties po- 
reg wy ftawowad ? ze Bifkupi Bazyliki albo kościoły katedralne 
w dyecezyach fwoich, reparować i na nowe murować mufza, gdy 
z przypadku ogniowego w perzynę poydą. Wizak ś.p. Xiąże 
Prymas Łubieńfki na kościoł Gnieźnieńfki przefzło trzy kroć fto 
tyfięcy wyłożył, wfzak $. p. Xiąże Czartoryfki poprzednik moy 
Bifkup Poznańiki bliiko tyle na kościoła Poznańfkiego reparacyą 
wydał. Wi2ak i ia aktualnie tenże pogorzały kościoł kofzto- 

whie 
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wnie do pierwfzey ozdoby wracam. W takowych i podobnych 
trafunkach duchowieńftwo nie miewa ani fig domaga od Rzpltey 
wibarcia, a przecież Bifkupi przy tych wielkich kofztach oyczy= 
¿nie według możności fłużą, i teraz podobało fig prześw: Delega- 
cyi mieścić fig in confilio permanenti maiących, od penfyi ftanowi 
świeckiemu naznaczonych oddalić. Czas i ściśnione ferce żalem 
na niewzględność Bóg wie z iakiego źrzódła wynikaiącą na ducho- 
wieńftwo, ile i na zdrowiu ofłabionemu nie pozwala dokładnie wy- 
łufzczyć, że nas duchownych koniecznie iak braci fzlachtę ró- 
wnych fobie per omnia traktować należy, i tego co z miłości ku 
oyczyźnie czynić proponowaliśmy lekce nie ważyć, bo pięć kroć 
fto tyfięcy przy odpadnieniu znacznym dóbr duchownych pod 
obce panowanie i przy wczorayfzym J. OO. J. WW. kollegów na- 
fzych przeciwko myśli Rzpltey kommiflye do oddania dóbr po 
Jezuitach w dziedzictwo uftanawiaiącey , gładkim wyśliźnieniu fię 
ex onere contribuendi z duchowieńftwem do hyberny, wielkie pra- 
wdziwie objefum, i ta famma przy infzych podatkach bez uczucia 
fkładana być nie będzie mogła od Koronnego duchowieńftwa. Tey 
fummy nie mogliśmy ofiarować Rzpltey tylko od Bifkupów Ła- 
cińfkich Koronnych w małey liczbie pozoftałych, boby to było 
nieznośnym ciężarem, lecz ofiarowaliśmy ab utroque Ritu. Niech 
fię to nie zdaie mało przeswietney Delegacyi, bo Ritus Gracus pła- 
cąc także infze podatki publiczne za równo z ftanem fzlacheckim 
ma także za fwoie, a to że Bifkupi wymagaią od kapłanow Cathe- 
draticum że fie'maig dobrze wcale infzą drogą chodzi, i do materyi 
nafzey nie należy. Niech prześw: Delegacya nie rozłącza Ritum 
Grecum & Latino w ofiarowanym pięciu.kroć fto tyfięcy fubfidinm, 
bo więkfze zatrudnienie uczyni i zgromadzenie tey fummy inizym 
a nie ułożonym od nas fpofobem oddali, nas zaś Bifkupow Łaciń- 
fkich nie fpofobnemi do złożenia fummy , gdyby też tylko dwoch 
kroć fto tyfięcy uczyni. Ufpokaiaige zaś fłyfzaną trofkliwość za 
którą dziękować należy, żeby ubodzy Plebani utriufque Ritńs do tey 
fkładki pociągani nie byli, fide publica i imieniem collegii Epifcopalis 
zaręczam, że tylko Bilkupitwa, Kapituły , Opactwa do niey nale- 
Zed będą. y 


Po tey układney J. W. Kanclerza mowie; J. W. Pofeł Roffyi- 


fki mówił: ,, Raczy fobie wfpomnieć prześw: Delegacya wyrazy 
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kollegi mego Jmé Pana Rewitzkiego, który fig oświadczył prote- 
ftować przeciwko wfzyftkiey impozycyi na prześwietny ftan du- 
chowny, nie byłoby więc rzeczą fprawiedłiwą, uchylić obowiąz- 
ków fprzymierzonych dworów, a partykularnie interefluiącego 
fię w tey okoliczności dworu Wideńfkiego, cel dworu mego ieft, 
widzieć Rzpltą zafpokoioną, ta mówię niefprawiedliwość , mogła- 
by ściągnąć niefzczęśliwe konfekweticye, mam honor prześw: De- 
legacyi donieść, że powtórzyłem wfzelkie moie ftarunki do prześ: 
ftanu duchownego, przecież przełożone uwagi J. W. Kanclerza W. 
Koronnego, i z przywiedzionych praw fądziłbym nazbyt oftro, 
aby prześ: Delegacya chciała co czynić impofitive , tandem gdy mi u- 
czyniła przes: Delegacya, to ukontentowanie, żem był użyty do 
tego intereflu, zaświadczyć mogę , żem J. WW. Bifkupów zna- 
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lazł gotowych do teyże ofiary, którzy przez reprezentacye poka: 
zuią, że do więkiżey fummy, ftan duchowny pociągniony być nie 
może; i inne podatki uftanowione na też dobra reedy fikacya Ko- 
Sciolow, i tyle innych na ufługę publiczną podatków mieć powin- 
ny animadwerfyq, nakoniec doprafza fie tenże ftan prześwietny 
aby uczynioną offerte piąciu kroć fto tyfięcy prześw: Delegacya 
iuż nie impofitive, ale mile przyjąć raczyła. ,, 

Xże Czetwertyńtki Pofeł Bracławiki mówił: „ Niech fię ztym 
ktokolwiek odeżwie, Że chciał podatków , a chciał z takowym 
wipół- braci uciemigzeniem, wiem ia, że trzeba kraiowi woylka, 
ale nie iarzma, powiada prześwietny ftan duchowny, Ze Rzplta, 
nie może hah włożyć podatków, na Tan który ubogaciła u/que ad 
lusum, a może na obywatelów tak zubożonych (mówię Śmiele ) 
że oftatnią uciśnionych gwałtownością, którym przyiść mufi do 
oftatniey rozpaczy, niech fie prześ: Delegacya zaftanowi, że kilka 
tylko ofob w Delegacyi chcą uchylić władzy: całey Rzpltey. . Czy- 
liz nie taż fama Rzplta co była 17mo a przecież oftrzegla, że choć- 
by fię i Rzymowi nie podobało wypłaci ftan duchowny donum gra- 
tutum; więc ftawam przy prawie, bo przy władzy i powadze Rze- 
czypoipolitey. ` Wniefiono tu iakoweś wniefienia J. W. Rewitz- 
kiego, Ze to ieft contra immunitates ftanu duchownego. O czafy! 
to na kilka kroć fto tyfięcy ieft gorliwość, a był proiekt wiary! 
tegośmy nie fłyfzeli ; więc uprafzam aby ritus Graci była fepara- 
cya. s 

J. W. Kanclerz Wielki Koronny rzekł: „, Pozwoli Xiąże Po- 
fel Bracławfki uczynić fobie reflexyą. „ Na co Xże Pofel Brach, 


wiki odpowiedział: ,,A mnie J. W. Kanclerz W. Kor: pozwoli, abym 


» 


zadney nie przyią!. ,, 

Jmć Pan Szamocki Pofeł Warfzawfki zabrał głos takowy: 
Z kilku głofów w zgromadzeniu nafzym fłyfzanych, immunitatem 
Ecclefiafticam reprezentuigcych, zdaią fie w izbie nalzey rodzić 
dwie kweftye do rezolucyi; pierwfza: czyli Rzeczpofpolita juris 
Jui domina, ma vim coaétivam nad obywatelami utriu/que ffatás? druga, 
ieżeli fubjidia charitativa lub też dona gratuita, w każdym ftanie gu- 
bernii z łafki, czyli też z powinności obywatelfkiey dawać powin- 
no prześwietne duchowieńftwo. : W obydwoch tych kweftyach, 
ażebym nie uraził refpellabilem flatum Ecclefiafticum, nic fwego nie 
przydam, lecz famych Świętych Doktorów zdania, w tey mierze 
cytować będę dla tego, ażeby veneranda. onych authoritas, 
od zarzutu mniemaney parcyalności ftała mi fię zalłoną, wraz i 
obroną. Wizakze /cientibus mowię iaki ieft fentyment S. Hugona 
a Sandlo Vittore, de bonis terrenis que po(fident Prælati? devotione fideli- 
um ecclefiis Chrifi concefa funt, poffidenda, falvo tamen jure terrenæ pote/ta- 
tis. Tenże fam przydaie: Splritualis fiquidem poteftas non ideo poffidet, ut 
terrene poteftati in fuo jure præjudicium ferate Cóż także chce rozu- 
mieć i Swięty Ambroży kommentuige in Lucam; Si cenfum Filius 
Dei folvit, quis tu es tantus, qui non putas effe folvendum? Tle folvit cenfum, 
qui nihil poffidebat, tu autem qui fequeris fæculi lucrum, cur foeculi obfequium 


non recognofcas? Cur te fupra fæculum quadam arrogantia feras, cum fie- * 


culo fis mijera cupiditate fubjeótus. A Swięty Hilary kommentuiac 


ZAGAIENIE VIL SESSYA 11. 19 


in Matheum, co podaie do zrozumienia: Si nihil Cefaris penes nos re 
federit, conditione reddendi ei que fud funt, non tenebimur; porro autem fi ree 
bus illius incumbimus , fi jure poteflatis ejus utimur, & nos tanquam mercende 
rios alieni patrimonii fubjicimus , extra, queerelam eft injurta, reddi Cefari 
guod ef? Czfaris. , Przyłączam tu ielzcze i Swietego Auguftyna de: 
cyzya: Quo jure defendis villas ecclefie, divino an humano? divinum jus 
in feripturis habemus, ‘humanum in legibus Regum; aude quifque quod pof- 
fidet nonne jure humano? nam jure humano dicitur, hoc villa mea, hac do- 
mas mea, hic fervus meus eff, quia per jura Regum po/fidentur po/Je/fiones 
terreno. Podémy i do ftarfzych dzieiow, wfzakże niegdyś panes 
propofitionis nie godziło fig pożywać tylko famym Kaptanom i Le- 
witom, a przecież gdy fie Dawid znalazł w niedoftatku, z głodu 
fiągnął fie do niego, a ftarozakonne Kapłany nie odmawiali mu 
onegoz. Na tymci to gruntównym pifina S. i Doktorów kościel- 
nych fundamencie znakomity ow Prałat Kardynał Richelliufz, 
wielki in utrogue flatu i oraz bogoboyny minifter Francuzki śmiało 
daie rezolucyą in poteftate Regum effe Ecclefiafticos adigere, ut fubveniant 
Reipublicee, neceffitate urgente. Ztad całe duchowieńftwo w Króle- 
ftwie Hifzpańfkim za dozwoleniem ftolicy Apoftolikiey troiakie za- 
wize ponofi ciężary , raz dziefięciny z dóbr kościelnych Królowi 
fwemu co rocznie wydaiącz drugi raz, trzecią część dochodow 
duchownych oddzielaiąc, a trzeci raz, trzy milliony dukatow co 
rok nie tylko z ochotą, ale też i z chlubą fiwoią fkładaiąc fic catho- 
lici Regis zelus, rependitur Ecclefi Catholic fubfidiis. A zatym com- 
primo dallzą mowę moią,: bom zda mi fig dokładnie dowiodł, Ze 
prześwietne duchowieńftwo żadnym wynalazkiem od podatko- 
wania z dochodow fwoich wyłamać fie nie może. Aże milfza ieft 
zawfze, i fkutecznieyfza bywa tranquilla potefiaś, zdałoby mi fig do- 
prafzać JJ. WW. fchmć Xięży Bilkupow tutay zafiadaiących, aby 
z nami. Świeckiemi paternć & fraterne obeyść fig raczyli, a zaś jus 
Reipublice independens , vim coaétivam do ftanowienia i wybierania po- 
datkow, iako niegdy do oddawania i wypłacania annatow w roku 
1607. pokazaną indi/putabiliter maiącey , na fiebie qua wipół-oby- 
watelów tegoż króleftwa per turnum extendere nie dopufzczali. ,, 
Xiąże Marfzałek konfederacyi rzekł: ,, Od początku intereffu 
prześw: ftanu duchownego, wziąłem na fiebie onus nie bronienia 
onegoż, ale oddania mu famey fprawiedliwości. Dziękuię Jmci 
Panu Pofłowi Warfzawfkiemu, że łączy zdanie fwoie, zaświadcze- 
niem myśli Hugona, Hilarego, Auguftyna i Richelliego, ale te 
wfzyftkie ściągaią fig na obronę prerogatyw tegoż prześw: ftanu ; 
który będąc w Rzpltey, nigdy fię od iey nie wymawia wyrokow, 
i o tym iuż ieft doftatecznie przeświadczona prześ: Delegacya; bo 
gdy układaliśmy podatki nie fłyfzałem duchowieńftwa, aby De od 
nich excypowało, znaiąc że fq w tey oyczyźnie, którey winni 
miłość i od którey chcą być bronieni; i owfzem fłyfzałem zawfze 
J. WW. Bifkupów łatwieyfzych do ratunku iey. Przywiedzione 
racye powinny każdego- z nas przeświadczać , Ze ten Tan ieft ie- 
fzcze fzczegulnym fpofobem, po rozrządzeniu ftaroftw wfparcia 
ftanu rycerfkiego. Gdy tedy płacą dobra duchowne wfżyftkie ge- 
nera podatków, i podwyéfzone podymne infuper, oświadcza fig 
ij 
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dać donúm gratujtum, zdanie moie ieft, aby ta offerencya przyjęta 
» była: ,, 

Xze Marfz: W. Kor: w tych przymowit fie wyrazach:  ,, Znam 
ufzanowanie prześw: ftanu duchownego, fzacuię obowiązki które 
ubezpieczaig immunitates iego, ałeniemniey znam i to dobrze że Rzplta 
według okoliczności; zwykła fwoie odmieniać uftawy, iuż i my 

. doznaliśmy tego, Ze {tan duchowny przeświadczony był o wła- 
dzy Rzpltey i przyiat chętnie w podobnych układach iey wyroki, 
tę prawdę zaświadcza i okazuie konttytucya o annatach, Ze 
Rzplta była za panią uftaw fwoich, iako riam to godny Pofel Xze 
Bracławfki przełożył. Przywiedzione racye expens ftanu ducho- 
wnego, ieżeli maią zyfkać względność, czyliznad fzlachcicem ftu- 
żącym Rzpltey włafnym maiątkiem nie powinno być mitofierdzie ? 
Mowiono że dobra duchowne, maią fivoie obowiązki, i że nie mo- 
że być komparacya porownania bifkupftw do ftaroftw, ale przy- 
żna prześw: ftan duchowny, że i Staroftowie nie fą bez obowia- 
zków, „reparacye zamków, fądy, feymiki, pofelftwa, ziazdy pu- 

» bliczne, a zaz nie potrzebuią wydatkow. Przywiedziono na ofta- 

tek, że Bifkupi dependuią od dyfpozycyi Sandie Sedis, i w famey 
rzeczy tak ieft, ale quo ad /piritualia, ze zaś nie ad fenatoria, dofyé 

y Mi wfpomnieć, iż za Władyfława IV. wftrzymano expedycyą Bi- 

fkupowi, Król iednak oddał mu dobra, i chciał go mieć w fenacie, 
mówiąc: nie iefteś Bifkupem, ale bądź Senatorem, równy prz$- 
kład widzieliśmy za Augufta UL w nominacyi Jmci Xiedza Kotla 
na Bilkapftwo Chelmfkie, fpodziewać fig należy że prześw: ftan 
duchowny wfzedłfzy w fprawiedliwą uwagę, przychyli fie chętnie 
do {zcezodrzey{zey ofiary, którey nie impofitive, ale na pomoc tak 
niefzczęśliwey fytuacyi Rzpltey oświadczając wdzięczność nafzę 
e Wzywamy. y 
J. W. Bifkup Chelmfki przymówil fie w tych fłowach: ` Dzie- 
» kuie prześw: ftan duchowny Xciu Mariz: Kor: za przeświadczaią- 
ce łafki iego wyrazy, ieżeli wzywała wprawdzie Rzplta, od ftanu 
nafzego takowey pomocy w zachodzących potrzebach titulo dont 
gratuiti, przecież nie czyniła tego nigdy impofitivć , ani nad fiły ta- 
kowy kładła ciężar, ale w umiarkowaney do zniefienia mocy 
mieć chciała proporeyonalną ofiarę fytuacyi nafzey. Ritus Latinus 
przez kilkadziefigt lat, tak uciemiężliwy znofił podatek, ducho- 

„ wieńftwo Ritus Graci fześć tylko tyfięcy dawali. ,,  Explikował 

tenże J. W. Bifkup przeświadczaiącemi uwagami, nie tylko nie mo- 

Żność uczynienia hoynieyfzego oświadczenia, ale oczywifty fkarbo- 

wi Koronnemu zawod, gdyby Ritus Graci duchowieńftwo, nie mia- 
ło fig przykładać do ofiarowanego od nas fubfidium. ` Z drugiey ftro- 
ny nie uftawała trudność, przekładaiąc równie ftan świecki ¡uz to 
potrzeby Rzpltey, iuż to na oftatku fzczęśliwizą fytuacyą ftanu du- 
chownego, doprafzali fie J. WW. o wipanialfze względy. 

J. W. Hetman Wielki Koronny rzekł: ,, Zaczynam głos móy 

» od tego, na czym Jmé Pan Pofeł Warfzawfki po przywiedzionych 

„ zdaniach tak świętych i mądrych ludzi, chcąc nas o prawdzie 

y przeświadczyć, fkończył, to ieft: że za przykładem, chwalebney 

» przodków nafzych gorliwości, należy nam z prześw: ftanem du» 

chownym 


3) 
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»..ghownym traktować Paternè ES fraternd „ wniefienie które tu fly- 
» {zalem trzeciego grofza z intrat duchownych, byłoby przy in- 
»¿nych podatkach zaciezko, ale dufać należy dobremu fercu prze- 
»: Swiet: {tanu duchownego, że poznaiąc niefzczęśliwą fytuacya 
» Rzeczypolpolitey, tak ią wipomoc zechce, żeby ich i kochała i 
» Miała być za co wdzięczną. ,, 

Chcąc zwyczaiem fwoim zafpokoić trudność Xiąże Marfzałek 
Konf; Kor: przełożył nayprzód że Ichmé duchowni Ritts Graci tak 
znaczne maiąc dochody, powinni koniecznie wefprzeć J. WW. Bi- 
fkupów, którzy z.Urzędu Senatorfkiego fluza Oyczyénie. Dat i 
drugą uwagę, że w każdey rewolucyi dobra duchowne naywięcey 
ucierpią, na oftatku rzekł, „„ Pokażę prześ: Delegacyi, że fzczegul- 
» na nadzieią ieft pomoc ftahowi, rycerfkiemu, i wiparcia familii, 
„ Wiele? to mogłbym liczyć wieku nafzego domów, Komorowfkich, 
» Szeptyckich, Lipíkich, Szaniawfkich, wfzakże te domy widziemy 
„ na ulługach, Rzeczypofpolitey, za wfparciem ftanu duchownego. 
» len mówię po. upadłych iuż ftaroftwach ieden iefzcze zoftaie {po- 
„ {ób utrzymywania domów; kładę więc konkluzyą, że należy u: 
en wolnić Duchówieńftwo Ritus Latini, iako nam pomocne, a odlchmć 
sy Bifkupów tak maiętnych Ritás Graci , dopomnieć fię wipomoże- 
» nią potrzeb, Rzeczypofpolitey. ,, Gdy mówiono że Duchowień- 
ftwo Ritús Greci, tak mało przez tyle lat dawało; bo tylko fześć tya 
fięcy złot: Polfkich. 

Xiąże Marfzałek W. Kor: uczynił uwagę, że może być iż 17mo 
taka zachowana była w tym układzie proporcya, iaka ieft fześciu 
do trzech: albowiem dobra duchowne i wizyftkie in triplo prawie 
czynią co przedtym czyniły. Była długa w tey mierze i trudna u- 
mowa. 

J, W. Hetman W. Kor: przychylił fie do myśli Xięcia Marfzał- 
ka będąc zdania, Ze nequé amore neque odio traktować należy, a prze- 
świetny Tan duchowny uczuie, że wipomagaigc oyczyznę fobie fa- 
mym dobrze czyni. 

L W. Kafztelan Zarnowfki dawał uwagi: że fegregare Ritum Gre- 
cum nie ielt rzecz befpieczna; w umiarkowaniu zas doni gratuiti tak 
trzeba zadufać, że wfzelka fprawiedliwość będzie między Bifkupami. 

Jmé Pan Pofeł Wifki był zdania Ze fegregare Ritum A Ritu, ieft 
materya flatás,i profit J. WW. Bitkupéw, ażeby porozumieć fie 
chcieli, wfpomniał myśl J. W. Hetmana, że wdzięczność powinna 
być proporcyonalna dobrodzieyftwu. 

Xiąże Czetwertyńfki Pofeł Bracławfki obftawał koniecznie aby 
ftan duchowny Ritds Latini uczynił, iakążkolwiek, chce offerencyą, 
a Rités Greci Bifkupi ofobno fwoie Rzeczypofpolitey dadzą fubfi- 
dium, 

Gdy mocno zakłociła fie izba, J. W. Pofeł Roffyifki rzekł: 
y: Wniefienie fegregacyi duchowieńftwa Rufkiego byłoby pokrzy- 
mn wdzeniem całego ftanu; mam więc nadzieię, że tak prześw: De- 
an legacya wziąwfzy w ścifłą uwagę reprezentacye ftanu duchowne. 
„ go, lako równym fpofobem prześ: ftan duchowny, wyftawiwfzy 
» fobie fytuacyą i potrzeby Rzeczypofpolitey, przyimie tę propor- 
» cyą, ktorą mam honor podać, ażeby Ritus Latinus trzykroć pięć: 
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» dziefiąt, a Ritus Graeu dwakroć pięćdziefiąt tyfięcy ofiarowali 
3, Rzeczypofpolitey. ,, 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki rzekł; ,, Już dał tylekrotne do. 
» wody Jj. W. Pofeł Roffyilki traktuiąc z nami przez dwa lata, Ze 
» chcąc zafpokoić wizelkie fpory nalze, podaie nam zawize nayła- 
>» twieylze {pofoby, dał i teraz rzeczywilty dowód, umarkowawizy 
» {tron obydwoch defideria, gdy za reprezentacyą fwoią fkłonił prześ: 
„ ftan duchowny, że iuż tę firmme chętnie ofiaruie. ., 

Xiąże Czetwertyńfki rzekł: ,, Mam ia zawfze nadzieię w wiel- 
» kich fentymentach J. W. Pofta Roffyifkiego, że w każdych oko- 
„ licznościach chciał nas przeświadczyć, o partykularnym co zo- 
„ foby iego do narodu nafzego przywiązaniu, i nie wątpię, że u- 
» żył wfzyftkich śrzodków, które znamy przyzwoite dofkonałości 
» lego, ale niech pozwoli J. W. Stzackelberg równie zoftać infor- 
» mowanym, że takowym fpofobem Jchmć Xięża Bifkupi Rabfzych 
» tylko pociągnęliby do opłacania, ochraniaiąc zapewne famych 
„ fiebiez zapobiegaiąc więc podobnym inkonweniencyom, niech du- 
„ chowieńftwo Ritás Greci według możności fwoiey do fubfidium a 
» J: WW. Bifkupi do proporcyi maiątku fwego. ,, | 

Xiąże Marfzałek konfederacyi Kor: uczynił uwagę: Nayprzód 
iż ta fegregacya być żadną miarą nie moze, ani powinna: Powtore, 
że rozdzielić duchowieńftwo byłoby chcieć mieć fatum in Zap dal 
i innych wiele iefzcze przyczyn, utrzymuigc prerogatywy ftanu du- 
chownego, reprezentował na oftatku, że: przyiąć Rzeczpofpolita 
może i chce, ale przecież impofitive czynić tego nie powinna. 

J. W. Bifkup Chełmfki podzigkowawfzy Xięciu Marfzałkowi 
koni: Kor: za tak dofkonalg i gorliwą {tanu duchownego obronę, 
gdy zaświadczał fię przełożywfzy niefzczęśliwą fytuacyą dobr ducho, 
wnych, Ze ad impofibilia nie może nikt obligari, na oftatek profił iuż 
w tey mierze o turnum. Na co Xiąże Czetwertyńfki odezwał fie, 
pozwoli J. W. Bifkup Chelmfki, Ze tu nie Synod aby Bifkupi mieli tak 
wielką wage. Zatamowala fie czas nie mały izba. 

J. W. Hetman W. Kor: rzekł: ,, Gdy cała Rzeczpofpolita tra- 
„ “ia ztey fzczegulnie przyczyny, że kray nie miał obrony, trzee 
„ ba aby prześ: ftan duchowny nad tym fie zaftanowił że i Wia- 
„ ra fłabieie, więc wątpić nie należy, że J. WW. Bifkupi podadzą 
s» Ipolób zafpokoienia tylu Jchmć Panow, ktorzy iuż zaczynaią wąt- 
» pić o wfpaniałości przes: ftanu. ,, 

Jmć Pan Suchecki pofeł Sieradzki profił aby fię zatrzymać z de- 
terminacyą proiektu do umiarkowania proporcyonalney zapłaty z 
Bilkupftwa Kuiawfkiego, po zabraniu tyleż wfi od tegoż Bifkupftwa, 
po krotkiey iefzcze umowie, i powtornych J. W. Hetmana expli- 
kacyach fytuacyi ftanu fzlacheckiego, do którego zdania cała przy- 
ftała Delegacya, conclufum: że Ichmé duchowni fześćkroć fto tyfięcy 
corocznie fubfidii charitativi do fkarbu Rzeczypofpolitey płacić będą, 
tam ex Ritu Latino quam ex Graco. 

Xigze Marfzałek konf: Kor: czytał poprawny proiekt, Wniofl. 
fzy, aby Bulla Urbana 8. względem kompozyty, miała fwoią exer 
kucyą. 
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Jmé Pan Szamocki pofeł Warfzawiki explikował te okoliczność; 
że gdy Xiądz niechce kompozyty, wolno go pozwać do Bitkupa. 
Oftrzegł tenże Jmé Pan pofel Warizawfki, aby prześw: prowincyi 
Xieltwa Litewfkiego Ichmé Duchowienitwo równąż pokazali Oy- 
czyzny miłosć. 

Jiné Pan Jezierfki poleł Nurfki wniofł: aby J. WW. Bifkupi fta- 
rali fie o przeniefienie świąt na Niedziele; tandem zapytawizy fe J. 
W. Prezes czy zgoda na proiekt , i widząc zafpokoicne umyfły 
podpifał go 

Jmc Pan Niemcewicz pofeł Brzefki Litewfki powinfzowawfzy 
prześw: prowincyi Koronney zafpokoienia tak trudnego intereffu , 
profił o inftancyą do prześ: ftanu duchownego w. Xieftwa Lite: 
wfkiego, żeby przykładem wfpaniałości J. WW. Bifkupów Koron: i 
Litewfcy podobnież wefprzeć raczyli niedoftatek Rzeczypofpólitey. 

Xiąże Bifkup Wileńfki fłyfząc powtórne całey Delegacyi wyra- 
zy oświadczył fię, iż ta okoliczność zwyczaiem prowincyi Xięftwa 
Litewfkiego na feffyach prowincyalnych traktowana będzie. 

Xiąże Marfzałek konfi Kor: wfpomniał, iż zoftaie do rezolucyi 
proiekt łanowego, iuż in deliberatione będący . 

Xiąże W oiewoda Gnieżnieńfki iako Szef Regimentu łanowe= 
go wyexplikowawfzy dokładnie interes, oświadczał fie, Ze nie wnofi 
nic nowego tylko exekucyą prawa tylu konftytucyami ubefpieczo- 
nego. 
Jmé Pan Pofel Dobrzyfitki rzekllzy: 5, Nie czułbym obywatel- 
ftwa anibym znał obowiązków fyna Oyczyzny , gdybym chciał 
uchylaé 1pofobów iey obrony. Explikowal potym tenże fytua- 
cya królewizczyzn, to elt : czopowe konitytucyą woyfk. Na 
oftatku dawał uwagi, że w tenczas były uftanowione łany kie- 
dy nie było innych podatków. s 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki dawfzy równie ważne przyczy- 
ny,że prawo powinno być in executione, zwłafzcza ten fundulz na 
którym Rzeczpofpolita uftanowiła Regiment doprafzał fię w tey 
mierze o turnum. 

Xiąże Marfzałek W. Kor: przywiódł równe uwagi, obiaŚniaiąc 
dofkonale rzecz co to fą ukryte łany, które ieżeli fig znayduią W 
ręku fiły, iuż fą rachowane w luftracyach, iże Rzeczpolpolita na- 
znaczaiąc tak mały podatek z łanów, chciała mieć pewne dochody 
nie idealne i z induftryi; dziś zaś tylu podatkami narzucony naród, 
naywiękfzym byłoby uciemiężeniem opłacać iefzcze łany , iuż przez 
luftracye podane w intraty, i z których wyciągnione kwarty. 

J. W. Kafztelan Brzezińfki przychylił fig do zdania Xięcia Mar- 
fzałka W. Kor: fądząc naywigkfza niefprawiedliwością, gdyby iefz- 
cze tym fpofobem uciemiężać poflefiorów ftaroftw. 

Jmć Pan Miąfkowfki Starofta Gnieźnieńfki explikował obfzer- 
nie naturę łanów będąc zdania, że po tylu rodzaiach p ydatków chcieć 
jefzcze i ten przydać, ieft to mnożyć niefzczęścia obywatelom. Do- 
prafzał fię tenże, aby prześw: kommiliya fkarbowa podała prześwi; 
Delegacyi fwoie o łanach zdania. 

Jmć Pan pofel Łęczycki przymówił fię do tey materyi, cytuiąc 


kilkanaście konftytucyi o łanach wybrańców, i że tym fpofobem 
F ij 
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chciała mieć Rzeczpofpolita obronę, doprafzał fię aby prawo było 
in executione, 

Jmć Pan Miąfkowfki Starofta Gnieźnieńfki przełożył powtórnie 
że ci, którzy płacili tanowe, od innych podatków byli wolnemi. 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki ftawał quam fortifime przy tey 
okoliczności, ale równie, przeciwnie interelfuiących było wiele racyi 
poru. 

Jmć Pan Bułharyn pofeł Wołkowyfki przymówił fie: iż rzecz 
arcyfprawiedliwa, aby ten podatek, z którego Rzeczpofpolita chcia- 
la mieć fundufz, był podniefiony; Ze zaś .mówiono , iż lany byly 
podane w luftracyi kwart, więc pari ratione życzył, aby Wyprowa- 
dzone byly nowe lultracye. 

Jmć Pan Sumińfki pofeł Dobrzyńfki rzekł: Prowincya Koron- 
na nie układaiąc podatków w Xięftwie Litewfkim doprafza fie w tey 
mierze o wzaiemność. Podawal Ipofób tenże J. WW. aby wytrącić 
polleflorom to, co płacić będą z łanów, i z kwarty. 

Gdy .Ichmé Panowie Staroftowie ftawali fortiter reprezentuiąc, 
iakby. „wiele ukrzywdzeni zoftali, gdyby przy tylu iuż podatkach 
przybył iefzcze i ten nowy rodzay. daniny.. Zamielzala fie bardzo 
izba. 

J. W. Prezes uprafzał Ichmć Panów Delegatów aby fie do za- 
kończęnia przyipielzaiących interellów ziachać wcześnie raczyli: 


folwowal feflya na dzień iutrzeyfzy godzinę zwyczayną. 
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/ JAPROSIWSZY na uftęp J. W. Prezes, ‘i żeby Ichmé Pa- 
nowie Delegaci zafieść raczyli mieyfca fwoie dla utrzymania porząd- 
ku zaczął mówić temi flowy: „, Mam honor przes: Delegacyo o- 
» twieraigc dzifieyfzą feflya przypomnieć, Ze ¡uz tylko dziewięć zo- 
» ftaie nam feflyi, a tyle iefzcze do zafpokoienia intereffow. ` Nie 
» czyńmy publico i fobie famym krzywdy, abyśmy tak drogi trawilt 
» Czas £olloguiis. Uprafzam więc Xcia Marfzałka konfederacyi, Ze- 
byśmy juo ordine proiekta publicum intereffuiace rezolwowali. 
Diy UE! 4 I ui? 
. W, Pofeł Roffyifki mówił; ¿a Tylem razy oświadczył prześ: 
Delegacyi nieodmienne trzech fi rzymierzonych potencyi ułoże- 
» BAe) przy yen TE y 
» nie, 12 tobie Życzą, aby ta limita byla oftatnia, a ofobliwie dwór 
móy, który chce iak naypredzey widzieć Rzblta fi okoyng y u- 
» Y 3 ) y 4) 
» izczęśliwioną; z tego Więc powodu, że wizyftkie publiczne inte- 
ON > 2 2 1 . 
rella należy nam kończyć, mam honor przeé: Delegacyi poka- 
» / Leg: S4CYI E 
zać fkutek konferencyi J. OO. T WW. wyznaczonych, do tra- 
» AS Ap yen, 
» Ktowania oddaiąc J. W. Prezelowi ultimatum wzgledem traktatu 
commercii zaświadczaiąc tych wielkich mężow dofkonałą we wfzyft- 
» $ J 4 S 5 
y kich punktach rozwagę , o którego przeczytanie i podpifanie 
„ uprafzam , można fobie oraz obiecywać, że każda okoliczność 
» która zwykła zatrudniać łąfiedzkie pańftwa, tak zoftała ułatwiona, 
» 4 i naymnieyfzey nie da okazyi zakłocenia {przymierzonych dwo- 
2 D A 
y TÓW.» Xiaze 
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Xiąże Bilkup Wileńfki rzekł: ,, Jeżeli ieft to rzeczą prawdzi- 
an wą, że krew im Zywiza tym pr edi {za w ciele fprawuie cyrkulacyą, 
a to famo zapewne mówić fig może i o handlu który dotąd u nas 
tak mało znany, a przecież nayobfitfze źrzodło, z którego rozla- 
„, nia każdy ftaie fie uczeftnikiem fzczeSliwoSci.,, Przełożył tenże 
Xiąże licznemi uwagami , awantaże wynikaiące. z wolnego handlu 
dwóch pańftw graniczących z fobą, i życzył aby prowincya Koron- 
na równyż co do handlu traktąt,z Xięftwem Litewikim ułożyła. I 
czytano tenże traktat, do którego J. W. Kanclerz W. Koronny 
czynił relacyą, iż znaywiękfzą pilnością każdy punkt ściągaiący fig 
do użytku kraiu był traktowany; i że po wielu umowach: LW. 
Pofeł Roffyifki podawfzy fwoie ultimatum oświadczył fię być od niego 
nie odftępnym, i żąda aby był rzeczony traktat podpifany. 

Czytany potym akt ofobny, którego J. W. Kanclerz zważał 
oryginały , ieżeli przełożenie iego było dokładne. 

Jmć Pan Jezierfki pofeł Nurfki domówił fie, aby ofobnym pun- 
ktem było oftrzeżono,. że pod żadnym pretextem na Dźwinie opła- 
cać fię nie będzie potrzeba. 

Xże Wda Gnieźnieńfki oświadczył: „, Gdy będziemy mieli hoe 
, nor prezentować punkta, uznać lchmć Panowie Kolledzy racza, 
» że w traktacie J. W. Polla Cefarfkiego równie ubezpieczona wolna 
„ defluitacya na Wiśle, tak iak na Dźwinie w traktacie Mofkie- 
y wikim. ,, 

J. W. Prezes zapytawfzy fie czy ieft zgoda na podpifanie trae 


ktatu commercii artic: fep: podpifał go. 
J. W. Potel Cefarfki oświadczył, że w tych famych punktachtak 


dofkonale w traktacie Roflyitkim ułożonych, zamyka fie oraz y Dwo- 
ru iego traktat, commercii 

Xiąże Czetwertyńfki Pofel Bracławfki dopominał fig, aby była 
podana nota od J. WW. Miniftrow cudzoziemfkich, iż punkta w ma- 
teryi Ichmć Panów Dyffydentów fą nie odmienne, i od nich nie od- 
ftąpią. 

Jmć Pan pofeł Wifki pr zymówił fie quam xelofiffimime, wzywaiac 
Boga i narod za świadka, Ze kłaść to iarzmo na Rzpltą, nie było 
iego woli i myśli. 

J. W. Prezes uczynił pytanie ieżeli traktuiące Potencye gwa: 
rantować będą articulos feparatos i traktaty commerciorum nie tylko rzą- 
du agus confeder: oboyga narodów, lub też czy można fobie obiecywać 
iakową ich odmianę. 

Xiąże Marfzałek konfederacyi rzekł: „, Było pytanie J. W. 
Prezefa, ieżeli ieft zgoda na podpifanie artykułów feparowanych 
na co nie fłyfzałem oppozycyi, interes zaś, o którym namienił ge- 
neralney gwarancyi, rozumiem nie potrzebowałby Żadnego po- 

wątpiwania: gdybym iednak uflyfzal w tym punkcie oppozycya, 
na ten czas zamawiam fobie głos. 

Jmć Pan poteł Witki pr zymówił fię cum fervore, reprezentuiąc: 
Ze konfederacyi generalney cała była iftota, na gwarancyi czynno- 
ści iey trzech fprzymierzonych dworow, do którey gdy byli prze- 
wodnikami J. WW. Senatorowie; więc nie mieć teraz gwarancyi 
czynności nafzych , ieft iedno co ftać fig fmutną przemocy ofiarą, 
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i wzrufzyć fpokoyność kilku fet domów, podawfzy lofowi odmiany, 
wyroki konfederacyi generalney. O co gdy więkfza zaraz liczba 
zdchmć Panow Delegatów odezwała fig: Xiąże Marfzałek W. Ko- 
ronny rzekł: ,, Znana ia obowiązek , który rozciągać fię będzie 


2 
Łoj 
7 
>) 


si dem niewzrulzenia interellow za [pokaiaiacy: h naród; prze- 
cież Rzplta wyzuwać fię nigdy nie może z tey władzy, i wiązać 
fobie ręce do ulepfzenia konftytucyi, chyba w ten czas gdy prze- 
ftanie być wolną. ,, 

Jmć Pan pofe! Czerfki przymówił fie temi fłowy: ,, Prawdzi- 
wie prześw: RYS ` zaftanowić fię trzeba nad polityką wieku 
tego, że wfzelkie obowiązki ftefuie polityka do okoliczności, mie- 
liSmy traktat 68. gwarantowany, a przecież cyrkumftancya rze- 
czy pozwolić, umollifikować punkta iego trafiła: obiecywać fobie 
możemy, Ze i tego trwałość nie będzie wieczyfta, może temuż 
famemu podpaść lofowi; co zaś do utwierdzenia czynności aktow 
konfederacyi , rozumiem Ze Ichmć Panowie Pofłowie cudzoziem= 
fey okazawfzy De w początku konfederacyi tak łatwemi i tyle- 
krotnym powtórzywfzy to oświadczeniem i teraz trudnić tego nie 
będą. , 

J. W. Pofeł Roffyitki rzekł: „ Prawdziwa intencya Nayiaśniey- 
fzey Imperatorowy Roflyilkiey, i trzech fprzymierzonych dwo- 
rów nie inna była, tylko zalpokoić i ufzczęśliwić Rzplta, z tych 
powodów przybyłem do Polfki, aby po uftanowionym rządzie wi- 
działa fig Polfka fzczesliwa, i zagrodzona była droga mocnieyfzym, 
przyciśnienia fłabfzych. Wniefiona okoliczność gwarancyi ieft 
tey n: atuty że i iednego flowa odmiany mieć nie moie, 

Gd dy iednak rozdwoione w z” okoliczności fłyfzeć fię dały zda- 


nia, i GEN aby tylko afus publici gwarantowane były. 
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Xiaze M: rfzałek konf: Kor: miał głos takowy: ,, Nie wfpo- 
mnę prześ: Deleg:, dawnych przykładów konf eder racyi, bo te by- 
ły zawize w edług okoliczności, do których każda ftofowała dzie- 
ła fwoie, dzifiey{za konfederacya zapewne nie dlatego, Żeby fie 
bała za fwoie czynności, bo całey fa iawne OyczyZnie ale dla lu- 
ftru trzech POS. których powagą zoftała wipartą ; dopo- 
mina fie gwarancyi robót fwoich, mogąc fie przed całą Oyczy- 
zną ztym pochwalić, Że czyny iey nie naganne, krwią nie zbro- 
czone, wiofek nie nifzczyła, i nie tułała fię po zagranicznych pań- 
ftwach; każdy obywatel miał wolność, i maiątku fwego befpie- 
czeńftwo; rozumiem, Ze zafiadaiący J. W W. Kolledzy, przeświad- 
czeni, iż ich wyroki dalekie ktokolwiek nagani, ieżeli nie wfzy- 
ftko dobrze, przecież nie czyniła nic złego. Appelluie do kom- 
miffyi fkarbowey, Że procz iedney J. WW. Konfyliarzom penfyi, 
i to iefzcze uiewyplaconych nie fzafowała fkarbem, appelluie do 
władzy Hetmana, iż w tylu pofiedzeniach, nie miałem fobie za 
wityd, zawfze wfpolnie z- nim zaradzać. Ide do Nayiaśniey- 
fzego Pana, i ten łafkawie wyzna , Ze konfederacya generalna mia- 
ła fobie za fzczęście zawfze do ¡ego przychylié fig woli; niech 
zaświadczą wfzelkie iuryzdykcye, ieżeli którey była zkrzywdzo- 
na władza; ieżeli końcem przyfpiefzenia fprawiedliwości , i za- 
fpokoienia obywatelów mieliśmy fprawy, ale nie pragnęła krwie 
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, wylania.. Cytowalbym tyle okoliczności okazuiące narodowi ley 
we wizyitkim powolność 5 zapomnieć nie mogę , że zwyczaiem 
„ konfederacyi, iż gdy partya z partyą walczyła do iakich nie 
przychodziło poftępków. Na oftatek idę do związku Barlkiego, 
jeżeli ich gwałty z nafzemi równać fię mogą czynnościami; ieże- 
liśmy iednak co źle zrobili, ludzie iefteśmy; ale gwarancya ie- 
żeli ieft potrzebna, to tylko do upoważnienia czynności, ale nie 
do umocnienia onych, bo te niewinnością wfparte, i w pośrzód 
narodu iafne, ufprawiedliwione od każdego z nas być mogą. 

Xże Czetwertyńfki pofeł Bracławfki tłomaczył zdanie fwoie, 
które nie Rada, ani powfzechne dobro, lecz fama ftanowiła przemoc, 
jeżeli na niefzczęście nafze gwarantowano nam afus publicos, nie- 
chcieymy tego przynaymniey kłaść iarzma, abyśmy, co ieft do popra- 
wy, na przyfzłych niemieli ulepfzyć feymach. 

Jmć Pan Szamocki pofeł Warfzawfki rzekł: „ Ze aĝus judiciaris 
5» La aétus publici, ale nie fancita, które częftokroć mogły przez złą in- 
sy formacyą in favorem iedney wypadać ftrony. 

Xże Marfzałek explikował, że każda czynność konfederacyi ieft 
in aflis, i będzie do metryki Koron: podana. Przełożył tenże Xże 
rzecz, co ieft lep{zego, czy kilkafet Dekretow zafpokaiaiących , czy- 
li podać fpofob uftawicznego zakłocenia i ruiny maiątków ich. 

J. W. pofeł Roffyifki gdy zaktocily fie zdania, przełożył że tyl- 
ko dwa dni zoftaig do intereffow publicznych. 

Jmć Pan Suminfki pofeł Dobrzyniki rzekł: „į Lubom niemiał 
honoru - być fpołecznikiem konfederacyi przecież być może że 
przez ofoby ftaraiące fig z<cyrkumftancyi zyfkiwać, mogł być 
podftęp fprawiedliwości, lub incontumaciam wypadłe wyroki, za 
„ coż więc te maig być za niewzrulzone poczytane, więkfza 
„ część Ichmć Panow Delegatów gdy była innego zdania, i poczęli 
» fie w tey okoliczności umawiać. 5, 

Xze Marfzałek konf:rzekt: ,, Appelluię do Ichinciow PP. Mini- 
' ftrów trzech fprzymierzonych dworów, że konfederacya general- 

na, tak daleko była upewniona o ważnośći, fprawiedliwych iey 
wyroków , żeby fię onych nie mogła fpodziewać żadney odmia- 
ny: nie idzie ( iakom już wfpomniał ) o co innego, tylko opowa- 
gę czynności, i złych powodów, żeby fię nie zdawało, że dzie- 
a ła nalze mogą podpaść iakieyZkolwiek odmianie, a wniey zakłoce- 
„ niu umyfłów, doprafzam fie w tey mierze o turnum. Gdy zamie- 
„ fzała fięizba. „ J. W. Pofeł Roffyifki oświadczył. Niezrozumia- 
wizy dobrze fporu, niemyslalem nigdy, aby mogła zachodzić iakaż- 
kolwiek wątpliwość, czynnoći tey konfederacyi, która zafzczycona 
powagą trzech Stanów, i wfparta od fprzymierżonych dworów, a 
zatym mam honor upewnić, że Agus konfederacyi znaiąc za fprawie- 
dliwe podlegać odmianie niepowinny. 

J. W. Hetman przełożył uwagi, że dopominać fię gwarancyi 
w czynnościach przemocy., ieft czynić oftatni gwałt narodowi. 

Lecz gdy Ichmé Panowie Delegaci niechcieli odftąpić wniefie- 
nia fwego, doprafzaiąc fie koniecznie w tey okoliczności o turnum, 
i coraz dardziey zakwafzały fie umyfły. 
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Xże Marfzałek Konfed: rzekł: nm Zwyczaiem było, że każdą tru- 
» dhiącą okoliczność, unanimitate lub per turnum zafpokaiał |. W. Prezes.,, 

Jmć Pan Biefiekierfkidomówił fie: że fancita niemogą reputari pro 
acu publico, Po kilku iefzcze umowach nad propozycyą. Tandem 
J. W. Prezes na powtórzone żądania Ichmć Panow Delegowanych 
ogłofi takową propozycyą. 

Jeżeli Artykuł trzeci zamykaiący gwarancyą, tak iak (ef napifany ma 
zoffac, czyli ma być odmieniony. l 

Xże Bifkup Wileńfki, życzył idąc za zdaniem J. W. Hetmana, 
aby propozycya była dana. Czy ma byc turnus, lub nie? Na co nie 
było zgody, lecz na pierwizą propozycya J. W. Prezefa wotowano, 

J. W. Hetman W. Koronny rzekł: ,, Niechce nigdy tylko z prze- 
» Świadczenia moie dać zdanie: widzi Świat cały gwałt który cierpi 
» oyczyzna, a kiedy w nayważnieyfzych materyach| mufieliśmy mil- 
„ czeć, więci tu niebyło zdanie moie przychodzić ad turnum. Za- 
» Pytany iednak, czyli tak mazoftać artykuł, odpowiadam niech be- 
» dzie kiedy odmieniony być niemoże. » W Senacie rozdwoione 
były zdania. Ex equeftrt. ordine niektórzy Ichmć Panowie przyma- 
wiali fig, explikuiac zdanie fwoie. 

Jmé Pan Raczyńfki Pifarz W. Koronny: Przelozywizy uwagę, 
Zei w odmianie fame niechęci byłyby fprężyną w czafie uczynienia 
ofiary publiczney fpokoyności, partykularnemu intereffowi; pifał 
fig na trzeci punkt ia toto. 

Jmć Pan Kalifki Podkomorzy Gniznieńfki rzekł: „ Gdzie Su- 
on mnienie czyfte, tam zdanie Śmiałe, czynności konfederacyi fpra- 
» Wowane przez tych obywatelów, którzy przed Bogiem ¡Oyczy- 
» 203, ufprawiedliwiać fie zawize igotowi, 

Xże Marfzałek konfederacyi. Oświadczył myśl fwoię tako: 
wym wyrażem. „ Gdy ex turno mówić mi przychodzi, obracam 
» mowę moię nayprzód do J. W. Hetmana, któremu przyznać wi- 
a nienem, Ze nie zawodzi tifności fwoiey oyczyzna w tym wielkim 
» mężu, który ulegaiąc okolicznościom , myśli o obronie iey, Nie- 
» Char prześw: Delegacya tak o generalney konfederacyi bedzie 
» przeświadczona, że wizyitkie iey czynności non tam libenter, quam 
s reverenter Iprawowane, oświadczam fię i teraz z mieyfca mego, że 
» chyba duch z ciała, żebym niemiał w każdey okoliczności ftarać 
» fie o polepfzenie lofow Rzeczypolpolitey, czynności zaś terazniey- 
» {ze gdy nie były z wolą naiza, w tey więc mąteryi nie profzę o 
» EWarancya, ale ia przyimuię. ,, 

J. W. Prezes oświadczył pluralitatem acy wlay ftkie aéfus od dwo: 
ru Roflyitkiego gwarantowane były, podpifał proiekt. 

J. W. Pofeł Roffyifki zaprafzał J. WW. aby fie do podpifania tra- 
ktatu commerciorum i artykułów faparowanych ziachać raczyli na go- 
dzinę piątą po południu. | 

J. W. Prezes folwował leffyą na dzień iutrzeyfzy godzinę dziefiata. 

Xże Sulkowíki pofel Łomżyńfki, zabrał głos w te flowa: ,, Już 
» teraz przeświadczony ieft cały Narod Polfki, o nayłafkawfzych 
» dla niego Nayiaśn: |lmperątorowy Jmci Roffyitkiey zamyfłach na- 
» Wet ta część, która popędliwą zapalczywością do okazania tey 
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Monarchini niewdzięczności przed tym uwiedziona zoftała wyiść 
powinna juz z błędu, i uznawać w iedności, że nietrzymanie De 
opieki tey Monarchini Ściągnęło na Oyczyznę nafzę wfzyftkie ro- 
dzaie niefzczęśliwości, których doznajemy, że widzialne fa tego 
dowody przeto fzerzyć fie z niemi niemafz przyczyny; gdy żąda 
po nas, ten godny mąż okazania realnego dowodu wdzięczności 
i wzajemności, w ufkutecznieniu upewnienia, włafney fwobody 
nafzey pod pilmem „Jurium cardinalium , articulorum feparatorum icom- 
mercii, to ieft tey części traktatu, która nas famych nayiftotniey 
intereffuie życząc nieodwłocznego prac nafzych zakończenia. — 

» Jeżeli dwuletnia fpołeczność z wami J. OO.J. WW. Pano- 
wie umiefzczonemu w gronie wafzym, wyiednać niemogla iakiegoż- 
kolwiek zaufania, ufam że doda wagi przełożeniu memu, i że nie 
uchylicie powolności wafzey do ufkutecznienia tego dziś, co 
po niemożnym wzdryganiu fię, iednakowoż naydaley za dni kil- 
kanaście, bez równey. zafługi i wdzięczności uczynicie, w tym 
przeświadczeniu udawam fig do was godni kolledzy W oiewódz- 
twa Mazowieckiego, w których poczet umieściła mnie teraźniey- 
fza funkcya moia, wzywając iednomyślności wafzey, do okaza- 
nia Nayiaśnieyfzey Imperatorowy Jeymci chętnego przyięcia, 
wfpaniałych iey zamyfłów ufzczęśliwienia nafzego; nie wątpię Ze 
Woiewództwa Wielkopolfkie, do:których mam honor nalezyé, 


'przyftąpią do tego chętnie , co być. może dowodem winney dla 


tego dworu wzaiemności, który nas tak wielokrotnie o fwoiey 
przeświadczył przychylności, prowincya W. X. Lit: przez bliz- 
fzość graniczenia w fzczęśliwfzym położeniu, nayiftotnieyfzych 
doznaiac fkutków łafkawości tey: Monarchini, wiem Ze nie ubli- 
ży okazać wdzięczności, i naydokładniey one oświadczyć potrafi; 
z ftrony J. OO. Senatu i Minifterii żadnych zaifte fpodziewać fig 
nie należy trudności, owfzem zechcą nam ci wielcy mężowie 
przodkować, do przyięcia tych myśli, które ufzczęśliwiaią kray 
nafz. Macie tu w gronie wafzym, oczywiftego świadka wiel- 
kości dufzy i zdania, J. W. Hetmana W. Kor: Ten wfzakże za- 
fzczycony Świeżo reprezentuiacym Noród u dworu iey chara- 
kterem, ‘nayuroczyft(ze złożył zaświadczenie, świeżo doznanych 
przychylności i dla nas nayokazalfzych dowodów, z oświadcze- 
nia dalízey fąfiedzkiey zafłony. Umnieyfzalby fie fzacunek do- 
browolny czynności, gdyby ninieyfza materya miała być decy- 
dowana per turnum, lecz gdzie idzie o okazanie Nayiaśnieyfzey lm- 
peratorowy Roffyifkiey winnych względów, w dobrzemyślących 
być powinna unanimitarz z tego powodu doprafzam fig z mieyfca 
mego, o podpifanie rzeczonego commerciorun traktatu. s 


SESSYA CZWARTA 


DNIA 9: MARTA 


P Rzed zagaieniem feffyi wfzczęła fig zaraz trudność czyli ta feffya 
ma być od publicznych lub partykularnych interflów zaczęta. Po dlu- 
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giey bardzo w tey mierze umowie, albowiem iedni z Ichmć Panów 
Delegatów utrzymywali, że po zaulpokoieniu publicznych materyi, 
więcey zoftanie czafu do proiektów obywatelfkich żądań, drudzy 
wfpomniawfzy , że tylekrotnie oftrzeżone proiekta fzczegulnie idą 
w zwłokę, aby tylko każdy ciefzył fig famg nadzieią. Tandem gdy 
sonclufum zoftało, że dzień dzifieyfzy ma być do publicznych intere- 
fów; a poobiednieyfza feffya do partykularnych proiektów, 

J. W. Prezes rzekł: „ Strawiwfzy tyle czafu co nam incumbit 
» agere, chcę go przynaymniey ofzczędzić w zagaieniu feffyi, któs 
» ra przy wyrażeniu zwykłego J. OO. J. WW. refpektu otwie- 
a ram do publicznych interelów, utinam w iedności umyfłów koń- 
czyli czynności nafze. Uprafzam oraz Xiecia Marfzałka konfed: 
Kor: aby czekaigce rezolucyi nafzey proiekta, czytać zalecił. 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki wfpomniał, że fa dwa proiekta, 
pierwfzy likwidacyi długów Rzeczypofpolitey, drugi Lanowego. 

Xiąże Marfzałek W. Kor: oświadczył Ze feflya dzifiey{za mia» 
ła być do partykularnych interefów, przeto proiektów, o których 
rzecz; Żaden z fobą nie zabrał, a czy można, (rzekł tenże ) tak 
okoliczności decydować na pamięć 

Xiąże Marfzałek konf: Kor: retulit; , Kiedy daliśmy tyle cza- 
» fu w dwoletniey pracy nafzey, zoftawmy przynaymniey ośm 
a dni do zafpokoienia obywatelfkich żądań. 

Jmé Pan pofeł Nurfki domówil fig przelozywizy oczywifte rze» 
czy ułożenie, aby pędzić czas na famych tylko fporach, zoftawu» 
iąc wizyitko do decyzyi. 

Jmé Pan Zabłocki doprafzał fig o podpifanie regeftru tak pro» 
iektów publicznych, iako partykularnych, oŚwiadczaiąc, że tako- 
wych co raz więcey przybywa, a Zadney nie odbieraią rezolucyi. 

I gdy nad tym była długa umowa. J. W. Prezes rzekł: „ Ro- 
zumiałem wcale, że po tak długim fporze, przyftąpiemy tandem 
ad feria; lecz gdy iefzcze nie uprzykrzyło fie J. WW. więc po- 
zwolicie albo folwować feffyą, albo żebyśmy przyftąpili do tych 
materyi, które incumbit rofolvere. ,, Doprafzali fie J. WW. aby 
przyftąpić do czytania proiektu generalney reguły. ,, 

Xiąże Marfzałek W. Kor: podał inny proiekt w tey famey 
okoliczności. Lecz gdy nań nie było zgody, po długich kontrower- 
fyach, tandem na wiele żądań Ichmć Panów Delegatów. J. W. Pre- 
zes oświadczył propozycyą takową. Proiekt Xigcia Marfzatka konf: 
Kor: z regułą do kommi]yi, czy ma być podpifany tak iak icf? Czy z 
dodatkami © 

Szedł turnus fuo ordine do którego wnofzono różne warunki. 

J. W.Prezes oświadczył pluralitatem, która była za proiektem 
reguły generalney, podany od Xięcia Marfzałka konf; Koronney. 
Xiąże Woiewoda Gnieźnieńlki życzył, aby w wpifach dogeneralney 
reguły była uczyniona klaflyfikacya. Gdy profzono, aby czytany 
był regeftr ofób, wnieśli Ichmć Panowie Delegaci, że iefzcze nie- 
którzy obywatele nie wpifali imion fwoich. Zyczyli |. W. aby 
Xiąże Woiewoda Gnieźnisńfki wfpomagaiąc Xiecia Marfzałka konf: 
Kor: zatrudniony miał takowe wpify u fiebie, i na przyfzłą feflyą 
partykularnych intyreffów oneż przynieść raczył. 
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J. W. Prezes folwował feffyą do partykularnych interefów na 
godzinę fzoftą po południu. 


SESSYA PARTYKULARNA 


TEGOZ DNIA. 


Na feffyi po krótkim zagaieniu J. W. Prezefa były fzczegulnie 
promowowane partykularne proiekta, 

Gdy wniefiono proiekt de Emphiteufi nie pozwalał dopuścić hane 
rapinam , i oświadczył proteftować fię, iż przeciwko prawu zamySlae 
ją zkrzywdzić Rzeczpofpolitą. Wnieliony był proiekt dóbr dzie- 
dzicznych Białocerkwi J. W. Hetmana od kwarty, która okolie 
czność po explikacyi zoftała do drugiey feflyi odłożona. Podawa- 
no różne proiekta do lafki. 

Xiąże Marfzałek konf: Kor: wfpomniał, aby ta lifta cywilna 
tak dawno odłożona, była zafpokoiona: na co gdy nie było zgody; 
w poźną godzinę trwała feffya fpifywaniem różnych proiektów, któe 
rych regeftr Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki oświaczył fię ułożyć. 


SESSYA PIĄTA 


DNIA re MARCA 


W wielkim nacifku Ichmw Panów Arbitrów zaprofiwfzy J. W. 
Prezes kilka razy na uftęp rzekł: ,, leżeli nie będziemy fpokoye 
nie traktowali intereffów publicznych, ubliżemy czafu nie tylko 
tym proiektom, które Sciggaig fig do ufzczęśliwienia kraiu, ale 
i prywatnym interefom nafzego nieufkuteczniaiąc Życzenia, otwie- 
ram dzifieyfzą feffyą doprafzaiącfię Ichmć Panów kollegów, o iako 
nayfp' koynieyfze zakończenie oney. Zaraz zamawiano głofy.,, 

J. W. Pofeł Roffyifki rekommendował nayprzód proiekt domu 
Safkiego, w którym ieft renuncyacya Xiecia Kurlandfkiego Ketlera 
dwoch kro¢ fto tyfięcy talerów uftąpionych J. K. Mci. Podał po- 
tym tenże J. W. Minifter regeftr publicznych proiektów ; to ieft: 
kommiffya do umorzenia długów Rzeczypofpolitey, proiekt kom- 
miffyi edukacyiney articuli feparati, i traktat commerciorum drugich 
dwoch dworów , nadgrodzenie domowi Załufkich za Bibliotekę War- 
fzawfką, władza juris aggratiandi . 

J]. W. Borh Podkanclerzy Koronny rzekł: ,, Dla dzifieyfzych 
, czterech delinkwentów, iuż zapoźno. », 

Xiąże Sulkowhki pofeł Łomżyńlki wfpomniał donum gratuitum du- 
chowieńftwa W. X. Lit: doprafzali fię natychmiaft Loo. LL WW. 
aby ta okoliczność wzięła fwoig rezolucyą. 

Xiąże Bifkup Wileńfki przymówil fig wybornemi myślami u- 
fprawiedliwiaiąc prowincyą W. Xięftwa Litewfkiego Ze od czafu 
Unii dawała zawfze dowody prowincyi Koronney, fzacunku obro- 
ny Rzeczypofpolitey. Uprafzał tenże Xiąże Bifkup Wileńfki, aby 
Duchowieńftwo Xięftwa Litewikiego przełożyło na prowincyonal- 
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ney feffyi obywatelom teyże prowincyi fytuacyą dóbr fwoich, któ. 
ra nie może fig porównać z dobrami Duchowienltwa Koronney pros 
wincyi. 

Xiąże Marfzałek konf: Kor: rzekł: „ Lubo ieft interefem Rze- 
czypofpolitey, aby dochody fkarbu iey były powigkfzone, przecież 
zoftawuie prowincya Koronna, zupełną w rozporządzeniu wolą 
prześw: Duchowieńftwu W. Xięftwa Lit: i wcale nie będzie dyfpu- 
ty de quomodo, byle quantum było hoyne. 

Imć Pan pofeł Warfzawfki był zdania, że w tey mierze prze- 
Świetna prowincya W. Xięftwa Lit: weźmie te śrzodki, których 
użyła i prowincya Koronna. 

Jmć Pan Bułharyn Pofeł Wołkowyfki odezwał fie: ,, Prowin- 
„ cya Xięftwa Lit: wie dofkonale, że nie należy w tey okoliczno- 
y Sci nic czynić impofitive, przecież gdyby tak była niefzczęśliwa, 
a nie mogła uprofić na ten czas używać będzie pomocy i wfpar- 
» Cia prowincyi Kor:, i gdy czytano proiekt zafpokoienia długów 
a Rzeczypofpolitey. 

Jmć Pan Tymowfki Pofeł Sieradzki był zdania, ażeby długi 
prowincya Koronna Koronne, a prowincya Litewfka Litewfkie wzię- 
ła exfolvendi onus. 

J. W.Prezes życzył aby publiczne projekta, które podane by- 
ły od LW. Pofta Roffyifkiego, rezolwowano, a w tych gdy à ca- 
pite libri był proiekt Xiążąt domu Safkiego, doprafzał fię o czytanie 
iego. 

J. W. Kanclerz W. Kor: Gdy zachodziła niektorych J. WW. 
trudność zabrał głos, w ktorym informował Delegacyą — Ze na 
feymie Coronationis ftany Rzeczypofpolitey, do dworu Satkiego 
65 è converfo iego do Rzeczypofpolitey , falvis manentibus. pretenfio- 
nibus obywatelów do obywalelów, czyli też ad Principem, które 
zafpokoienie ab utring; podpifane znayduie fię in archivo; naftą- 
piła potym przez konftytucyą na feymie oftanim approbacya 
tegoż zafpokoienia; zoftała iedna kategorya ściągaiąca fię do dwo- 
ru Safkiego, nie ex parte iednak Rzeczypofpolitey, lecz ex parte 
Xięcia Kurlandzkiego, o dwa kroć fto tyfięcy talerów Alberty- 
nów, przez Nayiaśnieyfzego Augufta II. przed wroceniem do 
Xięftwa Qyca dzifieyfzego Xięcia Kurlandzkiego wziętych, & 
ad ufus obroconych; którey to fummy dochodzenie Xigciu Kur- 
landzkiemu dekretem fadów relacyinych, iako do niego ex vi pafi 
inveftituree fue należącey miał dla fiebie oftrzeżenie. A ta fumma 
była colleita ere Xiecia Ferdynanda Kutlera, którego teraźniey- 
{zy Xiąże długi opłacać obligował fig; tego płacenia rekompen- 
fy przynaymniey in parte zyfkiwać miał, po tymże Xięciu in fum- 
mis ubig; repetibilibusz takowe więc oftrzeżenie że dwór Safki za- 
trudniało, ftarał fie. przeto u Nayiaśnieyfzego Pana u dworu Rof- 
fyifkiego wyiednac interellowanie do Xięcia Kurlandzkiego, żeby 
wzmiankowaney repetycyi dwuch kroć fto tyfięcy talerów de- 
kretem relacyinym oftrzeżoney chciał renunciare. Interefowania te 
effecerunt na Xięciu Kurlandzkim, że dyfponowanie tey fummy , 
zdał zupełnie na wolą J. K. Mci, in virtute tego zdania fie na 
niego, zafpokaiaiąc. trofkliwoS¢ dworu Safkiego . providere chce o- 
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, demu przez projekt do konftytucyi, o którego czytanie gdy De 
„ doprafzał tenże J. W. Kanclerz. 

Xiąże Marfzałek W. Kor: uczynił uwagę, że ten interes mógł- 
by kiedyżkolwiek Rzeczypofpolitey uczynić prajudicium i ściągnąć 
teyże fummy ewikcyą do niey. 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki do tegoż famego przychylił fię 
zdania, przełożywizy, żeby za tę fumme mógł iefzcze który odpaść 
powiat. Po długiey umowie i explikacyi J. W. Kanclerza tandem 
czytano rzeczony projekt, ktory pofzedł ad deliberandum. 

Xiąże Woiewoda GnieZnientki rzekł: ,, Pamiętno zapewne bę- 
dzie prześw: Delegacyi, iż czytany był proiekt na zafpokoienie 
długów Rzeczypofpolitey, w tey mierze zachodziły różne zda- 
nia i żądania, aby podzielić na dwie claffes iednę do aktualnego 
zafpokoienia, drugą do likwidacyi, i odefłania takowych do przy- 
fzlego feymu, w tych więc myślach mam honor ułożony od 
dać Xięciu Marfzatkowi do czytania proiekt. ,, 

LW. Prezes rzekł: „ Pozwoli prześ: Delegacya, żeby in rma 
clafJe długów Rzeczypofpolitey , była umiefzczona fatysfakcya 

delervite mercedis mamy tu in gremio "nofiri zafiadaiących EWW. 
Kommiffarzy woyfkowych, którym należą penfye , trzeba im 
oddać fprawiedliwość i dyftyngwować co komu ju/té należy i to 
oddaię uwadze prześ: Delegacyi, potym czytano proiekt likwi- 
dacyi długów. Rzeczypofpolitey. 5, 

jmć Pan Zabłocki żądał, aby ten projekt potrzebuiacy kazde- 
go rozwagi by! podany ad: typum. : 

J. W. Pofet Roffyifki oświadczył: „ Ze ieżeli do każdego intere- 
„ fu żądana będzie deliberacya, i żeby proiekt był ad typum poda- 

ny, zoftanie ich bardzo mało, które odbiorą fwoię decyzyą. » 

Xiąże Czetwertyńfki rzekł: - Pierwfzy proiekt któż z nas nie 
pamięta, Ze był wcale inny? idzie tu o więkfzą rzecz, bo nay- 
przód trzeba zachować fprawiedliwość, a tę umiarkować do te- 

, raźnieyfzego ftanu Rzeczypofpolitey. 5, 

J. W. Kafztelan Brzezińfki był zdania aby ta kommiffya. do 
proporcyi pozoftałego kraiu, naznaczała fatysfakcyą, bo i te czę- 
Sci, które oderwane, ią in eviétione, więc byłoby naywiękfzą nie- 
fprawiedliwością, gdyby pars pro toto odpowiadać miała. Wielu z J. 
WW. ftawało, Ze interes tey konfekwencyi potrzebuie rozwagi. 

Xiąże Marfzałek W. Kor: rzekł: „ Ani wątpić można, żeby ten 
proiekt nie był in deliberatione, bo iuż od kilkunaftu feffyi wnie- 
fiony, ale itą rzeczą oczywiftą, Ze w wielu częściach odmienio- 
ny i poprawny, więc ante omnia życzyłbym, aby niektóre w nim 
umiefzczone były dodatki : pierwfzy aby Inftygator Koronny, 
agat ex munere officii pro commodo fkarbu: drugi, aby forma judicia- 
ria była decydowana. Trzeci, iak maią być długi wypłacone. Na 
oftatek aby kommilfarze po woiewodztwach byli obierani, czy- 
li też przydani do kommiflyi fkarbowey. 5, 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki wfpomniał myśl J. W. Hetma- 

na, Ze par fuper parem nie ma potejłatem. be 

Xiąże Marfzałek konf; Kor: był zdania, aby kommiffarze do 
teyże kommiffyi byli obierani z każdego woiewództwa, i uprafzał 
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. ażeby kommiffya fkarbowa była wolna od takowego zatrudnienia 


Xiąże Czetwertyńfki pofeł Bracławfki czynił reflexye; Ze w li- 


_ kwidacyi tych długów, lubo potrzebna ieft klaffyfikacyai przed wfzy= 


ftkiemi innemi długami, dejervite mercedis dług powinien być umie- 
{zczony, przecież nie należy zapominać o ftanie cywilnym, a nay- 
więcey w tey okoliczności ftofować fię potrzeba do dawnych fpo- 
fobów, których Rzeczpofpolita używała, takowe interefa pufzcza- 
iąc w reces, i nie należy nigdy fynom wchodzić z matką w tak ści- 
fle rachunki, a zwłafzcza widząc ią w niefzczęśliwym ftanie. 

J. W. Kafztelan Brzezińfki wifpomniał interes Jmć Pana Szcza- 
wińłkiego, iż podczas kraiowego zamielzania wziął 70 tyfięcy J. W. 
Woiewody Podlafkiego, o które ieft teraz zapozwany, a to miało 
być na zapłacenie regimentom, które były pod iego kommend 3. 

Xiąże Czetwertyńfki Pofeł Bracławfki wiparł toż famo J. W. 
Kafztelana Brzezińfkiego zdanie, mowiąc; „ Ze pretenfye długu woy- 
» ka powinny byé bardzo zmnieyfzone, gdy zaftanowiemy fię nad 
» tym, że toż famo woyfko, które miało być obroną narodowi, nay- 
» więkfzą częścią było ucimiężeniem iego. 

Jmé Pan Starofta Nakielfki czynił racyą Delegacyi że ten dług 
woytka pochodzi naywiękfzą częścią z addytamentu, który nazna- 
czony był z nowych podatków, a te nie byłyby in executione, dawał i tę 
uwagę, żeby likwidacya dłagów woyfko czyniło, życzył oraz kommif- 
fyi, któraby z dokumentów, z inweftygacyi o komplecie, z kwitów 
od kommiflyi fkarbowey czyniło likwidacyą;. na ten czas pokaże fię 
dopiero , co należyć może woyfku fprawiedliwie; naoftatek rzekł: 
kommiffya fkarbowa W. Xięftwa Lit: nie dawała żadnego woyfku 
addytamentu; 

Wielu z Ichmé Panów Delegatów podziękowało Jmci Panu 
Staroście Nakielfkiemu za tak dokładną rzeczy explikacyą, będąc 
tegoż zdania, że gdy zaydzie nową likwidacya , zapewne zminiey- 
{zy fig pretenfya woyfkowa. 

Jmć Pan Modlinfki Podkomorzy Brzefki Kuiawtki od kommif. 
fyi woyfkowey explikował ipofób, którym fie wóyfko likwidowało 
i Ze ta likwidacya gdy czyniona ieft na fundamencie prawa, nię 
moze revocari in dubium, bo od Rzeczy pofpolitey wyznaczona. 

Jmć Pan Lipfki pofeł Gnieźnieńfki rzekł: „ Kommiflya Woy- 
fkowa potrafi dofkonale wyexplikować, iakim fpofobem czyniła li- 
kwidacye, że nie na pamięć, ale z dokumentów według kompletu, 
który znaydował fię w każdym regimencie i chorągwi. 

Jmć Pan Tymowtki pofeł Sieradzki przymówił fię takowym 
wyrazem; „ Im bardziey ftara fię Rzeczpofpolita uczynić każdemu 
» fprawiedliwość i fobie zafpokoienie, tym z więkfzą reflexyą za- 
„ ftanowić fię należy -nad proiektem likwidacyi iey długów, nay- 
» przód trzeba uczynić klaffyfikacyą odrzucić hoyną tabellę pen- 
» fyi 68. pomiarkować dług woydka. Ale kto teraz czynił tę likwi- 
» dacyą woytka,a iakże być kto może Judex ES vindex, kto pokazywal 
» kwity, wfzakże obywatele wypłacali tak znaczne podatki konfe- 
» deracyi,.w którey było woyfko, ito iefzcze nadgradzać, że oby- 
» watel nie miał żadnego befpieczeńftwa życia i maiątku, trzebą 
» Prześw: Delegacya przez wydane do Woiewodztw uniwerfały 


ZAGAIENIE VIL SESSYA V. zę 


„ zapytać fie też obywatelów, wiele nas to miłe woyfko kofztu- 
» ie, aw tenczas dopiero pokaże fie claré czyie fa fprawiedliwfze 
„ pretenfye, czyli woyfka do obywatelów, lub też è converfo obywa- 
» telów do woyłka. 

Xiąże Marfzałek konf: Kor: rzekł: „ Gdy fie pierwfza ułatwią 
a okoliczność za powfzechną prześ: Delegacyi zgodą, więc kom- 
» miffya do likwidacyi długów Rzeczypofpolitey ieft potrzebna, 
„ ale taraz tylko pomówić należy „który ma być przepifany, iak 
„ fobie taż kommiflya ma poftąpić. ,, 

W tym właśnie nadfzedifzy czafie J. W. Hetman oświadczył 
fie w te flowa: „ Lubom poźno przyfzedł, ieft iednak fłyfzę mo- 
„ wa o długach Rzeczypofpolitey, pozwoli prześ: kommiffya, Ze nie 
„ ieft departamentu iey roztrząfać czynności woyfka, ieżeli bylt- 
„ śmy wfzyfcy w tym grzechu przez pobłażanie braci nafzym, któ- 
» rzy może dobrą intencyą prodeffe chcieli OyczyZnie, nie trzeba 
y teraz niefczęśliwey fytuacyi Rzeczypofpolitey pomnażać zakwa- 
„ (zanie umyfłu. Woyfko czyniwfzy likwidacyą ad mentem prawa 
» nie podaie prześ: kommiffyi fkarbowey oney do decyzyi, ale iey 
„ czeka od ftanów Rzeczypofpolitey. 

Jmé Pan Starofta Nakielfki explikował fie powtornie: nayprzód, 
Że mówił ad materiam, bo do okoliczności intereffuiacey fkarb Rzeczy- 
pofpolitey. "Ten co uczynił J. W. Hetmanowi relacyą myśli moich, 
może przepomniał, żem powiedział i to, że woyfko brało z kraiu, 
to co chcialo; będąc umiefzczony w kommiffyi fkarbowey moim by» 
ło obowiązkiem, te wfzyftkie prześ: Delegacyi uczynić uwagi, ktd- 
re przeświadczyć powinny , Ze Rzeczpofpolita wniść powinna w 
ściśleyfzą likwidacyą pretendowanego długu woyfka, i Że ta nie mo- 
że być nigdy dokładna , tylko z weryfikowaniem kommiffyi kwi- 
tów, ktore fię źnayduią w teyże kommiffyi fkarbowey. Gdy była 
iefzcze umowa o rzeczony proiekt. 

Jmć Pan pofeł Czerfki przymówił fig żądając turnum czyli ma 
być przyiety proiekt kommiffyi do likwidacyi długów Rzeczypofpoe 
litey. 

Xiąże Marfzałek W. Kor: przełożył niektóre uwagi nad rzeczo- 
nym proiektem, iako to rekompenfy kommiffarzom, i był zdania, 
aby do kommiflyi fkarbowey przydani tylko byli kommiffarze do 
rozeznania i rozfadzenia długów Rzeczypofpolitey. 

Xiąże Woiewoda Gni:źnieńfki explikował è contra, że nie mo- 
¿na pretendować, aby fluzacy publico niemieli być rekompenfowani, 
przełożył i to że fześćdziefiąty grofz dla kommiffarzy nie byłoby ża» 
dna krzywdą dla odbieraiących. Na oftatku o$wiadczat fie że jeże- 
li ta będzie myśl prześw: Delegacyi chce bez Żadney nadgrody tę 
publico czynić. ufługę. Gdy zachodziły iednakowoż w tey mierze 
różne zdania. 

Xiąże Marfzałek konfederacyi rzekł: ,, Trzeba, prześ: Delega, 
a cyo, położyć raz probas, że ma być taż kommiffya, a łatwo bars 
» dzo ułożyć fpofób, który ma zachować. ,, 

Xiąże Sułkowfki pofeł Łomżyńłki zapytał fie, czy lifta cywil 
na przyidzie na dzifieyfzey feflyi ad refolutionem, 
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Xiążę Czetwertyńfki Pofeł Bracławfki wnofił aby ante omnia 
decydować, czyli z każdego Woiewództwa maią być obierani kom- 
millarze do teyże kommiffyi ; i ftawał aby dany proiekt ¡uz po- 

prawny był przedrukowany. 

; J. W. Kafztelan Zarnowfki wfpomniawfzy dawne wniefienie 
fwoie, oftrzegał aby długi do Rzeczypofpolitey umiarkowane były 
według proporcyi kraiu. Xigze Marfzałek konfed: Kor: poprawi- 
wfzy proiekt według niektórych reflexyi Xięcia Marfzałka W. Ko- 
ronnego gdy czytał go. Xiąże Czetwertyńfki odezwał fię: iefzcze 
nie ieft decydowano, aby w tym fądzie zafiadali woyfkowi, bo ne- 
mo in propria caufa judex. 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki był zdania, że mogą woyfkowi 
w teyże zafiadać kommiflyi, lecz ci którzy nie maią pretenfyi. Na 
to wniefienie zamiefzała fie izba; 

Jmć Pan Bulharyn pofeł Wołkowyfki przymówił fier że w o- 
koliczności długu woyfka na kilku feffyach była kontrowerfya, ie- 
żeli woyfka może fprawiedliwe do obywatelów czynić pretenfye, 
i czyli obywatele nie mogliby wzaiemnie fwoich woyfku pokazać. 

J. W. Hetman W. Kor:rzekt: ,, Obracam głos móy do Jmé 
Pana Bulharyna Pofa Wołkowyfkiego, którego w każdey okoliczno- 
ści iako godnego pofla dyftyngwuię zdania, iednak dofyć mi ieft w 
tey mierze zaświadczyć fie dyftyngwowanych w oyczyźnie ludzi 
wiadomością, iak dokładną pracą wyexaminowawfzy każdego regi- 
mentu, i chorągwi komplet uczyniła fię likwidacya. 

Xiąże Sułkowiki pofeł Łomżyńfki explikował: że feffye likwida- 
cyine okazać zawfze mogą, qua exattitudine czyniona była likwida- 
cya, nie tylko z kwitów i wfzelkich dokumentów, ale nawet w wie- 
lu okolicznościach wyprowadzone były inkwizycye. 

J. W. Kafztelan Kiiowiki odezwał fię: że chyba perjurium trzee 
ba zadać ludziom, którym Rzeczpofpolita zadufała tych czynności. 

Xiąże Marfzałek konf, Kor: rzekł: ,, Jak tylko delegowani by- 
» li kommiffarze od Rzczypofpolitey, tak wiedziała zapewne ko- 
» mu zadufać, i oddać mogą zawfze na feymie rationem vilicationis 
WE 

Jmé Pan Bulharyn pofeł Wołkowyfki oświadczył fenfibilitatem , 
że rzecz mniey ieft potrzebna krytykować zdanie, albowiem każdy 
delegat ma obowiązek ftawać circa bonum publicum, 

Jmé Pan Modlińfki Podkomorzy Brzefki Kuiawfki: chciał po- 
wtornie explikować degalitatem długu woyfkowego, ale przerwano 
mówienie iego. J. W. Kafztelan Zarnowíki przymówił fie: ,, Ze de- 
legacya dała moc fubdelegowanym, do wylikwidowania , ale nie 
a decydowaé.,, J. W. Pofeł Roffyifki oświadczył fig temi flowy: 
Przyimnię prześ: Delegacyo naypotrzebnieyfzą w czynnościach 
» uwagę, Ze tę okoliczność fpofobu likwidowania długów Rzeczy- 
3» pofpolitey, może zoftawić decyzyi permanentis conf. ,,  Xiąże Sul- 
kowfki explikowawfzy fpofób którym czyniona była likwidacya 
woyfka, żądał turnum czyli ta robota ma fie utrzymać lub nie; na co 
więkfza zarąz część z Jchmć Delegowanych powftała, że deputacya 
z izbą nie miała poteftatem decidendi. 
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Xiąże Marfzatek Kor: rzekł: ,, Pozwoli prześ: Delegacya, że 
„ fpór nafz pochodzi częftokroć fzczegulnie z nieporozumienia fig 
a w myślach, które każdy: do mniemania fwego ufiłuie ftofować, 
„ ale prawo zafpokaiać powinno wizczętą trudność: wipomniymy 
„ fobie, Ze ¡uz ieft przepifano, iak fobie ma poftąpić fkarb, to ieft: 
» dług Króla Jmci, woyfko i departamenta, nayprzód powinny być 
„ zafpokoionej co fie zaś tycze długów Rzeczypofpolitey, tych trze* 
„ ba uczynić klafiyfikacyą, w pierwfzey położyć defervitam mercedem, 
y wdrugiey pretenfye do Rzeczypofpolitey w trzeciey dopiero largi- 
y cye: co iuż potrzebuie nowey likwidacyi i decyzyi Rzeczypofpo- 
y litey. 

Xiąże Czetwertyntki pofel Braclawiki przymówił De tym wy- 
razem ,, W wielu materyach biorąc za prawidła wielkie zdania Xięcia 
y Marfzałka W. Kor: ftofowałem do niego myśli moie, i te iako uży- 
„ teczne publicznemu dobru, zawfze mię przeświadczały ; do tych 
„ zaś reflexyi pozwoli Xiąże Marfzałek moie przełożyć uwagi: za- 
y» {pokoienie długu Krdla mci nie podpada żadney wątpliwości , bo to 
y, iuż ieft prawem, ale dług woyfka, wcale inney natury, i powiadam 
„ że niefprawiedliwy: wie każdy ¡ak to woyfko było uciemiężliwe na- 
„ rodowi, i żewybierało podatki według upodobania fwego, czyliż 
¡y więc nie należy, wyfłuchać wzaiemnie pretenfyi obywatelów, kto- 
re maią do woyfka, a tym dopiero fpofobem pokazałoby fię co ko- 
mu należy, bo iak można kłaść iarzimo na braci nafzych nie wyfu- 
chawfzy zażalenia i pretenfyi: trzeba aby naród położył z woy- 
fkiem na iedney fzali krzywdy fwoie, aRzeczpofpolita niech na ten 
czas fądzi, umiarkuie, i naznacza fatysfakcyą in quo ES jufto. s, 

Jmé Pan Szamocki Pofeł Warfzawfki w wzaiemnych Zalach 
i pretenfyach, należy fię fraterno Scifngé, i za powodem konftytucyi 
qmi darować fobie dla miłości oyczyzny. 

Xże Czetwertyńfki przydał: ,, Wfzakże mamy przykład, ze woy- 
fko dziewięćdziefiąt millionow miało pretenfyido Rzeczypofpolitey, 
, a obywatele do Woyfka daleko więcey. W rożności zdania gdy 
zatamowała fię w dalfzych czynnościach izba. 

J. W. Hetman rzekł: „ Lubo czynności kommiffyi woyfkowey 
s fą invirtute prawa, iednak abym okazał @quanimitatem, i dufaiąc fpra= 
» wiedliwym prześ: Delegacyi wyrokom, czyli likwidacya ta omnt 
y folennitate czyniona ma flare, oddaie pod decyzyą ad turnum. s 

Xigze Woiewoda Gnieźnieńfki był zdania, że w tey mierze turnus 
nie ieft potrzebny, imogą fię znaleść frzodki zafpokoienia trudności. 

J. W. Hetman rzekł: „ ieżeli obywatele maią pretenfye woy- 
„ fka, niech mówią o nie na feymie. ,, 

Xiąże Marfz. konf. Kor. odezwał De ,, Prześ : Delegacya ieft 
» tak fprawiedliwa, że żadnemu departamentowi nie zechce odbie- 
„ rać nadanych od Rzpltey prerogatyw. J. W. Hetman ma te od 
» Rzpltey, żewoyfko powinne fig przed nim likwidować, dziś chcieć, 
, aby toż woyfko czyniło przed nową kommifiyą likwidacyą, ieft 
» uchylić tey, iakom rzekł, prerogatywy, która incumbit urzędowi 
Hetmana. ,, 

Xiąże Sutkowfki Pofel Łomżyńlki odezwał fie: ,, Daruiefz W. 
» XciaMć, że będąc wyznaczeni od Rzpltey w pierwfzeńftwie J. W. 

K 
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Bifkupa Łuckiego,. ufprawiedliwiemy czynności nafze coram flati- 


bus: chcieć zaś nowey likwidacyi, niewyfłuchawfzy wyznaczonych 
do tego dzieła, ieftiedno co pokazać niezaufanie wyznaczonym 
ofobom, którzy zapewne wfzyftkich użyli frzodkow, aby będąc 
fprawiedliwemi fędziami , byli i obywatelami. 

J. W. Hetman przydał: „ Wolno Rzpltey wyznaczyć kom- 
miffyą do rozeznania pretenfyi obywatelow, ale kommiffya nie- 
może fię woyfkowa przed nią likwidować, bo tylko ufprawiedli- 
wiać winna czynności fwoie famey Rzpltey, infiftendo iedni z Ichmew 
Panow Delegatow o nową woyfka pretenfyi likwidacyą , drudzy 
popieraiąc interes iego; gdy nieuftawała trudność. 

J. W. Pofeł Roffyifki rzekł: „ Prawdziwie zadziwić fie mufze, że 
iedna okoliczność tak długo trudni zdania prześ: Delegacyi iakby- 
śmy wiele iefzcze mieli czafu do czynności, gdy zas iuż nam nie 
zoftaie tylko trzy dni, w którym terminie, takwiele do zafpokcienia 
interfow mamy rzeczy, nie mogąc De zgodzić na proiekt unanimita- 
te, potylu iuż pro & contra racyach, a za coż nieprzyftąpić ad turnum: 

Xiąże Marfzałek konf. wfpomniał zdanie fwoie, ze do likwi- 


dacyi woyfka, gdy Rzplta wyznaczyła fubfellia, niemoże fig uchylić 
ich prerogatywie. Xiaze Woiewoda Gniezniefifki_retulit: ,, Jeft to 
prawda, Ze Rzplta naznaczyła to fubjellium, przed którym fig woy- 
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nan niebylo zgody. 


aby niepoznawfzy czyli winni pifać prawo arbitrarie , 


fko powinno likwidować, gdy iednak kommiffya fkarbowa infor- 
mowała delegacyą o wielukwitach, i daie uwagę: Ze addytament 
niepowinien nigdy reputari za dług. Na oftatek gdy odzywaią fie o 
wzaiemne obywatele do woyfka pretenfye , iak można odmo- 
wić nowey likwidacyi, która może pogodzi ftrony, uczyniwizy 
woyfku i obywatelom fprawiedliwość. ,, 

Jmć Pan Tymowtki pofeł Sieradzki miał głos takowy: „ Niemożna 
przeczyć, że Rzplta chciała mieć forum ; gdzie woyfko odpowiadać 
powinno, przeto naznaczyła fubfellium kommiffyi woyfkowey, Że ie- 
dnak novi cafus novas dant leges, komm: woyfk: gdy te długi wylikwido- 
wała, tak adamu/fim do Rzplteyi woyfko pretenduie fatisfakcyi,gdzie 
prześ: Delegacya, mieć należy w tey okoliczności uwagi „, pier- 
wfza poznać zkąd wynika ten mniemany dług, druga czyli też in re- 
trufionem tegoż długu nie znayduią fię do woyfka iakie pretenfye, 
naywiękfze podobno wynika quantum, Z additamentu , ale zapy- 
tam fię czyli też ten addytament jeft prawem, i czyli ‘moze repu- 
tari pro liquido, w{zakze tam rzeczono, iż ten miał być płacony 
z nowych podatkow, a czyliż te, prześ: delegacyo, były in executione? 
upada racya, upada dług; co zaś do drugiey okoliczności likwi- 
dacyi, izali był w teyże kommiffyi wyfłuchany obywatel ze 
fwemi pretenfyami, byłże przynaymniey uwiadomiony , a możnaż 
decydować, że winien nieprzyiąwfzy iego obrony, niewidziawfzy 
iego kwitow, niewylikwidowawizy Woiewodztw, Ziem y powia- 
tow, co to woyfko wybrało, wiele go było w konfederacyi, iaki miało 
komplet niemożna zatym takowey obywatelom czynić krzywdy, 

folvant. 


Xiąże Marfzałek konf. czytał poprawny proiekt kommiffyi, lecz 


Xiąże Czetwertyńfki wnofił, aby przydano było, iż ta kommiffya 


równie rozezna oby watelów pretenfye do woyfka. 


Y 
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Xigze Sułkowfki pofeł LomZynfki przymowil fig o pretenfye 
Regimentu fwego. Po długiey iefzcze umowie gdy J. W. Hetman 
wyexplikował dokładnie interes fprawiedliwey woyfka preteniyi tych 
zwłafzcza regimentow , które wierne były oyczyznie i krolowi, Za- 
fzła tandem zgoda z powlzechną całey izby fatisfakcyą na million pięć 
kroć fto tyfięcy, za wfzyftlkie pretenfye woyfka. 

Xiąże Czetwertyńfki ftanął, aby na ufprawiedliwienie fię Woie- 
wodztwom dany był w tey okoliczności turnus , i gdy oświadczył 
fię, iż od niego nie odftąpi. 

W. Prezes oświadczył propozycyą takową, Czy ten punkt 
ma zofłać pułtora milliona wyznaczaiący woyfku, Czyli też zobopolne 
pretenfye mata być likwidowane. 

Szły vota tam ex fenatorio quam ex equeftri ordine. 

J. W. Prezes oświadczył pluralitatem, aby punkt wyznaczający 
pultora milliona woyfku, za wfzyfifkie pretenfye, zoftał. 

Czytano potym tabełlę konftytucyi 68, która była odrzucona, 
ale zatrzymana do lifty cywilney. 

J. W. Prezes zapytawfzy fię: czy ieft zgoda na proiekt, podpi- 
fal go. Xiaze Bifkup Wileńfki oftrzegał,iż rzeczony proiekt nie ma 
czynie prajudicium prowincyi Xftwa Litt; a w tym folwowana 
feffya była na dzień iutrzeylzy. . 


SESSYA SZOSTA 


DNIA 11. MARCA. 


P okilkarazy zaprofiwfzy na mieyfca fwoie J. W. Prezes zapytał 
fie J. W. fekretarza feymowego: ieżeli Xiąże Marfzalek konf prędko 
nadeydzie, który gdy właśnie w tym czafie przyfzedł., rzekł tenże 
J. W. Prezes: ,, Pozwoli prześ: Delegacya przy zageienio dzifieyizey 
feffyi, i przy wyrazach należytego każdemu w fzczegulności refpe- 
ktu, powtórzyć wczorayfze oftrzeżenie z moichuft, że w.dopędza- 
niuczynności nafzych oftatniego terminu, ieżeli podobńym iporem 
traktówać będziemy interella, zapewne w wielu okolicznościach 
publicum interefftiących peremtorie wfzyftko fię zakończy, a party= 
kularne żądania obywatelikie zaftaną w obietnicy; przeto zechce 
a prześ Delegacya, ażebyśmy krocey mówili, a więcey czyniliz 
przypominam oraz J. WW. koliegom, że nam incumbit konczyć tra- 
ktat z dworem Wiedeńfkim, uprafzam przeto Xięcia Marfzałka kon- 


» 
„ federacyi, aby fig do nas przybliżyć raczył ad danda confilia & au- 
y xilium, dalfzym czynnościom dzifieyfzey feffyi. ,, 


Jmé Pan Karfki, gdy zaczęto czytać rzeczony traktat commercit 
z dworem Wiedeńfkim przymowil fig, aby retenta wfzyftikie które za- 
brane były w zakordonowanych Staroftwach powrocono. © 4d pun- 
Sim który fie fciągał do remonty. 

Xiążę Woiewoda Gnieźnieńfki uprafzał, aby zaczekać przybycia 
J. W. Hetmana. 

J. W. Pofeł Roffyifki rzekł: „ Trzey Miniftrowie nie mało 
» dziwić fie mufzą, Ze przes: delegacya mimo ie J- W. Pre- 
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„ Zefa bierze inne intereffa do rezolucyi, pufzczaiąc w zwłokę te, któ. 
» reśmy mieli honor oddać Xciu Marfz. konf proiekta; fpodziewa- 
» My fig przeto, Ze publiczne materye nad wfzyftkie inne okolis 
» czności powinny być rezolwowane. R 

J. W. Pofet Cefarfki oświadczył: „ Mam honor podać ultimatum 
„ prześ. delegacyi traktatu commercii » w tym ułożeniu iak zoftały 
punkta umowione z ofobami, ktore wyznaczone były dotraktowa- 
» nia od prześ. delegacyi, ieft i Artykuł olobny, który zawiera nay- 
» Wigkfze użytki Rzpltey zoftaię przeświadczońy, Ze po przeczye 
» taniu iego przyftąpi prześ. delegacya do podpifania. ,, 

Xiąże W oiewoda Gniegnieh{ki oświadczył: „, Ja zaś maiąc honor 
» należyć z wyrokow prześ: delegacyi do traktowania, wraz z J. 
» W W.kollegami, powinienem dać Świadećtwo, że J. W. pofeł Cefar- 
» fki, nie tylko przyiął chętnie wfzyftkie od nas podane kondycye, 
» Ale owfzem na dziefięć lat chciał dać wolności, czegośmy: niemo- 
» gli przyigc ztey przyczyny, Żeby fkarb koronny miał był znaczny 
» deces ponieważ naywięceyby kupcy ztąd profitowali. ,, 

J- W. Kafztelan Zarnowhki , wfpomniał, Ze gdy był układany 
traktat zoftało w nim oftrzeżono, iż ofoby maigce fwoie poffeffye 
w kraiu zakordonowane, i u nas powinny być uwolnione od cła. 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki explikował, Że to należyć będzie 
do punktu ewekty. Czytano rzeczony proiekt, od wina beczki 
naznaczono płatić, abutringue po Zit. 10. Ad punttum defluitacyi. 

Xiąże Czetwertyńfki Bracławfki ftawał, żeby w Woiewodztwie 
Rufkim rzeka Bug był wolny od cła, iw tey okoliczności przy- 
mowiwizy fig wielu racyami doprafzał fie o turnum. 


> 
ki 
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J. W. Kanclerz Wielki Koronny retulit : » Gdydy Xiąże Bra. : 


» Clawiki ftawaiąc przy wolney defluitacyi Bugu chciat fie iefzcze 1 
» had tym zaftanowić, Ze prześ: delegacya wyznaczyła do trakto- 
» wania intereflu commercii ofoby, wktorych miała ufność, że nieopu- 
„ fzczą naymnieyfzey okoliczności, któraby użyteczna była publico, 
y trzeba i to wiedzieć, że dla tego defluitacya na Wiśle wolna, bo foli 
y niebyło fprowadzoney inney tylko Willa, i ten awantaż był regale. 
„ Naoftatek fzukaliśmy wizyftkich fpofobow, cośmy tylko mogli 
on otrzymać, ale o to ieft podane nam ultimatum, od którego o$wiad- 
» cza fie Jnć Pan Pofeł Wiedeńfki być nieodftępnym. ,, 

Xiąże Czetwertyńfki pofeł Bracławfki odpowiedział: ,, Za coż to 
3» Ultimatum czytać, kiedy niemoże być odmienione; więć albo de- 
„, legacya wolna, albo nie, ieżeli mufi wfzyftko uczynić, mniey po- 
trzebna ceremonia. ,, ` 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki przełożył też fame uwagi: ,, że 

„ tylko na Wiśle wolna defluitacya, na innych zaś rzekach muf 
» być do płacone dla powiękfzenia fkarbu: bo ieżeli o to idzie, rzekł 
„ tenże, aby nic niedać, to tym famym uciemiężony będzie obywa- 
„ tel w więkfzych nakładach. ,, 

Xiąże Czetwertyńfki dawfzy powtorne uwagi, że Bug wpływa 
do Willy oświadczał fie nieodftąpić turnum. 

Zamiefzała fie w tey okoliczności izba, bo każdy z J. WW. w 
fwoim Woiewodztwie chciał mieć wolną rzekę od cła. 

J- W. Szamocki pofel Warfzawfki wniofł: Jeżeli ten będzie 
opłacał w kraju fol, który ią kupi z Willy. J. W. 
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J. W. Prezes rzekł: Gdy poprzedził traktat Commercii z dwo- 
rem Roffyifkim, dzifiay niepoymuie wcale, co za przyczyna, aby 
odmieniác punkta, które z awantażem kraiu nafzego. 

J. W: Pofeł Cefarfki takowe uczynił wyrazy: ,, Spodziewałem 
„ fie prześw: Delegacyo, Ze zamiaft zamięfzania i fporu fłyfzeć będę 
» podziękowania, oświadczam fig przeto, że dwor moy nie żąda, 
» ani żądać ma przyczynę, aby ten traktat Commercii był, ani articult 
feparati, jeżeli podoba fie przyiąć ie lub nie? Trzeba fig determi- 
nowad, ale zachowana reciprocitas być mufi. ,, 

"LW. Pofeł Roffyitki Explikował: ,, Ze monopolium ieft, gdy 
» ieden odbiera Kontrakt i na cały kray mocą ¡ego czyni rozrzą- 
y „dzenie”;, 

J. W. Hetman W. Kor: odezwał fie: Uczynił mi tu fprawiedliwe 
w tey okoliczności reflexye J. W. Referendarz Litewfki, o czym nie 
wątpię fufiur prześ: Delegacyą informować raczy. 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki odpowiedział; {zacuie i mocno 
poważam zdania J. W. Referendarza, przecież pozwoli, żeby Effecta 
Prześ: kommiffyi fkarbowey nie były dla Rzpltey wyrokiem. 

Xiąże Sułkowfki Pofeł Łomżyńlki rzekł: ,, Jeżeli ma być traktat 
» wolny i zawantazem Rzpltey niema mieyfca ad/oluti/mus. Pozwoli 
» Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki, że tu ieft Delegacya i zoftawiona 
a każdemu wolność fentire jufta velle fuum. y 

J. W. Referendarz Litewfki zabrał głos pro informatione delegae 
cyi, w ktorym explikował podatek cła według gatunku towaru tak 
in crudo, iako też iuż przerobionego, Ze od wina płaciło Czerw. Zł. 2 
inwekty. Czynił tenże J. W. dyftynkcyą takowych gatunkow 
foli, iako to Lodowatey, Rufkiey, "Tatarfkiey, Prufkiey i Wołyń- 
fkiey, rzekł naoftatku: ieżeli wolna od cła ma być Wifla, takowym 
fpofobem tylko by pobliżfze profitowały Woiewodztwa i blifko fytuo- 
wani nad Wiłłą. ,, 

Gdy to famo przełożono było Jmć Panu Rewitzkiemu, rzekł: 
Niewiem ieżeli kto może być zdania J. W. Referendarza, ale to 
wiem, że nie było traktatu, żeby w nim niezachowano reciprocitatem, 
zawize fie z tym oświadczam, Że ani articuli feparati w naymniey- 
{zym punkcie odmienione być niemogą, ponieważ iuż do nich po- 
dane ultimatum. y 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki oświadczył: „ Milo mi ieft zdy- 
fkurfu J. W. Referendarza, iako od kommiflyi fkarbowey czynią» 
cego reprezentacye brać lumen, cokolwiek fkarb intereffuie, i to 
ieft iego.obowigzkiem, ale trzeba żeby zważył, Ze nie mamy Ma- 
nufaktur tak wiele w kraiu, aby ewekty nieczynić, ale trzeba 
aquanimitatem zachować, w ten czas kiedy będziemy mieli wigcey 
ludzi, dopiero handel tym fpofobem może być powiękfzony, te- 
raz zaś trudno pretendować, aby in crudo przedaiąc towar niemia- 
ła być zachowana w procencie reciprocitas. ,, 

Xiąże Marfzalek konfederacyi odezwał fie: ,, Pierwfzy raz 
w tey materyi, otwieram ufta, lubom miał honor być przytomny 
konferencyom do tegoż traktatu, przecież należałoby mi uczynić 
oftrzeżenie, aby rowny procent co do ewekty in crudo był w tra» 
ktacie Krola Jmć Prufkiego umiefzczony, i ten nam był od dwoch 


» potencyi zagwarantowany. py L 
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J. W. Hetman Wielki Koronny rzekł: ,, Zbawienne zawfze 
„ myśli Xięcia Marfz. konf. ale że każda potencya może mieć inne 
„ kondycye, i według awantażu {wego onych punktow żądać, więc 
s» i namtoż {amo czynić należy. Zamiefzała fie w tey okoliczności izba. 
J. W. Pofet Roffyifki oświadczył fig temi flowy: ,, Jeft pr: Deleg: rze- 
9) -Czą niepodobną, gdy dwie potencye zawieraią z fobą traktat Commercit, 
» czynić kiaflyfikacye naymnieyfzych towarow, bez zachowania 
‘y wzaiemności, ten , rozumiem, powinien być cel awantażu Rzpoltey, 
„ aby handel był wolny, i te wfzyftkie należy zachować oftrzeże- 
y nia, aby mocnieyfi nieprofitowali. ,, 

J. W. Pofeł Cefarfki widząc, że nie uftawała trudność de quanto 
cła, rzekł: „ Jakem raz mówił, tak powtarzam, Że prześ Delega- 
y Cya ma zupełną wolność, albo przyjąć traktat albo nie, ktorego Ża- 
» den punkt odmieniony iuż być nie może. A: l 

J. W. Hetman Wielki Koronny odpowiedział: „ Jeżeli nam da- 
» ha ieft obcya, powinniśmy to zachować, co ieft dobrym Rzpltey 
y inaczgy niemoże fig nazwać traktatem, gdy iedna tylko ftrona 
» Upatruie awantaż fwoy z utrudzeniem i gwałtem drugiey ,, 

J. W. Podkomorzy Gnieźnieńfki odezwał fig: „, Ten był poczg- 
» tek przemocy, ten ieft i koniec, ale dawna polityka, Ze fortis dat 
» leges, i fprawiedliwa byla uwaga Xcia Jmci Marfzatka konfedera- 
» Cyi, iżby wcale należało wftrzymać podpis tego traktatu, tylko 
y referować De do traktatu handlowego, iaki ieft z Królem Jmcią Pru- 
„ Íkim y z Dworem Wiedeńfkim. ,, Odpowiedział J.W. Rewitzki: ,, Ja 
y tu nie czynię z Królem |mcią Prufkim żadnego traktatu, tylko Dwór 
y Moy; na nieuftaiącą trudność nad defluitacyą niektorych rzek. ,, 

Xże Jmść Marfzałek konf: rzekł: ,, Trzeba w tey mierze być 
» fzczerym, i zważyć, Ze nie można pretendować awantażu w fzcze- 
y gulności każdego Woiewodztwa, ale przypifać to fytuacyi miey- 
„ fca, która gdy w iednym niedobra, w czym innym to nadgradza, 
e Zzwłafzcza, gdy nie ieft prawo wiele płacić mamy od foli, gdy nieu- 
ftawało zamiefzanie z racyi, widzenia punktów, w iakim fa uło- 
» Zeniu w traktacie commercii Króla Jmci Prufkiego z Dworem Wie- 
a deńfkim. ,, 

J.W. Pofeł Roffyifki mówił wte flowa: ,, Pozwoli prześ: Delega, 
» cya, Że przez fzczegulnieyfze intereffowanie fię, do pomyślnych 
y uftaw Rzpltey, moie w tey okoliczności przełożę uwagi. Traktat 
s» commercii Dworu Roffyifkiego iuż zawarty, maiąc pro bafi utrzyma- 
y nie dobrey harmonii z fafiedkim. narodem , zachował we wizytt- 
„ kim reciprocitatem będąc rzeczą nieodbitą, żeby nie mogło nic być 
„ fatalnieyfzego, iako niezważać tych wfzyftkich awantazow, ktd- 
y re wypływaią ex reciprocitate commercii traktatu, granicznych z fobą 
„ Pańftw, cóż albowiem byłoby gorfzego, iako zoftać w arbitralney 
» cenie towarów, cła, na komorach, a nie miawfzy traktatu, zape- 
» wne w tym przepadlibyśmy J. W. Mcwi Panowie, z ftrony Króla 
» Jmci Prufkiego, przeto nie zoftaie nic więcey, iak z tych powo- 
» dów umówionemi tylu konferencyami traktat podpifać. 

Xże Czetwertyńfki przymówił fię do zdania L W. Hetma- 
na, Że iezeli ma fig nazwać traktatem , powinny być zachowane 
dwie kondycye, rwfza; aby był wolny: druga, Ze trzeba zważyć, 
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ieżeli fie z iakichkolwiek awantażów fkłada, inaczey ieft kłaść iarzmo, 
a nie zawiefzać traktat. 

Gdy zaftanowiło fię nad umową czynności, Xże Marfzałek kon- 
fderacyi życzył, aby uczynić klaflyfikacyą, wiele ma być, i od ia- 
kiego gatunku płacona fol. 

Xże Marfzałek W. Kor: explikował: fpecifice napifano od cetna- 
ra albowiem beczki fą różne. 

Na to Xze Marfzałek konfederacyi życzył, aby tę klaffyfika- 
cyą, co fig tycze loli, odłożyć do iutra. Na co Xże Wda Gnieźnień- 
fki odpowiedział: „ Gdyby rzecz tylko była miedzy nami , latwo 
bardzo ufpokoilibyśmy fig, i chętnie wfzyfcy przychylili do zdania 
J. W. Hetmana, Ze zaś traktat uczyniemy z mocnieyfzemi, prze- 
cież lepfze iakieżkolwiek awantaze, niżeli żadnych. Co fię tycze 
cła od foli, tak pówinna być ułożona Taryffa, aby nie przewyż- 
„fzała procentu. » 

J. W. Prezes był zdania, że do ułatwienia tey okoliczności nay- 
lepiey wziąć medium płacenia cła od cetnarów. 

Xże pofeł Lom2yhfki chciał, aby względem płacenia od foli był 
ofobny proiekt. 

Xże Wda Gnieźnieńfki odpowiedział: że ieft relative ten punkt 
w traktacie commercii. 

Na co retulit Xże pofełŁomżyńńki: ,, Polfka dla fiebieżyczy dobrze, 
» J. WW. Mościwi Panowie, chcecie wfzyftko dla Dworów myślić, 
p» ale i nam trzeba pamiętać o fobie. 5, 

Xże Czetwertyńfki explikował, Ze traktat każda potencya ro- 
bić powinna z awantazem, lepiey go wcale nie mieć, niżeli przyi- 
mować wfzyftkie kondycye, a nieodbierać żadnych. 

Jmć P. Bułharyn przymówił fię do wniefienia J. W. Prezefa, 
przełożywizy za naylepfzy fpofób , aby od cetnara ważącego ito fun- 
tów Warfzawikich ułożone było quantum, gdy kontynuowano dalfze 
czytanie. 

J. W. Hetman W. Koronny przełożył: że punkt co do moftów 
uczyniłby wielkie zakłocenia, bo pod tym pretextem wfzyftkie mo- 
fty mianoby za złe. Uczynił i tę uwagę, że wyraz ten pod rygo- 
rem wexlu, ieft bardzo oftry. 

Przy dokończeniu traktatu J. W. Hetman rzekł: ,, Zaświade 
czam fie prześw: Delegacyo, i to moie oftrzeżenie, nietylko tu 
mieć chce , w czynnościach Delegacyi ingroffowane ,, ale w po- 
śrzód narodu ogłofzone, że teraźnieyfzy traktat commercii, nie ma 
czynić Żadnego Rzeczypofpolitey prajudicium w teraźnieyfzych 
granicach iey, które mimo traktatu z Rzecząpofpolitą , i konwen- 
cyi Petersburfkiey famą tylko przemocą oznaczył fobie Dwór Wie- 
deńfki. ,, 

Xże pofeł Łomżyńfki wniófl: ieżeli J. W. pofeł Dworu Cefarfkie- 
go oświadcza gwarancyą czynności generalney konfederacyi. 

Na to Xże Jmé Marízalek konf rzekł: — Tu nie idzie o gwa- 
rancyą, tylekrotnie od fprzymierzonych przyrzeczoną Dworów, 
czynności publicznych, ale trzeba nam wiedzieć, że befpieczeń- 
ftwo wewnętrzney fpokoyności kraiu tey po nas wyciąga oftro- 
żności, bo albo równa fprzymierzonych Dworów, powinna byé 
gwarancya, albo Żadnej. » L ij 
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J. W. pofeł Cefarfki odpowiedział: „, Miałem zawfze w wielkim 
upoważnieniu afus prześ; Konf: i co fig tycze wipolnego z trzema 


» 
a Dworami traktatu , ten ieft ubefpieczony „` pretendowaney zaś 
y gwarancyi, do wfzyftkich czynności ieft moim umartwieniem , że 


y czynić nie mogę bez wyrażney do Dworu mego w tym punkcie 
„ referencyi. ,. Gdy więkfza część JJ. WW. okazywała /én/ibilita- 
tem, Xiąże Jmość Marfzałek konf: oświadczył fię pokazać tylekro- 
tnemi do generalney konfederacyi od JJ. WW. Marfzałków {przy- 
mierzonych Dworow notami, iako wfzyftkie iey czynności gwaran- 
tować folennie przyrzekli. 

J. W. Prezes zaprofiwfzy Jj. OO. JJ. WW. na dzień iutrzeyfzy 
folenne Te DEUM Laudamus z przyczyny obrania Oyca Swietego, 
folwował feffyą na poniedziałek godzinę dziefiątą. 


SESSYA SIODMA 


DNIA 133 MARCA. 


J * W. Prezes zaczął takowemi wyrazy feffyą: „ Już niemafz 
» czafu mówić, ale czynić; nie bawię przeto dyfkurfem, ale profzę 
» przy oświadczeniu winnego refpektu, aby iak naywiękfzym ofzcze- 
» dzeniem czafu przyftąpić do dalfzych czynności. ,, 

J. W. Karnkowfki miał głos, w którym podziękował J. W. 
Hetmanowi W. Koronnemu za chwalebne zalpokoienie intereffu , 
ktory naybardziey czynił obywatelom trofkliwość: to ieft zafpoko- 
ienia pretenfyi woyfka, profit oraz Xcia Marfzałka konf, aby wy» 
dał uniwerfały po woiewodztwach z doniefieniem tak wfpaniałych 
J. W. Hetmana W. Koron: fentymentów, że przez wzgląd obywa- 
telftwa, przyiął imieniem woyfka ugodę za wizyftkie pretenfye mi- 
lion pięć kroć fto tyfięcy. 

J. W. Pofet Roffyifki odpowiedział: ,, Gdy J. W. Hetman nie 
znayduie fig tu iefzcze przytomny, prześ: Delegacya zechce odlo. 
żyć ten interes, ktory Ściąga fię do iego departamentu: to ieft, 
zafpokoienie długu woyfka; ktora okoliczność, wątpić nie trzeba, 
iż z obydwoch ftron mieć zupełnie może fwoie oftrzeżenie. Przy- 
ftąpić oraz J. WW. raczycie do proiektu ufpokoienia długow 
Rzpltey, aby teh czytany, odebrał rezolucya. 5, 

Xże Jmé Wda Gnieźnieńfki rzekł: „ Ja mam honor prześw: 
„ Delegacyi przełożyć, że nie dofyć na tym, żeśmy uftanowili 
», kommiffyą, która pierwfzy dług do zafpokoienia ma 7 milionow 
długu J. K. Mci, pułtora miliona na zalpokóienie woyfka preten- 
fyi; J. W. Hetmanowi nie zoftaie tylko ieden gatunek cywilny, 
» drugie zaś intereffa chociaż idą do przyfzłego Seymu, uftanowić 
» iednak należy, iaki Rzplta uczyni fundulz na umorzenie tychże 
» intereffow. ,, 

Xże Marfzałek konf: życzył, ażeby donum gratuitum Ichmé Du- 
chowieńftwa fzczegulnie na ten fundufz był obrócony i podwyżfzo- 
na kwarta; oftrzedz zaś należy, gdzie te piehiądze maią być fkła- 

dane, 
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dane, ktérychby na Zaden inny expens nie wydawano. Czytano 
proiekt ufpokoienia długu Rzpltey. 

Xże Marlzałęk W. Koron: rzekł: „ Dwie prześ: Dolegacya 
zważyć należy okoliczności: pierwfza, co ma być ad mam deen, 
druga, z czego będzie ta zapłata, i aby przepilano było direéte prześ: 
kommiflyi fkarbowey, Ze na nic więcey tych pieniędzy obracać nie 
będzie, tylko do zafpokoienia długow Rzpltey. 

Odpowiedział na to Xże Wda Gnieźnieńfki: „ Sprawiedliwa 
uwaga Xcia Marfzałka W. Kor:, że tych długow Rzpltey powin- 
na być klaffyfikacya, i w tey mierze zrobiłem excerpt z konfty- 
tucyi 68., co ma być z naznaczonych penfyi przyięte , którą 
lifte za pozwoleniem prześ: Delegacyi będę miał honor czytać. ,, 

Ad puniium penfyi Ichmé Affefforow. 

J. W. Starofta Nakielfki odezwał fig: ,, Ten prześ: Delegacya 
„ nie ieft dług, bo dopiero Ichmć Affefforowie, mieli być obrani. 
Ci zaś, którzy 66. zafiadali, byli fine fundo. 

J. W. Łufzczewfki mówił: ,, J. OO. J. WW. Mci Panowie nie 
zafiadaliście na fundamencie prawa , a rozumiem , Ze piewfi za- 
wize iefteście do uczynienia fobie famym fatysfakcyi. ,, 

J. W. Kanclerz W. Kor: rzekł: „ Okazyą do tego dyfkurfa 
dał artykuł Ichmć afleflorow penfyi; mam więc honor przełożyć, 
iż tey nie mogą pretendować, którzy niebyli przytomni: ci zaś 
ktorzy byli aflidui tak w departamencie Xcia Marfzałka W. Kor. 
iako i w affefloryi, doznać powinni iakieykolwiek prześ: Delegacyi 
wdzięczności. 5, 

Xże Czetwertyńfki odezwał fie: ,, Explikowat to dofkonale J. 
W. Starofta Nakielfki, że prawem ten dług zwać fig nie może, 
bo było oznaczono, że te wizyftkie penfye z nowych podatkow 
płacone być miały. ,, 

Xże Marfzatek W. Koron: przełożył: iż taż fama racya, Ze 
Ichmé affeflorowie nie byli obierani, mogłaby fluzyé dla innych 
fubfelliow. 

J-W. Łufzczewfki odezwał fie: „ Jeżeli nie na fundamencie 
prawa, ale na względach prześ: Delegacyi oddaię mię J. WW. 
kollegow lafce. ,, i 

Xże Bifkup Wileńfki rzekł: „ Praca Xcia Wdy Gnieźnieńfkie- 
go bardzo chwalebna w wylikwidowaniu tabelli 66. ale trzeba 
jednak uczynić dyftynkcyą długow ; pierwfze , które (3 z łafki, 
drugie przez pretenfye w tych okolicznościach zważyć trzeba 
fame fprawiedliwość , a ofobliwie w interefie Xcia Radziwiłła , 
wiadomo bowiem, iż w tych długach znayduią fie inne długi, 
trzeba takową mieć oftróżność, aby te długi, co Ściągaią do fub- 
ftancyi należącey prowincyi Xięftwa Litt:, taż prowincya wzięła 
onus zafpokoienia: drugie zaś ex alio fonte powinny należyć do 
5, całey Rzpltey. ,, l 

Xże Marfzałek konf: Kor: rzekł: ,, Sprawiedliwa nader uwa- 
ga Xcia Bifkupa Wileúfkiego, ze ta klaffyfikacya być powinna , 
zwłafzcza gdy znayduig fie te dobra, które iuż nie należą do 
„ Polfki. 5, 
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J: W. Prezes pytał fie, czy iuż ma podpifać proiekt zafpoko- 
ienia dlugow Rzpltey. J. W. Kafztelan Zarnowfki dopraizał fie , 
żeby wprzod rezolwować kweftyą' wfzczętą przez Xcia Marfzatka 
W. Koron:, ze zatrzymane penfye nie należą de jure, druga iak 
może być, aby dziś Koronne prowincye miały być w odpowiedzi 
za dobra, które fą zakordonowane: że kilku zabierać chcieli głofy. 

J. W. Prezes odezwał fię: „ Jako miarkuię, prożno fie ba- 
» Wiemy nad proiektem, który , żebyśmy lepiey zważyć mogli , 
» doprafzam fie o powtórne iego przeczytanie, a ieżeli nie zaydzie 
» powfzechna zgoda, pozwoli prze$: Delegacya , abym fam żądał 
on turnum. Czytał fam Xże Wda Gniez: rzeczony proiekt. ,, 

Xże Czetwertyńfki wniófl, aby in prima claJe były długi umie- 
fzczone defervito mercedis, inne zaś wfzyftkie pretenfye ex quocunque 
fonte wynikaiące ad zdam należały cla/jem, 

J. W. Butharyn przelozywizy uwagi ku ofzczędzeniu fkarbu 
Rapltey, do uchylenia tak fzczodrych largicyi , które po więkfzey 
części fama okoliczność legitymowała, doprafzał fię o turnum. 


Xże Marfzatek konf: podał ipofób, aby na pretenfye i długi ia- ` 


kieżkolwiek, nie pifać w proiekcie, iż fą inż przyznane. 

J. W. Butharyn retulit: oświadczam fie; że tam, gdzie idzie o 
ochronę Rzpltey, mito mi ieft być uprzykrzonym, i ftawaiąc przy 
wolnym Pofla i Delegata zdaniu » doprafzam fie powtórnie o turnum. 

Xze Marfzalek konf: odpowiedział: „, Nie wiem czym trafił 
» w myśl J. W. Wotkowytkiego, ale przeświadczeni iefteśmy z pra- 
„ ktyki, że Rzplta zawfze traciła wchodząc w£gcille nazbyt z oby- 
» watelami likwidacye. J. W. Butharyn retulit: wiadomo ieft prześ: 
» Delegacyi, z których powodów tak hoynie feym 68. przyznawal 
» pretenfye, i fzafował penfyami, nie ieft to moią myślą, prawne 
» uchylić długi, ale fzczegulnie moim obowiązkiem: zmnieyfzyć ex- 
» penfy Rzeczypofpolitey , i tey lifty expenfy. Xże Marfzałek 
» konfi rzekł: gdy będzie podana lifta cywilna do rezolucyi prześw: 
an Delegacyi, na ten czas obaczy fię, kto ma fprawiedliwe żądanie, 
» 2 niefprawiedliwe, fnadno fie uchylić powinno. J. W. pofeł Rof- 
» fyifki rzekł: gdy fłyfzę żądania znieść tyle punktów konftytucyi 
» 68. rozumiem w tym punkcie, powinienbym i ia oświadczyć zda- 
» hie moie. 

Xze Marfzatek konf: powtórzył zdanie fwoie, aby klaffyfikacyą 
lifty cy wilney zoftawić iefzcze dalfzey prześ: Deleg: decyzyi. 

Xże Sulkowtki pofeł Łomżyńfki czytał departament do tegoż pro- 
iektu, iż ieft zelus przezemnie nadgrody tym ofobom, co pracowali. 
Po kilku iefzcze umowach, Xże Wda Gnieźn: czytał poprawny pro- 
iekt.  Stawaiac iednak Xże Czetwertyńfki: że ta materya ieft nowa, 
i powinien być trzeci ofobny proiekt.. Gdy doprafzat fię o turnum na 
uchylenie wfzyftkich penfyi konftytucya 68. 

J. W. Prezes rzekł: flyfzac tu dwoiakie zdania J. WW. kolle- 
gów, iedni życzą, aby ten proiekt fzedł ad deliberandum będący ex cru- 
do drudzy doprafzaią fię iego rezolucyi, ia zaś moią ftateczną o- 
Świadczam rezolucyą, iakom żadnego nie podpifał proiektu, do pó- 
ki prześ: Delegacyi zupełney nie było zgody, tak i tego nie podpi- 
fzę, ieżeli unanimitate lub też per tźrnum nie ufłyfzę iego decyzyi. 
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Jmć P. pofet Nurfkiwnofiłinteres zaległey penfyi admentem 68.].W. 
Podfkarbiego W. Koronnego Wesla. Na co gdy zaraz cała izba po- 
witała. 

Xże Marfzałek W. Kor: uczynił uwagę, Ze nie może prezencyi 
fwoiey okazać affefior, gdy nie była w protokule zapifywana, przy- 
dał i to, że w fądach marfzałkowfkich na każdey feflyi była zapifana 
w protokule prezencya Ichmciow PP. Affefforów. 

J. W. Referendarz Litt; na w niefienie J. W. Nurfkiego względem 
pretendowaney penfyi Jmci Pana Podfkarbiego explikowal: Ze 
Jmci Panu Podfkarbiemu wypłacił fkarb penfye po 20. tyfi: z addyta- 
mentu zaś 68. upominać fig nie może, bo ten miał być z nowych po- 
datków. Xe Marfzałek konf: rzekł: ,, Gdy zachodzi explikacya 
zapłacenia penfyi Jmci Panu Podfkarbiemu, rzecz pewna, Ze kom- 
miffya fkarbowa zapłaciła Jmci Panu Podfkarbiemu, bo ieft dwoia- 
ki fpofób fatysfakcyi ; ieden gotowemi pieniędzimi , drugi przez 
przekazane aflygnacye, otóż tym fpofobem kommiffya ikarbowa 
„ uczyniła fatysfakcyą, co fię tyczę addytamentu 68. konftytucyą 
wyznaczonego, tak fię rzecz ma, iako tu dofkonaie przełożył J. 
W. Referendarz Litewiki. ,, 

J. W. pofeł Roffyifki mówił: ,, Ieżeli prześ: Delegacya ieft wy- 
perfwadowana , Ze trzey Miniftrowie fą intereffowani do wipól- 
nych iey czynności, mam honor oświadczyć, że temu intereflo- 
wi wraz z kollegami memi bynaymniey nie przeczę: rozumieiąc 
jednak, że Jmé Pan Welel nie może tego addytamentu dopominać 
fię na fundamencie prawa, ale w tym punkcie ma prześ: Delega- 
cya zupełną wolność przychylié fie według woli iey do żądania te- 
goż J: W. Podfkarbiego. yy 

Xże Marfzałek W. Koronny reprezentował , Ze prawdziwie 
rzecz ieft nad poiecie, i prawie do podziwienia całemu światu, że 
lubo Polfka zmnieyfzona, tak jednak fzczodra w largicye , Ze nie 
mogłyby ufkutecznione zoftać , tylko z naywiękfzym obywatelów 
ucifkiem. 

Gdy iefzcze Xiąże Marfzałek konf przymuwił fig za Jmé Panem 
Weslem. J. W. Chomentow/ki pofeł Send: łączywizy zdanie fwoie 
z Xciem Jmcią Marfzałkiem W. Kor: co fię tyczę hoynego rozrzą- 
dzenia fkarbem rzekł: ,, Wiadomo światu całemu czynności Jmci 
Pana Podfkarbiego, i dofyć ma fzczęścia, że nie trzymaiąc z oy- 
czyzną, przecież otrzymał te względy pozwolenia mu zbycia u- 
„ rzędu, więc byłoby nayniefprawiedliwfzą rzeczą, aby zamiaft ka- 
ry czynić nadgrodę. J. W. Referendarz Litt: mówił: kiedyśmy 
wchodzili w likwidacyą woyfka , czy niepokazałoby fię było 
wiele do zagranicznego podziału wchodziło maiątków obywatel- 
, Jkich. 

; Xże Marfzałek konf: rzekł: ia dopełniwfzy obowiązków przyia* 
źni, oddaię prześ: Delegacyi ten interes decyzyi. 

J. W. pofeł Roffyifki doprafzaiac fig, aby w kontynuowaniu dal- 
fzych czynności nie oddalać fię od publicznych intereflów, i przyftą- 
pić do zafpokoienia proiektu. J. W. Prezes: za wyrzeknieniem , 
czy ieft zgoda? podpifał go. Prześ: prowincya X. Lit: czyniła oftrzeże- 
nie, aby fię ten proiekt nieściągał do prowincyi X, Lit. Drugi projekt 
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kilka razy poprawny o zafpokoieniu długów Rzpltey , zoftał równie 
podpifany. 

J. W. pofeł Roffyitki mówił w te wyrazy: — Milo mi ieft, nie. 
» tylko ftanowi cywilnemu, oftrzegać wfzelkie w Rzpltey względy, 
» ale też podawać {pofoby , któremiby pewnieylzy być mógł iwoiey 
„ Madgrody, z tego powodu oddaię prześ: Dełegacyi proiekt , iuż 
y nie w tey iftocie, którego prześ: Delegacya przyjąć nie chciała, 
» lakoby za monopolium , ale wcale w infzym rozrządzeniu , który 
a powiękfzyć może dochodów Rzpitey, nie czyniąc żadnego wolne- 
» Mu kraiowi prajudicium, to jeft Tabaki, którey uprafzam Xiążęcia 
» Marfzałka konf, aby był czytany. ,, 

I takowy gdy czytano, Xże Marfzałek Kor: był zdania, że za» 
wfze uciemiężeniem obywatelów kłaść podatek na produkta w krain 
będące , lepiey na zagraniczne , niżeli na te, których kray czynił 
konwerfyą, wzięty zoftał rzeczony proiekt ad deliberandum. 

Xże Marfzatek konf: przełożył: które iefzcze rzeczone proie- 
kta zoftaią do dalfzey decyzyi, tak daleko, Ze może być kilka dni 
iefzcze do partykularnych proiektów. 

Xze Marfzałek Kor: rzeklízy: ,, Gdy widzę wniefione party- 
» kularne proiekta, niech mi De godzi na fundamencie uczynionego 
„ dawno odemnie oftrzeżenia podać proiekt , który zabroni zape- 
» Whe oftatniego zdzierftwa ubogiego ludu; a ten byt zniefienia Lo- 
» teryi Genueiitkiey. ,, 

J. W. Prezes: fłyfząc wielu J. WW. życzenia, aby takowy na- 
tychmiaft był podpifany; zapytał lię, czyli ieft powfzechna nań Zgo- 
da. 

J. W. Kanclerz W. Kor: był zdania, Ze lubo proiekt może być 
dobry, przecież, Ze ieft pierwízy raz proponowany, iść powinien 
ad deliberandum. 

Na co Xiąże Marfzałek W. Kor:; y, Słyfzałem tyle razy J. W. 
„ Kanclerza, Że dla przyfpiefzenia czafu, podanych od niego proie- 
„ któw nie żądał deliberacyi, przecież, że ta ieft na fundamencie 
„ prawa, a bardziey zadufaniu fprawiedliwych J- OO. J. WW. fen- 
y tymentów,i nad ubogim ludem litości, fam o deliberacyą profze.,, I 
był czytany proiekt od JmćP. pofla Warfzawikiego. Xżę Woiewoda 
Gnieźn; explikował inierlocutorić, że nietylko ieft przeciwko fpofobo- 
wi zaludnienia kraiu, ale i w fwoiey iftocie niefprawiedliwy, bo ciż 
ludzie opłacać będą podymne. ` Tag D Warfzawtki oftrzegal, aby ten 
proiekt był pierwfzy do rezolucyi. Gdy zamiefzała fię izba wzda- 
niach pro ES contra. 

~ J. W. Prezes zafolwował feflyq do publicznych intereffów, na 
śrzodę, do partykularnych zaś proiektów na dzień iutrzeyfzy, 


SESSYA OSMA 


DNIA za MARCA 


tee niemały czas kompletu J. W. Prezes rzekł: » Nie za- 
» Saiam fellyi, bo znam prawo, Ze tey bez kompletu zagaić niepowi- 
nie- 
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nienem, zdałobymifięiednak, abyśmy mogli czytać niektóre pro- 
iekta, ieżeli na to zaydzie zgoda prześ. Delegacyi. Niebyło iednak 
zgody J. OO. J. WW. aby takowe czytane były bez kompletu. ,, 

J. W. Pofet Roffyifki w zupełnym iuż komplecie rzekł; ,, Wi- 
działa mnie prześ. Delegacya nietylko ftaraiącego fię o publiczne in- 
tereffa, ale chcącego w fzczegulności każdego z L WW. ufkute- 
cznić żądania: doprafzam fię więc, aby feffya dzifieyfza w iak nay- 
więkfzey fpokoyności umyfłow agitować fię mogła. 

J. W. Kafztelan Zarnowki przymowił fię o czytaniu proiektów 
na feffyach prowincyonalnych. A Xiąże W oiewoda Gnieźnieńfki 
był zdania, aby wfzyftkie proiekta, na cztery Cla/Jes podzielone były, 
rw/za zgodnych proiektów, zda dogeneralney reguły, 3cia do Affe- 
foryi, ¿ta Remi]arum. Czytano proiekt J. W. Hetmana do Sta- 
roftwa Białocerkiewfkiego. 

Xiąże Marlatek konf. explikował interes. - A Xiąże Woiewoda 
Gnieźnieńfki przymowiłfię reprezentuiac, iż rzecz arcyfprawiedliwa, 
aby odmieniwfzy naturę dobra niepodpadały tylko prawu dobr dzie- 
dzicznych. 

J. W: Hetman W. Koronny. Podziękowawfzy Xięciu Mar- 
fzałkowi i Xieciu W oiewodzieGnieźnieńfkiemu, zafzczycił fie łafką J.K. 
Mci że też dobra maiąc fobie iuż uftąpione za dziedziczne doprafza fie, 
i aby były uwolnione od kwarty. Wielu natychmiaft doprafzało fię, 
aby ten proiekt był przyięty przez względy J. W. Hetmana i ¡ego 
w oyczyźnie zafług. 

Jmé Pan Szamocki Pofeł Warfzawfki odezwał fie: Fortior exercitus 
Duce Leone. 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki byt zdania, aby do Nayiaśnieyfze- 
go Pana bylareferencya, gdy iednak zafzła pluralitas, zoftał rzeczony 
proiekt podpifany. 

Xiąże Marfzałek konfederacyi wniofł proiekt fwoy: oddaiąc fig 
względom prześ. Delegacyi, który był przyięty. 

J. W. Pofeł Roffyifki doprafzałfię, aby proiekt Jmć Pana Koflako- 
wfkiego z J: W. Podkanclerzym Koronnym blifkoroku in deliberatione 
zoftaiący był rezolwowany. 

Jmć Pan Butharyn zabrał głos, w którym obfzernemi uwagami 
przełożył, że ten proiekt bardziey fię Dekretem nazwać może, niżeli 
proiektem,i życzył, ażeby do generalney reguły był odefłany, gdy 
zakłociła fię izba ftawaiąc cała Prowincya Xięftwa Litt. że ten projekt 
uchylaigcy dekreta, oczywiftą ieft krzywdą tylu kredytorow. Gdy 
tandem na żądanie J. OO. J. WW. dany był turnus, prześ. Pro- 
wincya Xieftwa Litt. oświadczyła fig, że turnus iako dire#e przeciwko 
prawu Xieftwa Litt. być niemoze. Z Prowincyi koronney iednak 
fzły vota. 

Xże Marfzałek konf Litt. gdy zapytał fie zmum in ordine collegialiter , 
cała Prowincya oświadczyła fie, Ze wotować przeciwko prawu nie» 
może. JmćPan Pofeł Grodzientki ofwiadezat fie, żeprzeciwkotak wiel- 
kiemu gwałtowi manifeftować fię quam folenniffimé będzie. Prowincya 
Xięftwa Litt. i o to famo coram ftatibus uzalifig. Na ten zaś punkt 
Czyli proiekt z Deliberacyt ma być. przyjęty lub nie? Zakłociła fig w tey 
mierze bardzo izba. Xiąże Radziwiłł oświadczył fig: „ Ze będąc 
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» nieodftępnym całey prowincyi niemoże zdania przeciwko 
» prawu. ,, 

J. W. Prezes deklarował iednak pluralitatem, aby proiekt Jchmć 
P. P. Koffowfkichbył przyięty: na co znowu prowincya cała Xięftwa 
Litt. powftawfzy, że prawo gwałt cierpi oświadczali fie z. J. WW. 
teyże Prowincyi nieprzyiaé tego proiektu owizem przed ttanami 
Rzpłtey zanieść fwoie zażalenie. Xiąże Sułkowiki Pofeł Łomżyńfki w 
powtorym izby zamiefzaniu zapytał fie czyli Prowincya Xięftwa 
Litt. ieft w konfederacyi, i czyli ma od Rzpltey ofobny dla fiebie 
akt Limity. Na co było mu odpowiedziano: iż Prowincya Xieftwa 
Litt. maraz na zawfze ten przywiley, żeby nieczyniła bezprawia. 

Lubo J. W. Pofeł Roffyitki popieraiąc mocno rzeczony pro- 
iekt oświadczył Xciu Radziwiłłowi nieukontentowanie fwoie, iż przy- 
chodzi do tego pogorfzenia, iż w partykularnym intereffie dzielić 
fię chce prześ: Prowincya Xięftwa Litt. przecież Xiąże Radziwiłł 
Marfzałek konfederacyi Littewikiey' pokazał fie nioditępnym Pro- 
wincyi, explikuiąc w tym punkcie myśl iey. Wniefiono proiekt 
Xiążąt Sułkowikich o ordynacyą domu ich. 

J. W. Hetman przymowił fię za proiektem Xcia Marfz. konf 


rekompenfy,który czytano i do niego oftrzegł Emphiteufim rzeczony Xig- 


Ze Marfz. konf. Whiefiono potym kilka proiektow partykularnych, 
po których feffya zakończyła fię. 


SESSYA DZIEWIĄTA 
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C. tylko nadefzli J. WW. do kompletu, J. W. Prezes zaraz temi 
flowy zaczalleflya:,, Żgadnąć wcale nietiog¢,ale chyba tylko domyślać 
» fig będę, Ze tak fpózniony czas, ¡ak byśmy iuż ani publicznychinteref. 
» fów, ani prywatnych więcey do zafpokoienia niemieli. Okazała to 
» dnia wczorayfzego fellya, gdyśmy przez fam fpór zatamowali dalíze 
» czynności; chcieymy przynaymniey dniem dzifieyfzym nadgro- 
» dzić to, w czymeśmy dnia wczorayfzego publicum i fiebie fa- 
„ mych zkrzywdzili, i wtey nadziei ipokoynieyfzych umyflow 
a Zagaiam feffyą. „, 

Xiąże Mars, konf rzekł: „, Przypominam prześ. Delegacyi 
„ dyfkurs móy, Ze podałem decyzyi prześ. Delegacyi fpofob kończe- 
a nia interellów, to ieft: żebyśmy do ułatwienia publicznych mate- 
» Yyi trzy Dni odłożyli. Zoftanie nam refztę czafu do ufkutecznie- 
» nia obywatelikich żądań, atak trzeba nam przyfpiefzyć publiczych 
» Proiektów, żebyśmy te reízte dni do kraiowych interefléw, 
»» kończącego fie terminu poświęcili. „, 

J. W.pofetRoflyitki oświadczył fig, Ze zawfze o godzinie 1 otey zież- 
dżać fie beda J. W W. Miniftrowie cudzoziemicy. Profit oraz, żefzcze- 
gulny fpofob prędkiego zafpokoienia, aby gdzie niewchodzi unanimitas 
tam zaraz przyftąpić adturnum. Była umowa nad proiektami ściąga- 
iącemi fię do Xięftwa Kurtandfkiego. . Czytano proiekt Banku, 


który w wielu punktach Xiąże Woiewoda Gnieznieńfki dokładnie 
explikował. 
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Xigze Marfz. konf. uczynił uwagę: aby tylko feym decydował 
iak di/pofiticnem złożonych fumm na banku. 

Jmć Pan Pofeł Warfzawfki rzekł: „ Seym tak może rozporządzić 
» teraz uczynił z dobrami poft extinfiam Societatem. 

Xiąże Marfz Koronny po fkcńczonym czytaniu proiektu rzekł: 
» Nigdym nie ieft fprzeczny proiektowi, który, ma być użyteczny 
y publico, przyznam fie iednak, Ze tego wcale niepoymuię, tylko 
» De boie, aby zamiaft awantażu, fkarb Koronny niezadłużył fig; 
„ należy więc, aby kommiflya fkarbowa chciała nam fwoie w tey 
„ okoliczności otworzyć zdanie. „, 

Xiąże Marfz. konf. retulit: ,, Jefzcze, prześ. Delegacyo, nieprzy- 
» fzedł czas, abym imieniem kommifiyi fkarbowey dał odpowiedź, 
„ to jednak wiadomo wfzyftkim, Ze kommiffya fkarbowa ma 
» mocoddawaćfeymowi, proiekta powigk{zaigce dochody Rzeczy pos 
y» fpolitey. y 

Wtym gdy nadfzedł J. W. Referendarz Litt. profzony by! od 
J.O. Xięcia Marfz. Koronnego, aby uczynił.explikacyą, ieżeli proiekt 
Banku może być z awantażem Rzpltey, lub iakie czyni preiudicium 
publico 

Xiąże W oiewoda Gnieźnieńfki explikował drugi proiekt Tabaki, 
Ze w przyczynieniu dochodów fkarbowych ochronią De dobra fzla- 
checkie, albowiem rzekł: co płaci ultimus confumens, tego niezdaie 
fie nikt czuć w fzczegulności, Cytował wfzyftkich prawie Pańftw 
zwyczay, w których z Tabaki znaczny ieft fkarbowi przychod, 
i takowy proiekt za powfzechną zgodą podpifany zoftał. 

J. W. Prezes rzekł: „ Właśnie teraz ftofować mogę moy 
» dyfkurs, abyśmy ftanowiąc dochod ex luxu mieli kompaflyg nad 
» ubogim ludem: uftanowiliśmy jus cggratiandi dla ludzi, którzy 
A przewinili, a widziemy w oczach nafzych umieraiących bez wfpomo= 
y, żenia, i ratunkubliźniego; więc profzę na miłość Bofką, aby ztego 
„ fundufzu było wyznaczone iakieżkolwiek quantum do fzpitala 
„ świętego Łazarza. Czytano proiekt zniefienia loteryi Genueń- 
fkiey, ex deliberatione. „, 

J. W. Pofeł Roflyitki zabrał głos wtakowych flowach: ,, Nieżelł 
„ prześ, Delegacya przyftapi do innych materyi, po przyięciu prze- 
„, czytanego proiektu Tabakiudaię De do pierwfzego Senatora, czemu 
„ by niemial być przyiety proiekt expenfy cywilneyć prześ. Des 
„, legacya zakończeniem tego intereffu ufpokoić może wiele potym 
„, innych materyi, które zatrzymane czekaią prześ. Delegacyi re- 
e zolucyi. 4, 

Godny Prezes Prowincyi Xieftwa Litt. raczy fobie przypomnieć 
„ iako idąc przykładem Duchowieńftwa Prowincyi Koronney przy- 
„ rzeczone było fubfidium charitativum, którey pomocy Rzpltey Prowin- 
„ cya Xieftwa Litt. chwalebnym przykładem nigdy nieuchylała. ,, 

Xiaze Bifkup Wileńfki w tych odpowiedział wyrazach: ,, Za- 
yy łować dla oyczyzny, ieft to iedno co o fobie famym zapominać, 
„ Prowincya Xieftwa Litt. dała przykład w ułożeniu tyłu poda- 
„ tków, przeto chcąc fkuteczne czynić fwoie uftawy, miała tę oftro- 
y żność, aby więcey żadnym podatkiem nieuciemiężyła obywate« 
a lów, ieft to prześ. Delegacyo, miłe Prowincyi nafzey hallo, fu- 
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żyć oyczyznie, ratować iey potrzeby, to iednak czynić bez u- 
ciemiężenia braci nafzych', i rownych względów doprafzamy: fig u 
J. WW. kollegow. ,, 

J. W. Prezes rzekł: ,, Należy koniecznie dotrzymać Xciu Pry- 
mafowi Prowincyi Xieltwa Litt. i rozumiem, że prześ. Delegacya 
przykładem Prowincyi Koronney, w tym punkcie zoftawić raczy 
wizelka wolność. Gdy doprafzano fig o rezolucyą na proiekt 
względem zniefienia Loteryi Genueńfkiey. ,, 

J. W. Kanclerz W. Koronny zabrał głos w takowe wyrazy: 
Lubo proiekt wniefiony ieft przez Xiążęcia Marfz. Wielkiego Ko- 
ronnego, niemogę iednak rozumieć, żeby był iego Autorem, widzie- 
my bowiem, iż obywatelfkie Xcia Marfz. W. Kor. myśli fą 
zawfze na ufzczęśliwienie kraiu, ale nie naufzkodzenie powiękfzenia 
dochodow Rzpltey; dofyć mi przywieść, że wcałey Europie, taż 
ieft przyjęta loterya, która będąc proponowana J. K. Mci 68 
pro regal, wyzut fie Nayiaśn. Pan z tey prerogatywy, chcąc powięk- 
fzyć dochody Rzpltey, uczyniony był w prawdzie kontrakt, 
na czterykroć fto tyfięcy, ale taż loterya miała być po całym 
Kroleftwie, tym czafem zamiefzanie kraiu gdy było przefzkodą, 
w famey tylko’ Warfzawie mogła zoftać utrzymana. Ta loterya 
ieft awantażem kraiu, aby pieniądze niewychodziły za granice, 
i w tym przeświadczeniu, że Banki Faraonowe, które tak wielkie 
fzkody i ruinę maiątków czynią niepowinny być w kraiu po- 
zwolone, zloteryi zaś płacą na fzpitale, ieżeliieft ta uwaga, Ze 
ią cudzoziemcy trzymaia, niech będzie kompania kraiowa, a ode- 
flaé dalízemu rozradzeniu proiekt Życzyłbym ad Confilium per- 
MANENS. yy 

Xigze Marfzałek W. Kor: odpowiedział takowemi flowy: ,, Ty- 
le lat maiąc to fzczęście być w fpołeczeńftwie i kolleeg J. W. Kan- 
clerza W. Kor: rozumiałem, że przez proceder moy mogłem toż 
zyfkać zaufanie, iż cokolwiek podaię, zwykłem to czynić zawfze 
z włafnego przeświadczenia , wiele było proiektów z rąk J. W. 
Kanclerza W. Kor: nie wchodziłem iednak w tak Scifly rachunek, 
z których powodów fłyfzeliśmy one? proponowane, na przywie- 
dziony zwyczay winnych kraiach pozwoloney loteryi: wiemy i 
to że co w iednym compatibile w drugim wcale przeciwne, zalu- 
dnienie miaft zagranicznego ludu, lud bogatízy w wiekfzych za- 
robkach może dogadzać fantazyi; tu zaś mogłbym przywieść 
liczne dowody, Ze od wprowadzenia loteryi, wiele fzalbie- 
rzy, mataczów, i złodziei, przyczyniliśmy kraiowi: pamiętam i to, 
żem w początkach był zawfze przeciwny temuż fpofobowi zu- 
bożenia ludu; co do zyfku fkarbu Koronnego, iuż przełożono od 
kommiffyi fkarbowey, iak małym Rzeczypofpolitey awantażem; 
zamiefzanie kraiu fprowadziło ludzi do Warfzawy, przeto pre- 
text tylko nieczynienia zadofyć kontraktowi otrzymał te wzglę- 
dy, czyliz Rzeczpofpolita ręczyła lub zapifała ewikcyą; banki zaś 
i faraony, przyznaie, że fq niemniey fzkodliwe, ale po zakazaniu 
onych widziałem przykład w domu J. W. Kanclerza, więc to nie- 
fzczęście, że obywatele nie fluchaiq iuryzdykcyi; na oftatek trzy 
kroć fto tyfięcy nie ieft tak wielki dla fkarbu Rzeczypofpolitey 

„. dochód, 
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dochód, ażeby tyle inkonweniencyi i oftatniego zubożenia ludu, 
dłużey można cierpieć. y 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki miał głos takowy: ;, Ta ieft pier- 
wfza w ftanowieniu praw uwaga, ażeby nie były ani oboigtne, 
ani mogły dependować od woli iednego; nie cytuię uftanowione- 
go czopow ego, cła generalnego, i tabaki w którym rodzaiu nay- 
więcey ultimus confumens importuie do fkarbu, tey natury ieft ilo- 
terya , która ma począcek fwóy w wolney Rzeczypofpolitey Gee 
nueńfkiey, z tego kraiu przeniofła fię do Rzymu, gdzie Świąto* 
bliwość, i miłość bliźniego, zapewne nie bez kompaflyi, ztamtąd 
od innych kraiów przyięty fpofób, dla tego że wielkie pieniądze 
wychodziły z kraiu. W Sardynii cały pas woyfka pod czas po- 
koiu tym prowentem utrzymany. Zaczym mogę $miele kons 
kludować że w kraiu nafzym może być z awantażem trzymana 
i fkarbu Rzeczypofpolitey loterya powiękfzonym dochodem; ie- 
Żeli nad tym zachodzi trudność że dotąd tęż trzymaią loteryą 
cudzoziemfką, może być kraiowa , i naywiekizym propter publicum 
befpieczeh{twem opifane kondycye kontraktu, bez nadziei nawet 
zadney defalki. Szanuię uftawy Rzeczypofpolitey , lubo w wole 
nym narodzie chcę żyć pod prawem, ale wiem że przecież w do: 
mach fzlacheckich dotąd nie ma żadna iuryzdykcya władzy bro- 
nienia wolnych każdemu zabaw. „ J. W. Podkanclerzy Lit: ex- 
plikował zdanie fwoie wielu uwagami, iak fzkodliwa kraiowi lote= 
rya, że żadnych nie przynofi fkarbowi awantażów. Gdy rozdwo- 
ione w tey myśli były zdania. 

Xiąże Czetwertyńfki doprafzał fie aby J. W. Prezes nie tamuiąc 
dalfzych czynności dal propozycya ad turnum; nad którą gdy długa 
trwała umowa. 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki rzekł: „ To ieft codzienne pras 
en Wie niefzczęście nafze, że idąc ad turnum nie możemy fie zgodzić 
„ na turnum, więc ta niech będzie w generalności, a każdy oswiad- 
„ Czy zdanie fwoie według przeSwiaczenia. ,, Mocno zakłociła fie 
izba, bo iedni J. W. chcieli aby fimpliciter był dany turnus, czy ma 
być loterya lub nie, inni profili o propozycya, którym fpofobem ma 
zoftać rozrządzona. 

Oświadczył J. W. Prezes propozycyą ad turnum ale nie była 
przyięta, gdy iefzcze różnie J. WW. przymawiali fię. 

J. W. Hetman W. Kor: przymówił fię: reprezentuiąc, że lubo 
zawfze był tey myśli, aby obywatel był naymniey podatkiem u- 
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* giążony, tak byle loterya była kraiowa, nie będzie fzkody publi- 


czney, bo pieniądze cyrkulacyą mieć będą w kraiu. Tandem J. W. 
Prezes oświadczył ad turnum propozycyą W te fłowa: 
Czyli ta być loterya w kraiuz lub nie ć 

Szły vota fuo ordine i krotko każdy z J. Oświeconych J. WW. 
przymówił fie według fwego zdanias wypadła pluralitas znaczna, aby 
ta loterya utrzymała fię, ale przez narodowe ofoby trzymana. 

J. W. Hetman W. Kor: rzekł: ,, Mówiłem ante turnum i ex turno, 
„ że kompania być nie powinna, ale fzczegulnie ieżeli ma być uży” 
„ tkiem fkarbu Koronnego loterya, aby przez narodową fzlachtę 
„ trzymana była, i to za zupełnym komuillyi fkarbowey rozrza- 
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9 dzeniem. „ Xigze Sułkowfki pofeł Łomżyńlki był zdania, aby dos 
3, łożono w proiekcie, iż na 8. lub to. lat może być dany kontrakt 
y» 2 to ztey przyczyny aby żadnego pretextu defalki nie było. ,, 

-Xiąże Marfzałek W. Ker: przełożył ielzcze kilka uwag do te- 
goż proiektu, iuż to dla pewności'fkarbu Koronnego, iako innych 
okoliczności upewniaiących publicum. ` Układano punkta do rzeczo- 
ney loteryi. Jmé Pan Szamocki pofeł Warfzaw!ki' dopominał fie: 
aby proiekt, który podał o wolnych ludziach po miaftach, był decy- 
dowany. Do ktérego zdania gdy wielu przychylilo fię. 

J. W. PofetRoffyitki nie pozwalał na proiekt, daiąc racyą, że mae 
terye publiczne powinny być pierwey zafpokoione, i ten proiekt do 
iutrzeyfzey feffyi zoftawić życzył. Lecz mocno popierali J. OO. J. 
WW. aby proiekt tak dawno zoftaiący w deliberacyi był rezolwo- 
wany. 

J. W. Pofeł Roffyitki mówił powtórnie: ,, Zważay prześ: Deles 


a gacyo, Że proiekta które intereffuią Polfkę, powinny mieć preferens 


» cya nad partykularne wniefienia, zoftaią iefzcze artykuły: feparo- 
» Wane i traktat commercii dworu W iedeńfkiego. Uprafzam prześw: 
» Delegacyi, aby niechciała zapominać zbliżaiącego fię terminu, po- 
» Wtarzam oraz tylekrotnie uczynione oświadczenia, Że po ufpo- 
» koieniu publicznych materyi, po południu będą brane partyku- 
s» larne inetereffa.,, * J. W. de Rewitzki doprafzał fię o zakończenie 
artykułów feparowanych. 

Xiąże Marfzałek konf: Kor: przymówił fię, aby Ichmć Panowie 
Miniftrowie eudzoziemfcy oświadczyli przeż notę, że to co podaią, 
jeft ich ultimatum. 

Xiąże W oiewoda Gnieźnieńfki wniofł, aby takowe czytane było. 
Czytano potym articulos feparatos dworu Mofkiewfkiego, 

Xigze Marfzałek W. Kor: rzekł: ,, Podany był traktat commer- 
y cii, gdy widziemy i articulos Jeparatos wraz z ultimatum zapewne od 
„ flabfzych odmienione być nie może; przecież należy mi wipomnieć, 
» Ze było czynione odemnie i od wielu J. WW. przy traktatach o- 
„ ftrzeżenie, aby remanenta w zabranym kraiu nie tylko fkarbowi 
e Koronnemu ale poffefforom ftaroftw mogły być powrocone; więc 
» O toż famo doprafzamy fie Ichmć Panów Miniftrów cudzoziem- 
e Íkich, aby dwory ich przynaymniey niefzczęśliwemu kraiowi u- 
„ Czynily fprawiedliwość. „, : 

J. W. Pofet Roffyifki odpowiedział: „ Nayiaśnieyfza Imperato- 
a rowa nie dała mi mocy /lipulare tego punktu, zoftawuiąc wfpaniało- 
» Sci fwoiey, dla każdego tę łatkę, ktokolwiek ftarać fie będzie po- 
„ zyfkać oneż, i dała tego iuż nie jeden dowód, iako to na Jmć Pa- 
„ nu Platerze i innych, więc takowe przyrzeczenie nie ieft wcale 
» W mocy moiey ; iednak przez pierwizego kuryera nie omiefzkam 
„ donieść dworowi memu intereffowania fig faczeguiniey{zego prze- 
» Świet; Delegacyi, za wfpółobywatelami nie wątpiąc bynaymniey o 
» dobroci Nayiaśnieyfzey Imperatorowy, że w każdey okazyi oka- 


y Zzywać zwykła dobroć i wfpaniałość dziedzicze tronu ley przy-" 


» Mioty.,, J. W. Referendarz W. X. Lit: odezwał fie: ,, Jeżeli par- 
» tykularne ofeby mogą fobie obiecywać te względy, cóż dopiero 
a cała Rzeczpofpolita, która około 15 millionów w famych utraciła 
a remanentach. ,, 
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Xigke Wojewoda Gnieźnieńfki wnofił; aby czytane były kon- 
ferencye z dworem Berlińfkim. 

Xiąże Czetwertyńfki domówil fie: aby J. W. Pofeł Roffyifki po- 
„ dał ultimatum; co uczynić deklarował zaświadczaiąc fię, że przy- 
wn rzeczenia fwego nie umie odmieniać. ,, 

Jmć Pan Biefiekierfki pofeł Inowrocławfki żądał żurnum, od któ- 
rego lubo odftąpił, oświadczał fię iednak, że fwoiey woli do tegoż 
nie przykłada traktatu. Gdy czytano ofobny artykuł z Królem 
Jmcig Prufkim. 

Natychmiaft J. W. Hetman odezwał fie: „ Jakom fobie publi- 
a czne czynił oftrzeżenie przy artykułach feparowanych dworu Au- 
» ftryackiego, tak toż famo powtarzam i teraz, aby żadnego, rze- 
y czony punkt, ani traktaty commercii, całości granic Rzeczypofpo- 
y litey nie czyniły prejudicium, dopominać fig tegoż famego będę w 
,„, złączonych ftanach, bo ieft moim obowiązkiem, abym całości 
» granie Rzeczypofpolitey oftrzegał; zaświadczam De przed całym 
„ narodem , iako famym tylko gwałtem i przemocą mimo zawar- 
„, tego traktatu uftanawiać ufiłuią dwór Wiedeńfki i Prufki granice 
¿y fwoie, ito moie oftrzeżenie krzywdy Rzeczypofpolitey, nie tyl- 
„, ko ad afa publica podam, ale w protokóle legacyi zakonnotowa- 
an ne mieć żądam. ., 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki uczynił uwagę, że gdy ten pro- 
jekt nie był w początku wydrukowany, mógłby fię przeto ściągnąć 
do demarkacyi kraiu; a Xiąże Bifkup Wileńfki był zdania aby dolo- 
Żyć, iz ta kommiffya być ma w dawnych Rzeczypofpolitey pofief- 
fyach. 

Gdy Jmć Pan de Benoit explikował z ftrony fwoiey, Ze ten ar- 
tykuł wyznaczenia kommiffyi, ieft nie tylko z awantażem Polfki, 
ale oraz wzaiemnym zafpokoieniem tylu obywatelów. 

Xiąże Marfzałek konf: Kor: rzekł: „ Dofyć byłoby upewnie- 
y nia, iż w tym punkcie konftytucya 66. będzie przywiedziona do 
exekucyi. ,, 

J. W. Hetman W. Kor: przełożywfzy fwoie powtórne uwagi: 
że widząc Delegacya niedotrzymanie pierwfzych traktatów , 
wftrzymać powinna była wfzyftkie dalfze czynności: ftawał ten- 
że J. W. Hetman gorliwie, Ze nie partykularny interes, ale całość 
Rzeczypofpolitey zważać każdy obywatel powinien. Na oftatek 
rzekł: w ten czas dopiero Rzeczpofpolita fzczęśliwa, kiedy nie fa- 
memi racyami, ale wylaniem krwi całości fwoiey i krzywdy bronić 
będzie. 

*Xiąże Pofeł LomZyhtki przymówił fie: aby fummy pofi extinfiam 
Societatem za granicą lokowane były oftrzeżone. 

Na to J. W. Pofeł Roflyifki odpowiedział: że ieft w tym punkcie 
ieden artykuł który upewnia reciprocitatem. Do punktu remanenty 
J. W. Hetman przymówił fie: aby ta abhinc nie była czyniona 
z żołnierzem przy broni, bo to iuż nie powinno zwać fię remontą 
ale-partyą, ofobliwie gdy i armaty z fobą prowadzą, 

J. W. de Benoit odpowiedział; Propozycya J. W. Hetmana zda- 
ie fię przeciwić wziętemu zwyczaiowi, we wfzyftkich narodach, iż 
cokolwiek dla Króla idzie, powinno być wolno, i że hanc reciprocita- 
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tem ma Król Jmé i Rzeczpofpolita w pańftwach Króla Imei Pru- 
ikiego. 

J. W. Hetman W. Kor: odpowiedział: „, Remonta nie ieft wca- 
„ le przechód woyfka, bo żaden kray nie pozwala takowym czynić 
» iey fpofobem, ieżeli ma fię zwać Remontą powinni być z ftrony 
» nafzey podani kommiflarze ftrzegąc krzywdy kraiu, a tak na fa- 
.» mey tylko dyfkrecyi officyerów zoftawia, którzy zapewne z cięż- 
» kim naprzykrzeniem fzukaią włafnych awantażów: Jmć Pan de 
» Benoit pozwalał, aby dołożyć, iż wfzyftko Jchmć officyerowie pro- 
» Wadzacy Remontę płacić powinni, na co gdy zafzła zgoda, pro- 
» iekt był zakonnotowany. ,, 

J. W. Pofeł Cefarfki oświadczył: że articuli jeparati dworu ie- 
go, fa fłowo w fłowo z artykułami dworu Roffyifkiego. 

Xiąże Marfzałek konf: Kor: czytał proiekt względem pozwos 
lenia Ichmć Senatorom i Miniftrom wyiachania za granice. 

Xiąże Czetwertyńfki pofeł Bracławfki był zdania, że takowy 
powinien iść ad deliberandum, lab przynaymniey do reflexyi J.K. M. 

Czytano proiekt loteryi kraiowey, który z uczynionym oftrze- 
Żeniem Xięcia Sułkowikiego pofła Łomżyńlkiego wraz z pozwoleniem 
wolnego wyiazdu podpifanym zoftał. 

Przy fpoźnioney iuż godzinie J. W. Prezes na dzień iutrzey- 
ízy folwowal feffyą na godzinę zwyczayną. 
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J. W. Bifkup Kuiawfki uyrzawfzy należyty komplet, zaczął mó- 
wić temi flowy: ,, W zagaieniu dzifieyfzey feffyi przy oświadczeniu 
należytego refpektu mam honor przypomnieć prześ: Delegacyi, 
Ze po dokończeniu artykułów feperowanych z dwiema dworami, 
nadchodzi kończyć z trzecim dworem, do czego ma być dzifieyfza 
feffya , i uprafzam Xcia Marfzałka konfederacyi o przeczytanie 
tychże artykułów. ,, 

Xże Czetwertyńfki podał przydatek do folidowania uczynio» 
nych tranzakcyi w czafie Delegacyi. Czytano articulos feparatos, któ- 
re były wcale conformes z pierwizemi dwoch dworów. 

Xże Marfzatek konf: rzekł: ,, Mam honor oświadczyć, Ze ar. 
tykuł ściągaiący fie do ubefpieczenia odzyfkania remanentów Xie- 
ciu Poniatowfkiemu , względem zabranego remanentu w Staro- 
ftwie Spifkim fwoią odebrał fatysfakcyą, ale nawet ubefpieczenie 
od Dworu Cefarfkiego 6. tyfięcy czerwonych złotych, co fie tyczę 
LR Mci remanentów, lubo Nayiaśnieyfzy PAN odebrał od te- 
goż dworu deklaracyą, Ze iednak iefzcze nie ieft uczyniona fatys- 
» fakcya, więc ten punkt tak zoftanie. ,, 

Xże Czetwertyńfki dopomniał fię, ażeby bodobneż względy ty- 
lu innym obywatelom okazane były. 
_. LW Hetman W. Koronny czynił relacya, Ze przez dwa lata 
będąc pofłapy za granicę od Nayiaśnieyfzego Pana go. tyfięty intra- 
ty 
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ty było mu fekweftrowano. » Mówił tenże J. W. Hetman za LW. 
3 Woiewodą Krakowikim , któremu tak wielkie uczynione były 
» krzywdy. 55 

Jmć Pan Suchecki pofeł Sendomirfki przymówił fię, aby w tey 
niefzczęśliwości, Dwór Cefarfki przynaymniey tę oddać raczył fol, 
którą zaftał gotową. 

Xże Czetwertyńfki odezwał fię: Subdelegacya nie była do tra- 
ktowania partykularnych intereffów , ale do ocalenia powfzechnego 
Rzpltey Dobra, widziemy jednak, że pierwfza ofoba była tylko pa» 
miętna, a obywatele zapomniani. 

J. W. Kanclerz W. Kor: explikował, że Sttwa Spifkiego retenta 
były oftrzeżone przy uczynionych traktatach. 

J. W. Hetman rzekł: ,, Jakom na dniu wczorayfzym czynił 
publiczne oftrzeżenie, że ani traktat commercii, ani artykuły fepa- 
rowane nie powinny czynić Żadnego prejudicium , z obowiązku 
więc, którego mile dopełniam ftrzeżenia całości Rzpltey , profzę, 
aby w tym punkcie żadney o fzkodzie moiey nie czynić wzmianki; 
azaż Bóg zdarzy, że gdy będę fię dopominał krzywdy Rzpltey 5 
moze, że fig tam i móy znaydzie interes. 5, 

Dziewiąty punkt zmazano; doprafzano fię, 


ta, że to ieft ultimatum. 
J. W. Hetman W. Koronny do punktu remonty wnofił preku- 


ftodycyą, aby takowe nie były czynione z woyfkiem, ale przez An- 
teprenorów. Przełożył tenże J. W. wódz uwagi, iak wielką krzy- 
wdą Rzpltey takowe bywaią remonty; bo po kilka tyfięcy koni idąc 
przez kray zawfze pod pretextem dla monarchy lub woyfka, nietyl< 
ko naymniey{zego nie płacą cła, ale na dyfkrecyi Ichmć Panów Offis 
cyerów , być mufzą obywatele; i wftrzymał J. W. Hetman przez 
niemały czas takowych punktów czytanie, explikuiąc, że ten tra- 
ktat nie może być wzięty za wolne ftron traktuiących umówienie, 
ale fzczegulnym narzuceniem na fłabfzych , domawial fig oraz o za- 
brane remanenta, tak fkarbowi Kor: należące, iako i obywatelom. 

Xże Woiewoda Gnieźn: przymówił fię do dwóch artykułów 
podpifanych. J. W. de Rewitzki oświadczał fig , że będzie wolna 
dawać pafzporty na remonty lub nie? i gdy mocno umawiał fię LW. 
Hetman z J. W. Miniftrem dworu Cefarfkiego. 

Xże Marfzałek kont przymówił fię do tegoż famego zdania, że 
articuli feparati, nietylko powinny być z powodu ofłodzenia fytuacyi 
zabranym obywatelom , ale też fkutkiem tylu przyrzeczeń , które 
Ichmé Panowie Miniftrowie czynili przy zawartym traktacie do ar- 
tykułu 11. o aktach. J. W. Kanclerz W. Kor: przymówił fię: że 
czyniąc muneri fuo zadofyć, podał notę J. W. Miniftrowi Rewitzkie- 
mu, ażeby akta Trybunału Lwowikiego były oddane, które tak fą 
potrzebne obywatelom , i tę note J. W. Minifter odefłał Gubernii 
Lvovenfi do ufkutecźnienia; że było zdanie iednych J. WW. aby kon- 
drudzy twierdząc, że toż nie ieft po. 
iż odmienione być nie może, Zë: 


9) 


aby była dana no- 


tynuowano dalfze ezytanie , 
trzebne, gdy zaświadczaią ultimate , 
miefzała fię izba. 

J. W. Prezes oświadczył: gdy to ieft indifputabile , że |. W, 
Minifter Dworu Wiedeńfkiego , nic nie chce odmienić, owizem por 
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włada , że to ieft iuż ¡ego ultimatum , więc przeświętna Delegacya 
zważy, czy to podpilac? odpowiedziano było, na cóż fie nas J. W. 
Prezes pyta, gdy iefteśmy, przymufzeni od przemocy, Ze wizyitko 
czynić mufiemy. J. W. Hetmdn rzekł: „ Ponieważ obiecana 
» Nota od Jaśnie W. Miniitra dworu Cefarfkiego, że to ieft iego ulti- 
» matum , i tylekrotnie nas upewnić raczył, iż od niey nie odftą- 
» Pi, dopełniwfzy obowiązku urzędu mego wftrzeżeniu całości gra- 
» hic Rzeczypofpolitey, idę teraz do Xcia Jmci Wdy Gnieźnieńfkie- 
» 80, zdami fie, Ze iako Senator, nie może tylko być pamiętnym, 
y quid quid nocivi videro avertam. 3 

Xże Wda Gnieźnieńfki odpowiedział : » Nie mogę nigdy ści- 
» Sley dopełniać obowiązków fenatora , iako w czynieniu zadofyć 
an Wyrokom Rzeczypofpolitey ; ta gdy kazała zabrany kray oddać, 
» więc nafzey tylko zoftaie powinności, ulepfzyć fortem zabranych 
en wfpół-braci nafzych, i nas famych. ,, 

Retulit powtórnie J. W. Hetman: ,, Prawda , że Rzplta dała 
» moc oddania zabranego kraiu, ale kiedy traktaty uczyńione były 
9 złamane, nie wiem iaką mocą dalíze czynności Delegacyi, i tego 
» fig dopominać będą w złączonych ftanach Rzpltey. Tandem po 
» kilku iefzcze mocnych umowach z J. W. de Rewitzkim, czytane 
» artykuły, zoftały zakonnotowane. z 

J. W. Bifkup Łucki , rzekł: » Niechay tablica będzie wywie- 
nm fzona, abyśmy widzieli, co przez ultimata przyimować nam każą, 
y atak przyfpiefzą fie czynności Delegacyi. ,, 

Xze Marfzałek konf: przypomniał proiekt Jmć P. Pofłowi War- 
fzawfkiemu, im dęliberatione będący o luźnych ; z którey okoliczności, 
gdy zamiefzała fig izba; JmćP. Pofeł Warfzawfki domówiwfzy fie do 
proiektu, i wyexplikowawfzy iego przyczyny , doprafzał fię zaraz 
o turnum; a Xiąże Czetwertyńfki chciał, aby dołożone było, iż fię 
zoftawuie wfzelka wolność Woiewództwom, które go chcą przyiąć. 
Tandem J. W. Prezes w rozdwoionych zdaniach ogłofił propozycyą 
takową. 

Proiekt pod tytułem Pogtéwne od ludzi nieofiadzych , czy ma być podpis 
fany, lub nie? 

Gdy każdy z J. WW. przymówił fig krótko, J. W. Prezes o- 
świadczył pluralitatem, aby proiekt ten nie był przyięty. 

Xiąże Marfzałek konf rzekł: » Przypominam prześ: Delega. 
» cyi oświadczenie Ichmciow Panów Miniftrów cudzoziemíkich, iż 
„ chcą, aby materye publiczne na dniu dzifieyfzym były fzczegul- 
„ Die traktowane, więc podaię proiekt w intereffie Kurlandzkim, 
x» W którym iuż nie wyraz gwarancyi, ale tylko ieft approbacya de» 
» kretu fadów relacyinych. „ 

Xże Marfzałek Koronny rzekł: „ Pod innym tytułem prawda, 
sy ale iednakZe ewikcya Ściąga fie do Rzpltey. ,, 

Xże Wda Gnieznieñiki retulit: „ Powaga Króla Jmci fadu, ieft 
» taka, iak i Trybunału, a tym bardziey , że mamy Nayiaśnieyfzey 
» Jmperatorowey Roffyifkiey gwarancya, Ściągaiącą fie do wlzyft- 
» kich intereflów Kurlandyi. ,, 

Xże Marfzałek W. Koronny odpowiedział: „, Znam dofkonale 
». Walor i fzacunek Dekretu relacyinego , i rozumiem , że Dekret 
» approbaty nie potrzebuie, ale każdy przyzna, Ze co innego przye 
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a fadzié, a co innego pifać konftytucyą, dziś naprzykład pifzemy, 
„ że te dwakroć Do tyfięcy talerów ubefpieczamy Sc. Explikowat 
», obfzerniey rzeczony Xże interes, że zawfze może być in periculo 
„ ex re ewikcyi tey konftytucyi. ,, 

J. W. Kanclerz W. Kor: w tych przymówił Ge flowach: ,, Z 
przeprofzeniem Xcia Marfzałka W. Kor:, że powinienem w tym 
interefie doftąteczniey prześ: Delegacyą uwiadomié, fą albowiem - 
takowe iego okoliczności: gdy brał XZe Kurlandzki inweftyture, 
obligowal fig zafpokoić długi Ketlerowfkie, a wzaiemnie odebrać 
miał kto był temuż Xciu Ketlerowi winien, otóż znalazł fię dług 
Króla Jmci Augufta wtorego, dwakroć fo tyfięcy talerów, gdy 
więc wyfzły ediétales cum precifiva, iako w każdym kraiu nieftaiący 
„ cadit in jure fuo.,, Wielu iefzcze innemi uwagami explikowal LW. 
Kanclerz, że nullum prejudicium nie może uczynić approbacyi dekretu 
relacyinego. 

Xże Marfzalek Kor: odpowiedział: ,, Ia fie temu nie fprzeci- 
wiam, tylko chciałbym wiedzieć, iak też ]WMć Pan moZefz upe- 
wnić, że fie tandem. u Rzpltey nie będą upominać, powiedziałem 
myśl moią ufprawiedliwiaiąc fie oyczyźnie, gdy fię iednak J. W. 
a Wmć Panu podobać ten proiekt może, per me fiat. „ I zapy- 
tawfzy fie ]. WW. Panów o zgodę, podpifał go. 

Odezwał fig potym J. W. pofeł Roflyifki: ,, Gdy trzey Mini- 
ftrowie upewniali tyle razy prześ: Delegacyą, że na dalfzą limitę 
pozwolić nie mogą. Ia wfzczegulności na uifzczenie flowa mego 
oświadczam fię dzień i noc pracować, nietylko do zakończenia pu- 
blicznych materyi, ale też do ugodzenia partykularnym interef- 
» fom „ na zawdzięczenie pracuiącym około publicznego dobra. ,, 
Xże Bifkup Wileńfki przełożywfzy : że prowincya Xftwa Litgo 
mało zatrudniała proiektami fwemi prześ: Delegacyą, doprafzał fię 
aby do ufkutecznienia obywetelfkich żądań dzień przynaymniey ie- 
den pozwolony był teyże Xieftwa Lit: prowincyi. 

Xiąże Marfzałek W. Kor: wfpomniał inne materye, które nie 
fą iefzcze dokończone, życzył aby tę przed innemi intereflami za- 
kończone były. 

Jmć Pan Rychłowfki pofeł Czerfki doprafzał fig o kontynuacyą 
czytania dalfzych proiektów. Xiąże Marfzałek Konfe: Kor: oświad- 
czył: „ Ze iefzcze zoftaią do decyzyi prześ: Delegacyi proiekt edu- 
„ kacyi narodowey, lifta cywilna i narodowa. ,, Na to XigZe Bifkup 
Wileńfki rzekl:.., Już też wcale Rok dochodzi, iako kommifiya e- 
» dukacyina miała honor podać fwoią ordynacyą, należy przeto na 
„ dopełnieniu wyroków Rzeczypofpolitey, aby takoważ była pra- 
a Wem. y 

J. W. Kanclerz W. Koronny rekłfzy: . Kiedy fie podobało 
Rzeczypofpolitey mieć to zaufanie w wybranych ofobach, w pier- 
wfzeńftwie J. K. Mci przełożył przyczyny, z których dla dofko- 
nalízego rozporządzenia życzył, aby do przyfzłego feymu odłożyć 
tez ordynacyg, a to iż ta powinna być według pewności dochos 
dów, które fię dopiero z odzyfkanych fumm pokazać mogą. 

Jmć Pan Karfki pofeł Nurfki odezwał fie: ,, Do intereffu kom- 
„ miffyi edukacyiney odzywa fig prześw: Delegacya i trzecia fios 
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a ftra, to ieft kommiffya fadownicza. lezeli mercenario merces debetur: 
» Rzecz fprawiedliwa, aby pracuiącym nadgrodzić, ile że dobrze 
y myślał, kto rzekł: aut folve aut dimitte., 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki w takowyh przymówił fig wy- 
razach: „ Wypełniaiąc kommiffya edukacyina włożone na fiebie obo- 
wiązki teraz gdy podaie do prześ: Delegacyi fwoie ułożenia ma 
in principiis teyze edukacyi przepilaną moderacyą , chce iednak 
taż kommiffya utrzymać fprawiedliwość i mieć ubefpieczony iey 
fundufz, do tych czas rzeczona kommiffya edukacyina nie ieft 
uwiadomiona o dochodach iakie być maią, gotowa zaś i dziś od- 
dać ad afem calculum, doprafza fie tylko aby dzieło upewniaiące 
iey fundufz było dokończone. ,, 

J. W. Bifkup Chetmfki czynił relacya: że w kommiiffyi fadowni- 
czey bardzo mało iuż zoftaie fpraw do rozlądzenia i przymówił fię do 
nadgrody J.WW. Kommiffarzom. Xże Woiewoda Gnieźnieńtki rzekł: 
Na ufpokoienie kommillyi fgdwniczey profi kommillya edukacyi- 
na o obmyślenie funduízu. ,, 

Xiąże Mar!zalek konfederacyi Kor: zabrał głos, takowy: ,, Ni- 
żeli przyide do kommiffyi edukacyiney , ieft moim obowia- 
zkiem prześwietney Delegacyi wytulzczyé ten interes , aby 
fundufz ten iako naylepiey był ubelpieczony, kommiffya rozda- 
wnicza dopelniaigc wyroków Rzeczypofpolitey , odebrawfzy od 
Ichmé PP. Luftratorów opify dóbr i kollegiów pof extinétam Societa- 
tem, ludzie dyftyngwowani w Oyczyźnie, którzy uczynili włożo- 
nym obowiązkom zadofyć, chcą nadgrody, i rzecz fprawiedliwa, 
aby kto pracował, zoftał nadgrodzonym, ale i to prawda, że kom- 
miflya fadownicza nie może fig rezolwować wyznaczenia im tey- 
że nadgrody, więc ta pierwiza do prześ: Delegacyi kweftya: ia- 
kie quantum wyznaczyć dla Ichmć Panów Luftratorów za ich 
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Xiąże Czetwertyńfki odezwał fie: „ Gdy kommiffya rozdawni- - 


cza poda fwoią kalkulacyą, na ten czas obaczemy iaką wyzna- 
czyć im nadgrodę; i doydziemy ieżeli fig wfzyftko znayduie. ,, 

JméPan Karfki wniófł, aby każdy z Ichmć Panów Luftratorów 
poprzyfiągł przed kommiflyg fądowniczą, że fobie nic nie wziął. 

Xiąże Marfzałek konf; Kor: miał głos w tych wyrazach: » Na- 
leży mi w każdey zachodzącey trudności, żądać decyzyi prześ: 
Delegacyi, co do Kommiffyi fadowey nie mam wcale co przydać, 
tylko przychylić fig do uwagi J. W. Bifkupa Chełmfkiego teyże 
kommiflyi godnego Prezesa, że zaś Delegacya przepifała regułę 
teyże kommiffyi Sądowney, tę wykonać ieft iey obowiązkiem, 
iednak nie wiem ieżeli Imć Pan Plenipotent z fwego domyfłu lub 
z woli kommiffyi edukacyiney oświadczył, że niechce aby fądzone 
więcey były fprawy; przecież Rzplta nie wyznaczyła tego fadu, dla 
powiękfzenia fundufzu, ale dla okazania fprawiedliwości obywate- 
lom, co do trzeciey kategoryi na odpowiedź Xciu Imci W dzie Gnie- 
źnieńfkiemu , że kommiffya edukacyina ma fprawiedliwy wzgląd 
» i poftrzega znacznie z mnieyfzony fundufz, mam honor przełożyć, 
» Ze Rzeczpofpolita w uftanowieniu kommiffyi edukacyiney prze- 
» cież fobie zupełną zoftawiła władzę decydowania wfzyftkich ¡ey 
„ Uftano= 
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„ uftanowień. Kommiflya rozdawnicza rówńym obowiązkiem peł- 
e niąc Rzeczypofpolitey wyroki tylko oney famey dzieło fwoie u- 
» fprawiedliwi; wyfzedł manifeft in publicum, na którym gdy iednak 
» hie widziemy podpifu J. W. Prezefa, nie wiemy czy ieft ex mente 
o kommiffyi, czyli też z partykularnego tylko obywatelów rozu- 
„ mienia, ieżeli Rzeczpofpolita tak godnym ludziom zaufać chciała 
a rozrządzenia pewnego fundufzu edukacyi, co za przyczyny, że 
» niektórych tylko zdania powodem włafney miłości, tak opaczne 
y o czynnościach iey dalekich iakieyfzkolwiek nagany czyniły mnie- 
an manie: ,, 

Xiąże Bifkup Wileńfki mówił w te flowa: „ Radbym w tey o- 
yy kazyi był zapewne naywymownieyfzym, gdzie z obowiązków 
wn prawa dopełnić oraz mogę nayfzczerfzych chęci ufłużenia Oyczy- 
» źnie moiey, ieżeli były te po kraiu pogłofy , że kommiffya roz- 
y dawnicza nie dofyć doftrzegła okoliczności pomnażaiących fun- 
y dufz edukacyi, było obowiązkiem teyże edukacyiney kommiflyi, 
y 1 to decydowała pluralitas; manifeftować fie, nie była taiednak myśl 
„ kommiflyi edukacyiney kazić flawe ofób zafiadaigcych, lecz żeby 
» fig na powfzechny odgłos iuftyfikować przed narodem w nieu- 
e bliżeniu żadney okazyi w oftrzeganiu dobra Rzeczypofpolitey, co 
» do nadgrody J. WW. kommifiarzom zaświadcza nas fama niemo- 
y ność, Ze iefzcze nie maíz ultanowionego fundufzu; do okoliczno- 
py Sci zaś nieżyczenia rozprawy, fłyfzeliśmy Ze ten fad przymulza 
» do odpowiedzi i bez dokumentów. Teraz mam honor odddać prze- 
» Świetney Delegacyi projekt ordynacyi, o którego przeczytanie 
uprafzam Xiecia Marfzałka konf: Koronney. 

Zabrał potym głos J. W. Kanclerz W. Koronny w takowey o- 
fnowie: ,, Maiąc honor być pierwfzym w kommiffyi rozdawniczey, 
y mam obowiązki okazać czynności iey ftanom Rzeczypofpolitey, 
„, dokładnie to iuż przełożył Xiąże Marfżałek konf: Kor:, że mens 
„ confcia refi fpernit verba, ufprawiedliwi w czafie taż kommiffya roz- ` 
» dawnicza czynności ie, które za dofkonałą J. K. Mei wiado- 
wm mością rozrządziła , że zaś z tylu okoliczności zatrudnienia nie 
» przyfzło dokończyć iefzcze dzieła, ale przyfzłemu feymowi odda 
„ Iwoie akta, z tych dopiero widzieć będą {tany Rzeczypofpolitey, 
„ że próżne zarzuty nie mogą kazić flawy poczciwych ludzi. ,, Prze- 
łożył daley tenże J. W. Kanclerz Wielki Koronny, ze niektórzy 
Ichmé Panowie Luftratorowie nie fpodziewaiąc fie nadgrody, opie- 
raiąc fie dać rationem kommiflyi rozdawniczey funkcyi fwoiey, 
co zaś do nadgrody kommiffyi fądowniczey explikował, że ta bę- 
dąc prawem wyznaczona nie minie, czekać iednak należy zakoń- 
czenia całego dzieła, i odebrania dokładnego rachunku ex perceptis od 
Ichmé Panów Luftratorów, które gdy oddadzą, fprawiedliwie upo- 
mnieć fię mogą, rekompenfy fwoiey pracy. 

J. W. Bifkup Hełmfki w takowych przymówił fie flowach: ,, Za- 
e chowuiąc granicę przepifanemu urzędowi, należy mi tylko odpo- 
a wiedzieć na głos Xiazecia Bifkupa Wileńfkiego , że kommiffya edu- 
a kacyina mniema, iz bez dokumentów bywaia fądzone (prawy, mam 
» honor upewnić, że fprawiedliwość, względy równym utrzymuie 
» obowiązkiem, co kommiffya edukacyina, wyznacza zawfze ter- 


Q 
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„ min, aby każdy obywatel z przepifu prawa miał fwoie zafpoko« 
„ ienie, i co mu fprawiedliwie należy, z dóbr pofi extinétam focictatem 
e odzyfka, bo taieft myśl Rzeczypofpolitey, aby fundufz teyże eduka- 
» cyi nie tylko był pewny, ale oraz fprawiedliwy. ,, 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki przymówił fig do rzeczonego pro- 
iektu, podaiąc niektóre uwagi ubefpieczenia fundufzu teyże kommif- 
fyi edukacyiney. 

J. W. Hetman W. Kor: był zdania, aby tę okoliczność odłożyć 
do przyfzłego feymu. Xiąże Marfzałek konf Kor: czytał drugi raz 
tenże fam proiekt poprawny. 

Xiąże Bifkup Wileńfki czynił oftrzeżenie wfzyftkich dóbr due 
chownych poft extinétam focietatem. 

Naco Xiąże Marfzalek Konfi Kor: odpowiedział: ,, Mogli Ichmé 
„ Jezuici przyimować zapily , i czynić tranzakcye bez konfenfu 
» Rzymu, dopieroż Rzeczpofpolita rozeznać może, ieżeli te fundas 
» cye były na fundamencie fprawiedliwości i lubo cały naród przes 
„ Świadczony o potrzebie edukacyi, przecież tego chcieć nie może; 
» aby fzlachta różnemi wynalazkami fkrzywdzeni, mieli w włafno- 
„ Ści fwoiey być pokrzywdzeni. a é 

Jmć Pan Szamocki pofeł Warfzawfki rzekł: „ Si finis juftificat 
y medium każdemu fprawiedliwość oddać, ale i fundulz należy ube- 
em fpieczyć. ,, 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki podawał fpofób, aby była uczya 
niona konfirmacya tranzakcyi Ichmw Xięży Exiezuitów, które czy 
nili ordini. 


Ss 


Xiąże Marfzałek konf: Kor: explikował niefzczęśliwą fytua- 
cyą Ichmw Xięży Exiezuitów, że gdyby nie mieli byli myślić o fo. 
bie w tym przypadku, zapewne widzielibyśmy ich wiele Zebrzg- 
acych. 

Po ułatwieniu tey okoliczności; J. O. Xiąże Marfzałek konfed: 
Kor: wfpomniał: które iane materye publiczne należy zofpokoié 
to ieft liftę cywilną, łanowe, dokończenie zoftawionych punktów, 
i jus aggratiandi. 

J. W. Kanclerz W. Koronny, oftrzegł wzaiemnie materyą pu- 
bliczną z okazyi ugody J. W. Hetmana pretenfyi woyfka, wezwa- 
wizy famego J. W. Hetmana zaświadczenia , że nie miał in objeto 
czyniąc tę od woyfka uwagę fiediniu kroć fto tyfięcy należących 
gwardyi z remanentu. 

Odpowiedział J. W. Hetman ; „ Miałem in objeéto to fzczegulnie 
„ woytko, które było w moiey komendzie. Gwardya zaś wiadomo 
„ prześw; Delegacyi należała do komendy Nayiaśnieyfzego Pana, 
y który interes odłożony zoftał do pierwizey feflyi. ,, 

J. W. Prezes folwował feffyą na fiodmą godzinę do partykular- 
nych intereflów; do publicznych zaś na dzień iutrzeyfzy go- 
dzinę 10, 
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SESSYA DZIESIĄTA POOBIEDNIA 


DO PARTYKULARNYCH INTERESSOW 
DNIA 16. MARCA 


Lagat J. W. Prezes, Zachęcaiąc J. OO. J. WW. ażeby na u- 
fkutecznienie obywatelfkich włafnhych żądań, i tylu prawdziwie po- 
trzebnych Intereffow w iako nayfpokoynieyfzym pofiedzeniu agito- 
wała fię Seffya- 

Xiąże Marfzałek konfedracyi wfpomniał, iż gdy było Żądanie 
L OO. L WW. aby był Proiekt Generalney kommiffy?, a to dla 
zachowania fprawiedlwości, żeby w przepifaney Generalney Regule 
niebyła żadna ftrona ukrzywdzona, i był zdania, Ze nayprzod ten 
Interes zafpokoić należy, który tylu intereffuie zafpokoienie oby- 
watelow. 

Jmć Pan Pofeł Zakroczymfki domowił, fie aby ex turno przez 
Woiewodztwa fuo ordine były czytane wpify. 

Czytano tenże proiekt, który w wielu iefzcze mieyfcach uwagą 
Jchmć Pano w Delegatow zoftał poprawny. 

_ Xiąże Woiewoda Gnieznieńfki podał fpofob aby takowe wpify 
per alphabetum były ułożone. Profzony: był Xiąże Woiewoda Gnie- 
znieńfki, żeby w tey mierze do pomoc raczył Pracy Xieciu Marfz. 
konfederacyi, w zakonnotowaniu Regeftrow tychże wpifow kom- 
miffyi Generalney_i cała natychże w pifach, które Xiąże Marfz. 
konf. po części czytał w pożną noc zakończyła fie Seffya. 


SESSYA JEDENASTA 


DNIA 17. MARCA 


SÉ ge była Seffya przez J. W. Prezefa od tych wyrazow: 
a Niewywczalowany po wczorayfzym późnym wyfiadaniu, wine 
y fzuię iednak J. WW. zdrowia na ufługi Rpltey poświęconego, 
» winfzuię itym którzy mogli umieścić Intereffa fwoie, ado tych iuż 
„ podobno zamknięty Regeftr, gdy tylko dwa dni pozoftaią nam 
» do czynności, życzyłbym przeto we dnie pracować, a Noc zofta- 
» wid fpoczynkowi. ,, 

Jmé Pan Butharyn Pofeł Wołkowyfki odezwał fie: ,, Nie- 
a chcąc wczafie publicznych robot zabierać głofu, abym to co mam 
» OSwiadezone, '/ przez bilet J. W. Podfkarbiego Nadwornego Litt. 
„ doniofł prześ. Delegacyi, gdy iednak przez ufta moie niebyłyby 
„ tak dofkonale tłomaczone wyrazy iego, więc doprafzam fie, aby 
„ przyftąpić do przeczytania tegoż biletu. Wielu J. WW. Zadalo * 
a przeczytania onegoż. ,, 

J. W. Prezes rzekł: „ Zebym zafpokoił J. WW. kollegow, 
3» ciekawość mam honor donieść, iż J. W. Podfkarbi nadworny Lite- 
» Wiki dzigkuie prześ. Delegacyi, zaumiefzczenie go do Emphiteufim 
» fpodziewaiąc fig, że zallugom tego znaydzie Oyczyzna inny fpofob 
» Madgrody. y Q ij 
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Xigze Marfz. konf. odezwał fie: ,, Ze J. W. Podfkarbi nadwor. 
ny Litewtki odftępuie od Emphitefim, czyni wolą fwoię w tym punk. 
cie, ktorą wzaiemnie zoftawi Rzpltey, aby rożnym fpofobem za- 
fluguiacyh fie ufzczęśliwiała obywatelow. Se 

Do czego Jiné Pan Narbut przydał głos takowy: „ Znam ia, że 
obity fkarb i dobrze użyty ufzczęśliwić kray w nim obywatelow 
może, dla tego nigdy myślą moią niebyło i nie ieft umnieylzać one- 
go, odezwałem fię wprawdzie przypodpifaniu proiektow o Staro« 
ftwach, aby onemi iefzcze Delegacya rozrządzać mogła, podałem 
na dniu onegdayfzym proiekt aliekuruiący Staroftwo Jałowfkie dla 
fiebie in emphiteufim, dalekim iednak od fzarpaniny z Skarbu W. X. 
Lit. umyfłem, bo wzywam tu zafiadaigcych kommiflarzy świade- 
ćtwa, Ze po luftracyi fześćdziefiąt piątego Roku zaniolł przed tez 
kommiffya pofleflor Staroftwa Jałowfkiego, naciężkość luftracyi 
zażalenia, ktora weyrzawfzy w flufzng fkargę defalkę uczyniła, 
a ztąd wnofić możno, że fkarb Litewfki nieponofiłby fzkody, gdy 
całą intratę tak uciążliwie wyciągniono. Opłacać ofiarowałem fię, 
ale że proiekt moy w czyftych podany myślach, otworzyłby dro- 
ge do ulzezerbku publicznego fkarbu dążącym, więc zabiegaigo 
przyfzłemu złemu, oświadczam fię, że iako dla famey tylko przy- 
ległości do folwarku mego bez myśli pokrzywdzenia z fkarbu po- 
dałem pierwfzy proiekt, tak proize prześwietney Delegacyi, aže- 
by w tym proiekcie gorlzaca publicum clauzula by za luftracyą 
fześćdziefiąt piątego, a za luftracyą w wielu mieyfcach podchlebnie 
poffefforom dopełniano, Star. Jałowfkie mnie było dane, zmazać, 
a nato mieyfce dołożyć profzę, by naftąpiła druga luftracya pofi 
fata dzierżącego Starofty. Niechce ia w prawdzie wdzierać fię i 
wgladac iak chcą, i iak będą Prowincye Koronne fzafować fwoiemi 

taroltwy, nieprzefzkadzam by onych na nadgrodę użyto zafłu- 
żonym, ale iak znam umoderowane zawfze Delegatow Prowincyi 
Litewfkiey żądze, iak znam patryotycztie do dobra pofpolitego 
przywiązania, iak znam, że każdy z więkfzą chęcią fakryfikowal- 
by dla oyczyzny włafney maiątek, aniżeliby przez zdarcie chciał 
fzczupłych tey oyczyzny dochodow ufzczęśliwić fwoią kondycyą, 
tak Śmiało odważam fię uczynić proźby do was Prześwietne Pro- 
wincya Koronna Imieniem Prowincyi Litew fkiey, ażebyście los 
Prowincyi Litt. w ręku Delegatow teyZe Prowincyi zoftawili, nie 
narzucaląc przez więkfzość głofow uformowanych na umniey{ze- 
nie fkarbu teyZe Prowincyi proiektow, przez dwie lecie pracuiac, 
wiele wprawdzie nafłuchałem fię zafiadaiących tu ofzczędność ikar- 
bu zalecaiących; odwoluie fie dzifiay do tych przezacnych mężow, 
ażeby żądanie moie na fprawiedliwym zafadzone gruncie wipieraé 
raczyli. Jeżeliśmy ulegaiąc przemocy kraie rozdali, Religii panu- 
iącey ufzczerbek uczynić dopuścili, fkarb hoynie na cywilne roz- 
fzafowali expenfa, a przezto Ściągneli obywatelfkie na fię narze- 
kanie, przynieśmyż to przynaymniey zażalonym obywatelom, 
proize was kolledzy z Prowincyi Litewfkiey zafiadaiących fola- 
tium, żebyśmy i fami do ufzczuplenia fkarbu Prowincyi nalzey nie 
byli inftrumentami i ufzczuplać chcącym oponowaliśmy fię, bo to 
ieft iedyne źrzodło, które zadano gorycz przez włożenie na Szla» 

checkie 
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checkie maiątki podatku ofładzać może nadzieją, Ze za powigkfze- 
niem fie fkarbu może być iaka tych podatkow allewiacya; kończę 
głos moy na wyrazie proźb moich, ażeby prześwietna Delegacya 
nietylko w moim podanym proiekcie, ale i w każdego jure emphiteu- 
tico pozyfkać żądaiącego w Prowincyi Lit. Staroftwa, dołożyła te 
flowa previa lufłrationez kończę głos moy na zaświadczeniu , Ze z tą 
iedynie kondycyą Staroftw rozrządzeniu przefzkadzać nie będę; 
inaczey oświadczam fie, że gdybym itey fzczupłey w prześwie+ 
tney Delegacyi pozyfkać nie mogł łafki, chętnie to dla dobra publi- 
cznego fakryfikować będę, a krzywdzić fkarbu publicznego pra- 
wem iuż ftałym bronić nie przeftanę, a gdyby zaś gwałt prawu 
dziać fię miał, zażalenia mego w mieyfcu i czafie przyzwoitym; 
nieubliżę, a tym czafem te oświadczenie moie w aktach prześwie: 
tney Delegacyi fkładam. , 

Po fkończonym jmé Pana Narbuta obfzernym głofie, zabrał tas 


koz J. W. Kafztelan Zarnowfki temi flowy: ,, Spulzczaé fig na 
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dyfkrecyą, która lubo częttokroć w fercach delikatnych i umy- 
flach {prawiedliwych fwoię odnofi fatysfakcya, ale też i częftokroć 
na {wym zawiedziona zoftaie zaufaniu. Polepfzenie fytuacyi moiey 
rządom Boga oddałem, a wyfługniąc fig Królom moim wlafnym ; 
zmarłemu i panuiącemu wraz i OyczyZnie moiey u tego, i tey, 
mam prawo właściwie, w fkromności iednak moderacyi i refpe- 
kcie doprafzać fie względów.  Nieliczę ia, ani podchlebną fobie, 
ani tym więcey choway Boże z uchwałą expreffyą zaflug moich, 
bo tych, Król fprawiedliwy i Oyczyzna równie fprawiedliwemi 
być powinni ważycielami, mówić mi o nich końcem zyfkania nad- 
grody, choćbym chciał, fpoyrzawfzy wielkich mężów tu zafiada- 
igcych daleko więkfze maiących zafługi, a ku temu regeftr za- 
flazonych na dniu wczorayfzym fłyfząc, ucifzyć mi fig z moiemi 
drobneini wfkromności przychodzi, widząć tych mnieyfzy fzacu- 
nek. Lubo kraiowe zwyczayne odbywałem w ftanie rycerfkim 
funkcye expenfem włafney fortuny, to pofelfkie na feymy, to de- 
utackie na trybunały Piotrkowfki i Lubelfki, to kommiflarfkg na 
trybunał Radomfki; a w rzędzie umiefzczony fenatorikim przez 
lat kilka przy boku J. K. Mci, nieprzerwanie tu fiedząc odda: 
wfzy na los fortunkę moię nifzczącego zamiefzania kraiowe- 
go, ftarałem fig dopełniać podług pozwalaiących okoliczności o- 
bowiązków moich. Dafz mi fama prześw : Delegacyo Świade: 
&wo, wfpółpracownikowi twoiemu! żem i tu nie opuścił Zadney 
okazyi w któreybym nie uifzczał powinności urzędu, i obywa: 
telftwa! śmiało zawfze bez boiaźni odniefienia od przemocy przy» 
krości, ftawałem, mówiłem, za Królem fwoim, mówiłem wraz za 
Oyczyzng i religią nafzą, połączaiąc te dwa razem nierozdziel- 
ne z fobą fpoione obowiązki, nunc’ autem, nemo efi, qui dicat pro 
me. Słyfzałemci ia wprawdzie na dniu wczorayfzym, z faczy- 
ieyfiś łafkawey pamięci przeczytanego mię na regeftrze do fta- 
roftwa Bolefławfkiego, niewiem iednak dotąd w iakim gatunku 
łafki , bo ieżeli w łudzącym kolorze, a chyba wnukom moim , 
jeżeli im Bóg być i żyć pozwoli , a ile iako ieftem informo- 
wany, że i konfens do uftąpienia tegoż ftaroftwa wyfzedł! te 


66 OPISANIE CZNNNOSCI DELEGACYINYCH 


takowa nie tylko zyfku dla mnie ale i w naymnieyfzey części 
ftraty fortuny, opłacanych dla przefzłey konfederacyi kontry- 
bucyi, furażów wydawanych aż dotąd woyfku zagranicznemu 
z oftatnią ruiną wiofek moich, nie odda mi bonifikacyi, a dopie- 
roż ftraty wieku i zdrowia mego nadgrody, ile część fortuny mo» 
iey w cudze maiąc zagarnioną panowanie: nie daie przeto ta- 
kowy dar i ofiara ukontentowania fercu moiemu. Lofy moie 
oddaię Bogu, ufam że ten mię iako milofierny, nayfprawiedli- 
wizy i opatrzny nie opuści. Niech z tego miey(ca pełnego pras 
cy, zgryzoty i umartwienia wychodzę bez nadgrody. Wyide 
iednak y tym bezcennym zyfkiem, żem fumnienia mego nie zma- 
zał, żem Krola i Oyezyzny nie zdradził! nikt mi zarzucić nie 
może, Śmiało mówię, ani z kraiowych, ani z zagranicznych, Ze- 
bym komukolwiek w czym ftał fie obligowanym? mówiłem za- 
wize według mego przeświadczenia, ani obligowanie, ani pod- 
chlebnie, włafnemi, a nie naiętemi uftami. Nie zaprzątaiąc tobie 
głowy, omylną nadzieją brania nadgrody od Rzeczypofpolitey , 
bo o tę mówić nie mam śmiałości, ale mam prawo Śmiałego mó- 
wienia o włafność moie, i od czegom zaczął, głos móy kończyć 
będę, aby dyfkrecya moia, dotąd trwaiąca w zaufaniu folennych 
przyrzeczeń przez was mi imieniem Nayiaśnieyfzych Dworów 
wafzych J. WW. Miniftrowie trzech zprzymierzonych potencyi 
uczynionych, dłużey bez: fkutku w oczekiwaniu nie zoftawała. 
Wzięto nam dobra włafne dziedziczne mnie Staroście Ufzyckie- 
mu klucz Kuźmińfki na feymie 176%, a komu innemu niewiem 
iaką omyłką oddano. To wiem, że w tym fpofobie dopełniona 
gwałtowna niefprawiedliwość, a'w żadnym kraiu nawet i abfo- 
lutoym niepraktykowana, bo żaden choć abfolutny Monarcha, 
włafności cudzey iednemu nie odbiera, a drugiemu nie daie, pra- 
wo famo ludzkości, fumnienia delikatność i roftropność, roztro- 
pność rozumu broni im, tak gwałtownych poftępków! dopieroż 
w wolney Rzeczypofpolitey nafzey , gdzie świątobliwe prawa 
każdemu : obywatelowi włafność poffelfyi ubefpieczaią. Idzie. tu 
prześw: Delegacyo, o każdego w fzczegulności z J. OO. J: WW. 
Panów belpieczeíftwo fortuny, i każdego w kraiu miefzkaiące= 
go obywatela! boćby chroniąc fie takowych przypadków i nie» 
fprawiedliwości , trzeba wfzyftkim obywatelom na feymy ziez- 
dżać fig, pilnuiąc od porwania przez kogo innego włafności fwo- 
iey. Pamigtaycie na to, żeby z was któremu, gdy nie będzie- 
cie przytomnemi na feymie, nie zabrano fortuny, a drugiemu 
włafności wafzey nie oddano. Ufam że każdego ż was wielcy 
mężowie, w tey fprawie mieć będę obrońców, i mówiących o'u- 
czynienie {prawiedliwoSci! o was J.W W. Miniftrowie trzech zprzy- 
mierzonych potencyi naymnieyfzey nie mam wątpliwości » bo 
znam i zacność charakterów wafzych, i znam fzczegulnieyfzy 
wytoki fzacunek fłowom wyrzeczonym , gdy imieniem dworów 
fwoich nayiaśnieyfzych przyrzekliócie zupełną. dla nas fatysfa- 
kcyą, i pod tą kondycyą i w tey zupełney ufności pozwolona 
ieft konftytucya do podpifania, ząfpokaiaiąca formowaną ‘od Mal- 
ty pretenfyą, uprafzam przeto iako nayuniżeniey o powrocenie 
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„ dóbr wfpomnionych iako nafzych włafnych dziedzicznych uchy- 
a laiąc konftytucyi 1768. 

J. W. Prezes oświadczywfzy: iż Jmć Pan de Benoit podaie tra- 
ktat fwóy commercii prześw: Delegacyi, doprafzał fie Xięcia Mar- 
fzałka konf; Kor: aby takowy był czytany. 

Xiąże W oiewoda Gnieźnieńfki rzekł: , Naywiękfzey wagi in- 
teres i publicum interefluigcy, ielzcze zoftaie do rezolucyi przesw; 
Delegacyi, bo traktat commercii z Królem Jmcig Prutkim, lubo był 
na konferencyi, ale przecież ta konferencya nie była tak fzczęśli- 
wa, żeby naytrudnieyfze ułatwiła okoliczności, moim przeto obo- 
wiązkiem zapytać fię w przytomności prześ: Delegacyi J. W.Po- 
fła, ieżeli ten traktat ma fię ściągać i do zabranych po uczynio- 
nym traktacie kraiów. 4, 

Zaraz na to J. W. Hetman W. Kor: odezwał fie: ,, Com w pier- 
wfzym artykule z Dworem Wiedeńfkim oświadczył, toż famo i 
teraz ex munere obowiązków moich, powtarzam, że to nayprzód 
traktatem zwać fię nie może, bo przemoc odbiera wolność i w 
„, Niczym nie ulepfza fytuacyi tak u zabranych obywetelów iako i 
nafzey, ieżeli zaś iuż to ma być ultimatum, to iedno ieft co kłaść 
na wolny naród iarzmo, proteftuię fię więc iako nayfolenniey, że 
rzeczony traktat żadnego nowemu zabraniu kraiu, po zawartych 
cefionis traktatach czynić nie moze, i to w złączonych ftanach 
Rzeczypofpolitey dopominać fię będę, że gdy nam pierwize nie- 
dotrzymane traktaty, należało zaraz wfzyftkie wftrzymać czyn- 
ności, i zafkarżyć traktuiącym potencyom gwałt i znieważenie Za- 
wartych traktatów, według konwencyi Petersburfkiey, to mo- 
ie oftrzeżenie doprafzam fię aby, w protokule zakonnotowane zo- 
ftalo, niech cała widzi Europa, iż wfzyftko famym gwałtem i 
przemocą dzieie fig. s 

J. W. de Benoit oświadczył: , Iż o to naybardziey idzie, aby 
Rzeczpofpolita wyfzła z ftanu niepewności względem cla, lubo 
nie było czafu przełożenia rzeczonych punktów na Polfki ięzyk, 
przecież dufać należy dofkonałości Xięcia Woiewody Gnieźnień- 
fkiego, Ze te zaraz po Polfku czytać potrafią a prześw: Delegacya 
zważywizy że ieft z lepfzym Rzeczypofpolitey mieć ubefpieczo- 
ny hande niżeli żadnego; podpifać go bez trudności raczy. o 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki explikuiąc zaraz traktat do pun- 
ktu inwekty i ewekty przymówił fię uczyniwfzy relacyą , iż tranjito 
to ieft: cło po 12. gdy przechodzi przez kray, od Da chce Król Pru- 
fki aby było płacone. 

Jmć Pan Miąfkowfki pofel Kalifki wnofił aby oftrzeżono było, że 
granice nie będą zamknięte. J. W. Kafztelan Poznańfki równeż 
czynił uwagi, aby nie tylko granice Sląfkie, ale i cały kray Króla 
Jmci Prufkiego był do przeiazdu wolny. 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki czynił relacyą, iż na konferency- 
ach tranfito miało być tylko płacone po 8 od fta. Była w tey oko- 
lieznogci wielka z Jmé Panem de Benoit umowa, który z fwoiey 
ftrony przełożywfzy zwyczayne i podniefionym tonem mocniey- 
{ze racye odftąpić niechciał. 
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Jmć Pan Starofta Nakielfki: Gdy profzony był imieniem prześw: 
kommiflyi fkarbowey dał fwoie w tey mierze uwagi rzekłfzy: „, Smu- 
» tna nader kondycya narodu , którey w traktowaniu naygrunto- 
„ wnieyfzych uwag i nayfprawiedliwfzych racyi nie ma mocy po- 
» parcia. „ Dawal tenże Jmć Pan wiele ważnych nader przyczyn, 
iż tranfiło w graniczących Pańftwach równie być powinno płacone. 
Naoftatek był zdania, ieżeli tak wyfokie cło od tranfito być ma pla- 
cone, aby ferzt gut uchylone było, to ieft: cokolwiek (prowadza fig pod 
mieniem Królew/kim lub woy/ka. 

J. W. de Benoit explikował z fwoiey ftrony , że to prawo ieft 
we wizyftkich narodach, ażeby Król i woyfko nie opłacało cła Za. 
dnego. 

J. W. Pofeł Roffyifki rzekł: „ Zaświadczam w tym punkcie kol- 
» lege mego, Ze konfederatom broń fprowadzona była darmo, i wię: 
„ Cey niżeli iey potrzeba było. ,, 

J. W. Hetman umawiał fię mocno zJ. W de Benoit, że tak 
wielkie cło podobnieyfze ieft bardziey haraczowi, niżeli wolnemu 
traktatowi. 

J. W. Kafztelan Brzezińfki był zdania, aby zabiegaiąc inkonwenien- 
cyom danabyłataxanatowar. Naco J.W. Prezes odpowiedział: ,, Ze 
» WZadnym kraiu taxy na towar niemafz, bo każdy według gatunku i 
woli (woiey przedaie. „ Powftała znowu trudność nad clem do Miafta 
Gdańlka. J.W. Hetman W. Kor. reprezentował, Ze cło tak wielkie 
niepowinno być płacone, nayprzod ztey przyczyny, iż Miafto Gdańfk 
ieft do Polfki należące, druga że gdy fię w kraiu opłaca, niepowinno 
iuż być tak wyfokiecło. Naoftatku rzekł: ,, Mowię do Jmć Pana Mini- 
» {tra Krola Jmci Prufkiego, iako miaiącego dofkonałą wiadomość, ieże- 
„ li takie traktowanie może fię nazwać traktatem, nie zaś narzuce- 
y niem i oftatnim gwałtem, bo traktat Commercii powinien być cum 
» reciprocitate, albo żadnego. „ Cała izba podziękowała J.W. Hetma- 
nowi, że tak dofkonałemi uwagami, pokazał Jenfibilitatem i przemoc, 
którą Polfka w tey okoliczności cierpi. J. W. Hetman Wielki Kor. 
uprafzał J. WW. Miniftrow Cefarfkiego i Rofiyifkiego Dworu, aby w 
tym punkcie wdali fwoię medyacyą, do Jmci Pana de Benoit. 

Na co J. W. Pofet Roflyifki takowe uczynił wyrazy: „ Jmé Pan 
y Baron Rewitzki i ia ftaraliśmy fie zawfze ufkuteczniać wfzyftkie 
an prześ. Delegacyi życzenia, przecięż w tey okoliczności nieode- 
y braliśmy wyraźnego rozkazu Dworow nafzych, tylko czynić 
» z Rzpitą traktat Commercii w takowych punktach, któreby 
s» wfzczegulności, do ich ściągały fie Dworow. Jmé Pan de Benoit 
» Kollega nafz lubo przyiat remonftracye, tę iednak daię przyczynę 
„ nieodftępności, Że te punkta fa mu przyflane z wyraźnego roz- 
y kazu Krola Jmci Prufkiego. ,, 

J. W. Minifter Cefarfki rzekł: ,, Czułem i ia zapewne potrzebę 
e ulepfzenia Rzpltey lofow w uftanowieniu z iey awantażem han- 
» dlowego traktatu, w kilku mięfięcznych konfederacyach pokazał 
» ham to Jmé Pan de Benoit być z oczywiftym awantażem Rze- 
» czypofpolitey mieć ubefpieczone traktaty handlowe, w drugim 
» przeświadczył nas doftatecznie, o wyraznych rozkazach Krola 
» Jmei Prulkiego, wzgledem punktow, tegoż kontraktu, które 
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» podaiez Prześ. więc Delegacya zaftanowiwfzy fig nad okoliczno» 
wn Ściami, zważy co ieft zlepfzym Rzeczypofpolitey. 

J. W. de Benoit po uczynionych - oświadczeniach winnego 
poważenia intereflowania fig J. WW. kollegow, czynił De wymo- 
wionym, Ze od podanego ultimatum żadnym fpofobem odftąpić nie- 
może, bo też punkta ma fobie przyfłane od NayiaSniey{zego Pana. 

J. W. Hetman W. Koronny przełożwfzy wzaiemnie Jmć Da, 
nu de Benoit gruntowne racye, iuż to ufzkodzenia Rzpltey handlu 
w'opłacaniu tak wyfokiego cła, iuż to wezulym zafkarżaniu prze- 
mocy i oftatniego gwałtu, który Rzplta ponofi przez narzucone 
ultimata rzekł: ,, Appellnię do włafnego przeświadczenia Jmć Pana 
de Benoit iako człeka dyftyngwowanego i w charakterze, żeby 
nam powiedziałczyli rzecz łatwa do zniefićnia, aby narod wolny, ten 
z oftatnią krzywdą fwoią ponofił ciężar, gdy w nieofchłych iefzcze 
y traktatach mamy przez gwarrancyą dwoch dworow oftrzeżone 
y pofleffye Rzpltey, więc Gdańfka iako Territorium Rzpltey opu- 
» Ścić niemożemy, ani takowych przyimować dobrowolnie punk- 
s tow, któreby tak wielkie Rzpltey i Commercio tegoż Mia- 
9 Da czyniło ufzkodzenie. „ Na co J. W. Pofeł Roffyifki w tako- 
wych odpowiedział łowach: ,, Znam fig do tego, Że w traktacie 
feflyi, ieft uczyniona wyrażna ftypulacya wdania De dwoch po- 
tencyi do 3ciey, in cafu gdyby nad konwencyą Peterzburfką przy 
demarkacyi zgodzić fig niemogły ftrony, i lubo fig tego niefpo- 
dziewamy, iednak gdyby to miało naftąpić, na ten czas rzeczone 
dwory. fą w obowiązkach czynić: zadolyó wyrażnemu punktowi 
traktatu; względem zaś uftanowienia handlu z awantażem 
Rzpltey lubośmy na partykularnych w tym punkcie konferen- 
cyach dofyć fie do tego przykładali, i dziś czyniemy bona oficia; 
» iednak Jmć Pan de Benoit kollega nafz tylekrotnym powtórze- 
» niem, pokazuie fig być nieodftępnym rozkazow. fwego Monar- 
» chy." Toż famo gdy powtórzył Jmé Pan de Benoit, była długa 
umowa nad procentem i profzono aby teñ punkt. był meliorowany. 

J. W: Referendarz Koronny przymowił fie do tey okoliczności 
explikuiąc, że powinna być dyftynkcya względem towarow in crudo 
od tych, które fą przerobione. Rowne czynił potym uwagi co do 
foli; że koniecznie powinno być fpecifice wyrażono wiele fig maopłae 
cać od cetnara. 

Ze powftawała co raz więkfzatrudność. J. W. Kanclerz Wielki 
Koronny rzekł: ,, Zaftanowić fię prześ. Delegacyo nad temi oko- 
licznościami potrzeba, które wynikają z traktowania fłabfzego 
zmocnieyfzym, czy niewiękfząiednak byłoby niefzczęśliwością, ale 
niemiawlzy żadnego traktatr: względem handlu, opłacać arbytralną 
wolą czeftokroé famych tylko exaktorow., i dependować od ich 
dyfkrecyi, to iednak prześ. Delegacya zważyć zechce, Ze od- 
ftąpić Miafta Gdańfka niemoZemy, ani przyjąć takowych punktow 
któreby Commercium iego krzywdziło, a przeto i nafz maiątek. ,, 

Xiaze Marfzałek konf; Kor: przełożywfzy konfekwencye, Z 
którychby mocnieyfzy miał więkfzy, zawfze awantaż, gdyby nie 
miał być przyięty traktat; podawał fpofob aby takowy przynay- 
mniey do dwoch lub czterech lat był z Królem Jmcia Prufkim za- 
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warty, a-w tym przeciągu pomyśli fig o infzym. ]. W. zaś Bifkup 
Łucki zabrał głos takowy: ,y' Prawodactwo Delegacyi nafzey iak 
„ w początkach obietnicami i nadzieiami ufzczęśliwienia karmione, 
yy tak nakoniec po podziale podpilanym kraiu , po podziele wiary 
» i rządów nowych przypulzczonym, po podziele dóbr i preroga- 
» tyw Królewfkich przedfięwziętym, iefzcze podziałem handlow i 
» fwobód kupieckich utrudzone i umorzone być mufi, iako widzę; 
„ abySmy dogadzaiąc potencyom kiedyż tedyż tworzenie tego no-= 
y Wego Świata fkofczyli, i dzień fpoczynku choć w więzach na nas 
„ włożonych , wynaleźli.  Dzieląc De nafzemi fortunami Mocar- 
„ ftwa, wfzakże nas na zoftawionym kawałku ziemi przyrzekły 
y» fwobodnieyfzemi zoftawić, i gwarancyą wzaiemną bez nafzey pro» 
„ źby ofiarowaną we wfzyftkim ubefpieczyć i zaflonié: dziś zaś 
» w punkcie uciążliwego cta i w wolnościach defluitacyi nafzey, 
» gdy nas widocznie dwie zprzymierzone potencye na los i prze- 
„ możną wolą trzeciey zoftawuią, iakże prolzę w innych punktach 
„ i artykułach prawodaétwo nafze ma być ftate? albo gwarancya 
„ ofiarowana i opieka iak ma być fadzona za potrzebną i użyte: 
„ czną pozoftałemu kraiowi i iego nowey formie rządów £ Podpi- 
» fane były działania nalze różnym umyfłem od różnych w tey 
„ Delegacyi, iam fig oświadczał, i oświadczam; że po fporach pod- 
» piy moie Div za drugiemi, nie z owey welnesci i fpokoyności 
„ umgfu, która w prawodawcach być powinna, ale z nudności 
„ niewoli, która nas do tychczas otacza itna zdrowiu flabi, ale z 
„, owego. powodu, iak doftrzegam , omamiaiącego nas, Że lepiey 
„ połowę, niż wizyftko razem utracić. "Ta ftrata nas i w mate- 
» ryt delikatney commerciorum czeka, i iuż nam podana ieft w ar- 
„ tykułach, ieżeli zatym dwie potencye trzeciey, nie mówię lęka- 
» ią fig, ale niechcą dać dziś odporu w powizechnym handléw 
„ upadku; przydamże ia to, że gdy każą podpifać narzucony tra- 
» ktat: commerciorum z dworem Berlińfkim, i ia go przeciwnie nie 
„ zchęci lecz z boiaźni iako bezbronny Bilkup podpifać z drugie- 
„ mi muíze: ale fie o niewolność proteftnię, wfzak nie my tra- 
„ ktuiemy, ale ultimata rozkazuią, i podpify groźbami na nas wy: 
» Cifkaia. ,, 

J. W. Pofeł Roffyifki przełożywfzy nieodftępną intencyą zprzy- 
mierzonych dworów zakończenia feymu w wyznaczonym termi» 
nie, życzył wziąć Delegacyi rezolucyą przyięcia rzeczonego tra- 
ktatu commercis , lubo też interes ten do dnia iutrzeyfzego zofta- 
wić decyzyi. 

J. W. Hetman W. Kor: odpowiedział Jmć Panu Pofłowi Rof- 
fyifkiemu, Ze punkta tegoż traktatu nie będąc żadnym awanta- 
żem Rzeczypofpolitey, nie mogą fię nigdy nazwać ugodą, tylko na- 
rzuceniem. 

Na co Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki przełożył racye fwoie 
konkluduigc, że lepiey ieft cokolwiek otrzymać, niżeli zoftawić 
wizyltko. w niepewności, zwłafzcza od tego Króla, który mocą po- 
pierać zwykł wfzelkie fwoie awantaże. 

Xiąże Bifkup Wileńfki był zdania, aby lepiey tegoż traktatu 
nie czynić, niżeli nie mieć żadnych awantażów. 
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JW. Prezes rzekł: „ Rozumiem Xiąże Bilkup Wileńfki, fna- 


„ dno pomiarkuie, że nas ieft więcey tegoż famego zdania. ., 

J. W. Pofet Roffyitki życzył z fwoiey ftrony, aby Delegacya 
przyięła traktat, a Jmć Pan de Benoit obaczy iefzcze w czymby 
mógł ulepfzyć niektórych iego punktów, i to uczyni co mu iego 
dozwala moc inftrukcyi. 

J. W. Prezes folwował feffyą na dzień iutrzeyfzy do publi- 
cznych materyi na godzinę to., do partykularnych zaś interefsów 
na godzinę fiodmą po południu. 


SESSYA DO PARTYKULARNYCH INTERESSOW 
DNIA 133. MARCA 


ZACHAWSZY fig punktualnie J. OO. J. WW. na wyznaczoną 
godzinę J. W. Prezes zaczął feffyą od przełożenia potrzeby zachowa- 
nia porządku w traktowaniu Intereflów, i profil aby zabieraniem 
długich głofow niewycięczać czafu, a mniey iefzcze niewyfłuchaniem 
jeden drugiego zdania. W nofzono zaraz aby na utrzymanie porżą- 
dney feffyi proiekta oddawane były do lafki i te zwyczaynym zoftały 
czytane porządkiem. 

Xże Marízalek Konfederacyi wniofł potym liftę cywilną, którą 
gdy fam czytał do penfyi Urzędu Marfz. Koron. 

Xże Marfzałek W. Koronny przymówił fię wfpomniawfzy, iż 
w pierwizym układzie lifty cywilney wyrażił prześw. Delegacyi fwo- 
ię wdzięczność z przełożeniem przyczyn, że w tak krytycznych oko- 
licznościach i ucifku ludu nieieft rzecz, aby wyznaczać penfye: oświad- 
czył fig oraz takowey nieprzyjąć. 

Xże Woiewoda Gnieznieńfki wfpominiat równie zaświadczywfzy 
wfpaniałość umyfłu Xcia Marfzał. W. Koronnego, niebył iednak zda- 
nia aby penfya temu Urzędowi nie była naznaczona, a to iżby było 
krzywdą naltępców tego urzędu, którzy może być że mnieyfzego 
będąc maiątku niemieliby fpofobu piaftowania urzędu tego z utrzy- 
maniem powagi J. K. Mci i prerogatywy tak wyfokiego w Narodzie 
Minifierium. 

J. W. Kafztelan Poznańłki przymówił De przełożywfzy przy- 
czyny, że w tak ufzczuplonym kraiu nazbyt hoyna Rzeczpofpolita, 
życzył aby były penfye, ale proporcyonalne do fytuacyi, Czynił 
w. dallzym dyfkurfie relacyą, że pierwfzy Minifter Króla Jmci Pru- 
fkiego ma tylko fześć tyfięci ReyftTalerów penfyi. ` Będąc profzony 
Xze Marfz. Koronny aby tez penfyą przyjął, rzekł: ,, Ponieważ 
„ naywiękfza nadgroda, gdy kto ma, czego żąda, pozwoli prześ: 
o Delegacya abym i ia miał tę fatysfakcyą fłużenia w tak niefzczę- 
» Śliwych czafach oyczyźnie moiey włafnym maiątkiem, a zoftawić 
„ to naleźy dalfzey woli Rzeczpofpolitey, którey gdy fię będzie zda- 
„ ło uczynić to i na przyfzłym feymie może. ,, l 

Xże Marfzałek Konfederacyi lubo przełożył racye, dla których 
życzył aby do Mini/erium Marfzałka była naznaczona penfya, przecież 
odłożono to do przyfzłego feymu. 
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O penfya do lafki nadworney Litewfkiey gdy wielu J. OO. 
TL WW. profilo o wyznaczenie oneyże. Xże Woiewoda Gnieznień. 
iki przełożył, Ze od tylu lat Muzacy Rzeczypofpolitey bez Zadney nad- 
grody włafnym tylko maiatkiem, J. W. Marfzałek nadworny: Lite- 
wikie powinienby nayfprawiedliwize zyfkiwać względy, prześwietna 
więc Prowincya Xftwa Litewfkiego niezechce uczynić trudności 
wyznaczenia iakiey fummy, ieżeli iuż nie do Urzędu, to przynay- 
mniey tak dyftyngwowanemu meżowi okazać raczy @quanimitatem 
i qua Gurowfkiemu wyznaczy penfya; wfzakże iteraz w publiczney 
znayduie fie prześw. Xftwa Litewfkiego ufłudze, z tak wielkim ko- 
fztemi zdrowia ażardem. ` Xże Bifkup Wileńfki reprezentowałfzczu: 
płość dochodu fkarbu prześw: Xięftwa Litewfkiego i niemożność 
wyznaczenia penfyi do Urzędow przez uciemiężenia obywatelów, 
* czego Prowincya Xftwa Litewfkiego czynić nie zwykła. 

Ichmć Panowie Pofłowie Wołkowyfki, i Grodzieńfki, w tychfi 
mych przymówili fie myślach, dawfzywiele przyczyn fzczupłości'dós 
chodow ` teyZe prowincyi; tandem na interellowanie fie prześw. De- 
legacyi pozwolili, aby naznaczona była Penfya czterdzieści tyfięcy 
J. W. Marfzałkowi nadwornemu Litewfkiemu, czyniąc iednak kilko- 
krótne oftrzeżenie, Że to nie do Urzędu, ale fzczegulnie w nadgrodę 
zaflug J. W. Marfzałka nadwornego Litewfkiego czyni taż prowin- 
cya. J. W. Hetman Wielki Koronny i Xże Marfzałek Konfedera- 
cyi podziękowali prześw: Prowincyi Xftwa Litewfkiego za okaza- 
nie fprawiedliwości tylu funkcyami dyftyngwowanemu mężowi, byli 
iednak zdania, aby penfye ad Miniflerium zoftawić przylzłego feymu 
decyzyi. 

Xże Marfzałek W. Koronny przymówił Ge za urzędem łafki 
nadworney Koronney, łączył iednak zdanie fivoie, aby to przyfzłego 
feymu zoftawić decyzyi. 

J. W. Kanclerz Wielki Koronny odezwał fie: bywat ten'czas, 
ze do przyfzłegofeymu odfyłano nadgrodę zafłużonych: W fpomnia- 
wfzy w dalfzym dyfkurfie Ze 11. lat Muzy in Minifterio Nayiasniey- 
izemu Panu, doprafzał fie aby Kancellaryi Koronney wyznaczona 
była penfya czterdzieści tyfiecy.. Na koniec zalecił względem prześ: 
Delegacyi Jmć Pana Sikórikiego pieczęci Koronney Sekretarza. J. 
W. Kanclerzowi Koron: po zalecie ofobiftych zafług iego przez J.W. 
Hetmana Wielkiego Koron: naznaczono penfyi fto tyfiecy, a J. W. 
Borchowi Kanclerzówi ośmdziefiąt tyfięcy. 

J. W. Kanclerz Wielki Koronny przełóżywfzy zaflugi Xcia Czar- 
torylkiego Kanclerza W. X. Litewfkiego i pięćdziefiąt lat in. Minifte. 
rio z lawą Narodu fłużącego Rzeczypofpolitey conclufum aby fto dwa- 
dzieścia tyfięcy miał penfyi. + J. W. Podkanclerzy~ Litewfki czynił 
oltrzeżeni,e aby ta Penfyanie była, doofoby przywiązana ale do urzędu. 

Xże Bifkup Wileńfki, gdy wniofł proiekt J. W. Podfkarbiego nad: 
wornego .Litewhkiego. « J]. W. Pofeł Roffyifki uprafżał zaraz, aby 
w tey okoliczności na iutrzeyfzą Seffyą był wygotowany proiekt. 

J. W. Kanclerz W. Koronny podał dwa proiekta, pierwfzy tom- 
patibilitatis lafki nadworney choćby iuż iedno Miniferiam było w tym- 
Ze domu, drugi powiękfzenia dochodów Szpitala Dzieciątka JEzus. 
Po których przeczytaniu Jmć Pan Jerzmanowiki Pofeł Łęczycki ża 

brał 
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brał głos, proteftuiąc fię, że pierwfzy proiekt iako ieft przeciwko 
wyraźnemu prawu, tak nań pozwolić niemoże, oświadczaiąc fię 
quam folennifime głos fwóy podać ad afa, ten ieft taki: „ W zadumieniu 
» Wielkim zoftaiąc nad Świeżo przeczytanym proiektem, aby wolno 
» było w iednym domu czyli imieniu dwa mieścić Minifterii urzędy, 
» przychodzi mi otworzyć ufta; ten bowiem proiekt dwoifte łamiąc 
» prawo Sciele drogę do łamania innych. Gdy obrócę oczy na dawne 
» wielorakie prawa de incompatibilitate pifane do was, zaraz obrocić mi 
„ należy mowę J. OO. J. WW. Miniftrowie narodu nafzego, abyście 
» iako ichże naypierwfi ftrażnicy , ftraży i czułości walzey niedo- 
» pufzczali razić. Jeżeli dopiero uknowane przeczytam prawo, te- 
» dy was J. WW. Miniftrowie fprzymierzonych dworów oitrzegam, 
3» Diedopufzczaycie omylać oftrożności wafzey. Jeżeli na nas zafia- 
p daigcych rzucę uwagę, mufze was J. OO. J. WW. Kolledzy nay- 
es ufilniey uprafzać przypomniycie fobie powinność wafzą, że gdyby 
» W iedney ofobie lub w iednym imieniu iuż rozdane dwa Minifteria 
a Znaydowaly fie lub też urzędy, tedy dopomnied fię o takich przy- 
a Wileiow znifzczenie obowiązani iefteście; iakże teraz fami podo- 
s bne dopufczać możecie. Szwankowałaby w tym zacność wafza, 
» boby mniemano, że tylko niektóre Familie fą zdolne podwoyne 
y piaftować Miniferii urzędy, fzwankowałoby befpieczeńftwo oby- 
an watelfkie iak dawniey, za którym, tak mocne wielorakie ftanęły 
» prawa, fzwankowałaby powaga Nayiaśnieyfzego Króla Pana me- 
» 80 miłościwego, gdyby pod Jego panowaniem łafkawym, wfzyft- 
„ kie być miały gwałtownie łamane przeciwko Jegoz chęci Prawa; 
o zaczym chcieć tego ani może ani powinień. A zatym z tych i in- 
» nych przed przenikłością wafzą pewnych nie utaionych powodow 
» Z mieyfca mego z prawem unius oppofitio circa legem przy prawach in- 
y compatibilitatis gdy ftawam, proteftuię fię. Ten głos moy a w nim 
„ proteftacyą razem publicznie w protokóle Delegacyi fkładam, i 
a ad quevis ača zanieść go oświadczam: fięa oraz gdyby kto na ten- 
y Że proiekt doprafzał fig o turnum, onegoż iako przeciwnego pra- 
» WU, oppofitioni circa legem niedozwalam , 1 znowu proteftuię fie. ,, 

Czytano proiekt ad Emphiteufim. X2e Marfzalek Koronny miał 
głos, w którym wielu naydofkonalfzemi uwagami przełożył, że 
proiekt rzeczony ieft przeciwko uftawie przesw: Delegacyi , oświa- 
dczył fie mowić o to w złączonych ftanach > i głos {woy ad mentem le 
gis oddać ad alta publica; żądał oraztenze Xże Marfzałek , aby oftrze- 
żenie iego było w protokóle zakonnotowane. Przecież rzeczony 
proiekt maiąc oczywiftą pluralitatem, bo prawie całą Delegacya inte- 
refluiący, zoftał podpifany. Xże Czetwertyńfki powtzarał protefta- 
cye fwoie, że ftawa circa legem oświadczaiąc fię uczynić na feymie za 
żalenie, że prawo gwałt poniofło. 

J. W. Pofeł Roffyifki wniofł proiekt Jmé Pana Starofty Nakiel- 
fkiego penfyi dwadzieścia tyfięcy, który za wiparciem J. W. Hetma- 
na i zaleceniem zafług jego był powfzechną zgodą podpifany. Ró. 


lanowi Sendomirík: był przyięty. Czytano Reieftr w którym oftrze- 

żone były Emphyiteufes per Alphabetum ułożony. Gdy zamiefzała fię 

izba nad proiektem J. W. Podfkarbiego nadwor: Littewikiego. Xże 

Marfzałek konfederacyi życzył, aby w tym punkcie była referen- 
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cya ad Majefłatemz trudność iednak tę zafpokoił J. W. Hetman W. 
Kor. przyrzeczeniem fkutecznego udania fig do poiednania {tron i na 
tym intereffie zakończona zoftała fefiya. > 


SESSYA DWUNASTA. 


DNIA r. MARCA. 


\ ' wielkim Ichmé Panów arbitrow nacifku zaprofiwfzy J. W. Pre- 
zes aby wyiść raczyli, rzekł: — Oftatni dzień z prawa nam pozwo= 
„ lony do traktowania z J. WW. Miniftrami i dopełnienia afus ple- 
„ Dipoteneyi nafzey, trzeba go tak ofzczędzić, abyśmy przy dokoń- 
„ czeniu prac nafzych mogli fig ufprawiedliwić ftanom Rzeczy pofpo- 
„ litey; należy mi zatym uprafzać Xcia Marlzałka konfederacyi, aby 
„„ mi dopomodz raczył, żeby fie bezgłofu i zamiefzania w dzifieyfzym 
„ traktowaniu obeyść mogło, i do tego z wyrażeniem winnego za- 
„ wize J. OO. J. WW. Kollegom ufzanowania otwieram feffyą. 5, 

J. W. Minifter Cefarfki podał! proiekt: to ieft gwarancyi tey, 
którą fprzymierzone dwory przy zawarciu traktatu przyrzekly: po 
przeczytaniu którego J. W. Hetman Wielki Koronny odezwał fig 
zaraz: „ Ja proteftuię fig nayfolenniey, że gwarancyi nieprzyi- 
» muię poki zabrane kraie nad opis uczynionego traktatu nie będą 
a powrocone, chodzi o całość Rzpltey; dowiodłemiftotnie, że De- 
„ legacya niemiała mocy, wiedząc ten gwałt, wchodzić w dal{ze 
„ czynności, więcey powiem, ktoby rękę ściągnął do tak krzy- 
„ Wdzacego dzieła, niebyłby polakiem. ,, 

J. W. Prezes podziękowawfzy J. W. Hetmanowi, W. Kor. za 
okazanie tey gorliwości, którą zwykł przeświadczać narod o wfpa- 
nialości umyfłu wielkiego wodza, proteftował fię wzaiemnie niepod- 
pifać tegoż proiektu, chyba za powfzechną zgodą. Ze iednak J. W. 
pefel Cefarfki dawał fwoie racye, że rzeczony proiekt bardziey inte- 
refflować powienien Polfke, niż fprzymierzone dwory. 

J. W. Hetman rzekł: ,, Nie fprzeciwiałbym fię bynaymniey te- 
, mu proiektowi, gdyby traktat feflyi był nam dotrzymany; ale 
» gdy nie ofchły iefzcze z podpiora a iuż niema żadney mocy, więc 
„ z obowiązku który winienem oyczyźnie moiey bronienia uzurpo- 
„ wanych do tego czafu granic iey, oświadczam fie tu w Delegacyi, 
„ i przed złączonemi ftanami toż famo uczynię, żeśmy ściągnąć 
„ ręki do Zadney więcey umowy 'z J. WW. Miniftrami niepowinni. ,, 

J. W. pofet Roffyifki fłyfząc zamiefzaną izbę rzekł: ,, Trzey 
„ Miniftrowie doftatecznie iuż przełożyli potrzebę zakończenia tey 
„ materyi, iako też i intereffów publicznych; zoftaią więc wizcze- 
„` gulności do zafpokoienia proiekta, to ieft; lita cywilna oboyga 
„ narodów 2gi pozwolenie J. K. Méi nominowania ofob ad dicafłeria 
„, pro hac fola vice, a dokończenie zaś traktatu commercii Króla jmci 
» Prufkiego oddaie fig przezorności prześw: Delegacyi, czyli go 
„ akceptować chce, lub też nieprzyiad. ,, 

Xże Czetwertyńlki pofeł Bracławfki zabrał głos w tych flowach: 
„ Jeft fie teraz nadczym zaftanowić prześw: Delegacyo, i wziąć 
„ W nayściśleyfzą uwagę wniefienie J. W. polla Roffyifkiego; trzeba 
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mówię zważyć, jakie w tey mierze wynikaią konfekwencye, ie» 
żeli mamy ¡uz poddać fig pod wolą iednego, a ezyliz zgadza fie to 
z wolnym iefzcze narodem; niezgadza fie zapewne, i z uftano- 
wieniem confilii permanentis, którego ta ma być iftota, aby. każde- 
mu in executione praw czyniło fprawiedliwość, o iakaż była na- 
dzieia! tey upragnioney w narodzie trzech ftanów równości, gdy 
teraz iedney ofobie ma być dana tak wielka moc; i iakże nieie- 
fteśmy ułudzeni! ieft iuż prawo, że ofoby ad confilium permanens, 
powinny być pluralitate obierane, i toż prawo od nas famych ftano- 
wione chcemy zaraz gwałcić, oddaiąc arbitralney woli przez u- 
mowienie De z IchméPP. Miniftrami cudzoziemfkiemi nominacyą 
ofob do wfzyftkich fubfelliow, które fprawuią rząd Rzpltey. Sza- 
cuymy, prześw: Delegacyo, wiecey wolność, przewiduymy fatal- 
ne konfekwencye, ż uftawiczney w rządach intrygi i przemocy 
dworów cudzoziemfkich, ieżeli nie ten ieft oftatni moment wol 
nego iefzcze narodu, aby nieupodobanie , przemoc, i nadzieia 
powolnych zamyfłom nafzym fubiektów, ale fama tylko cnota 
kierowała obrady i rządy Rzeczypofpolitey. Niech fie i Nayia- 
śnieyfzy Pan zaftanowi, aby mu niepowiedziała potomność, Ze 
to wfzyftko ftało fię z woliiego, a zatym iakom był innych za- 
wfze myśli fławaiąc przy kardynalnych prawach, tak niemogę 
na to pozwolić; ieżeli prawda żem iefzcze wolnego narodu oby- 
watel; oświadczam fie przed oyczyzną moią, że tego niemówię 
duchem przeciwieńftwa, a mniey iefzcze chęcią być umiefzczo- 
nym w którymkolwiek dicaferium, bo tego niechcę, ani bym też 
przyiął ale fzczegulnie za powodem wolnego umyfłu, oddałaiąc 
od oyczyzny moiey te zdania, któreby za umowieniem fie Ichmé 
PP. Miniftrów cudzoziemfkich, według zwyczaiu ich tylko w śle- 
pym fprzyiały pofłufzeńftwie dworom. ,, 

J. W. Stackelberg odpowiedział: „, 'Trzey Miniftrowie prze- 
świadczyć iuż mogli prześw: Delegacyą o dobrey intencyi dworów 
ich w ultanowieniu takowych praw, które ubeipieczaią wolność 
Rzeczypofpolitey; i zawfześmy dalecy byli od fpofobu układu 
wewnętrznego rozrządzeniaj Że zaś LK Mść dla powfzechne- 
go dobra odftąpił tyle prerogatyw: rozumiem, że prześw: Dele- 
gacya niepowinna przez wdzięczność czynić trudności w pozwole- 
niu mu nominacyi pro hac fola vice, ile że trzey Miniftrowie ogwiad- 
czaią myśl fwoię iż to non derogat prawu, wolnego. na potym wy- 
bierania ofob; co tak folennie dwory ich przyrzekly Rzeczypo- 
fpolitey ; ten fpofob deferencyi J. K. Mci nominacyi okaże dowód 
zaufania, które pokłada narod w Królu łafkawym i życzącym do- 
brze oyczyznie. ,, 

Xze Marfzałek Wielki Koronny miał głos takowy: ,, Jeftem, 
prześw: Delegacyo, zupełnie przeświadczony, że J. K. Mość Pan 
móy miłościwy, z wyfokości tronu fwego umie zawfze każdego 
obywatela poznawać zdolność i zdatrość, bo takowe narodowi 
oddał hafło, iż cnotę i talent miło mu ieft zachęcać nadgrodą, ie- 
ftem mówię wyperfwadowany, że niemogłoby naftąpić, fzczęśli- 
wize i dofkonalfzych ofob do rady wybranie; iako od Króla ży- 
czączego dobrze oyczyZnie; ale znam też i delikatność Nayia- 
śnieyfzego Pana, że ftanowione prawo iako ftan pierwfzy zwykł 

T ij 


ONZE "TE TZW Z" TWE TAE Z "TTW. 


AA 


76 OPI SANIE CZYNNOSCI DELEGACYINYCH. 


„ zawfze utrzymywać; oddać iednak teraz nominacyą byłoby uchy- 
„ lié te wfzyftkie prawa któreśmy tak uroczyście o wolnym wybra- 
„ nin ofób ftanowili. Czynićtę od Rzeczypofpolitey ofiarę ieftto 
y exponowaé Nayiaśnieyfzego Pana na inwidyą całego narodu, ieft 
„ to exponować nas famych na nienawiść; że odftępuiemy preroga- 
„ tywy od Rzeczypofpolitey i mocy prawa przez nas ftanowione- 
„ go. Naoftatektym konkluduig, że wiem delikatność Króla fpra- 
» wiedliwego, iz tego niepretenduie, znam i to, Ze tego uczynić 
„ niemożemy, znam na koniec obowiązki prawa, które ftanowi- 
„ wizy utrzymywać należy. ,, 

Jmć Pan Pofeł Wifki miarkuiąc rożność zdania doprafzał fie za- 
raz o turnum. 

Jmć Pan Frankowfki pofeł Zakroczymfki odezwał Ge: „, Nie- 
y maiz nic przydać do reflexyi Xcia Marfzałka Wielkiego Kor:5 na- 
» pifulismy prawo, a iakże go fie mamy tak prędko wyrzekać? ,, 

J. W. Pofeł Roffyifki rzekł: „, Wfzyftka fubtelność uftać po- 
„ Winna nad tą uwagą, Ze Król życzy dobrze OyczyZnie, ieżeli ieft 
» przepis Elekcyi ofób, to na feymach ordynaryinych, a ten ieft 
» extraordinaryiny. Król Jmść maiąc wzgląd na ofoby pracuia- 
» ce in publico, zechce zapewne ufprawiedliwić zaufanie, które po- 
„ łożył w nim narod; przeto nienależy fie upierać nad tym, co ¡uz 
a inaczey być nie może, gdy, iakom rzekł, prerogatywy Króla 
» Jmci tak fą zmnieyfzone, fprawiedliwie prześw: Delegacya, te o- 
y kazaćchce Królowi fwoiemu względy, który zapewne będzie miał 
„ pamięć na ofoby cnotą i zdatnością zalluzone, a falus publica, i 
„ konferwacya kraiu od tego zawifla, aby Król w narodziea Narod 
„ w Królu fwoię zakładał ufność. ,, 

Odpowiedział Xiąże Marfzałek W. Kor: ,, Jeżeli permowen- 
„ cya uwag Jmć Pana Pofta Roffyifkiego ma fwoię konwikcya, że 
„ tylko na feymach ordynaryinych wolna nominacya, to życzył- 
„ bym zatrzymać tez do feymu ordynaryinego. Jezelim expliko- 
„ wał zdanie moie, to zapewne nie umyfłem iakowegoś przeci- 
„ wieńftwa, ale wf{parte mocą prawa, iefteśmy wprawdzie w nie- 
„ fzczęśliwęy famego tylko pofłufzeńftwa fytuacyi, ale ta ieft nay- 
» niefzczęśliwfza poftać nie dotrzymać tego co miało być prawem. 
„ Gdy ta iednak była konkluzya mocnych racyi Jmé Pana Pofta, 
„ że tak być mufi, więc zoftaie konfekwencya, żeśmy wfzyftkie 
„ uftawy, czynili nie ad mentem prawa, ale fzczegulnie takowe ia- 
„ kie nam narzucała przemoc. ,, 

Jmć Pan pofeł Łęczycki przełożył wiele przyczyn, że nay- 
pewnieyfzy śrzodek zafpokoienia narodu ieft exekucya prawa; to 
gdy fie iuż uchyla mała dla obywatelów pokoiu nadzieia, owfzem 
można $miele wróżyć, że nie mafz Zadney. 

Ze nie uftawała w tey okoliczności trudność, i wielu zaraz 
zamawiało głos. 

Xiaze Marfzałek konf: Kor: zabrał głos w te flowa: ,, Mó- 
» wić o tym cokolwiek ściąga fie do Nayiaśnieyfzego Pana ieft 
„ powinnością wiernego poddanego , ftawać też przy mocy pra- 
y Wa ieft równym obowiązkiem charakteru Pofla wolnego naro- 
„ du, i z tych pewnie a nie innych powodów, Xiąże Pofeł Bra- 
„ cławiki obftawa przy prerogatywie obierania ofób, bo widząc dla 
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fiebie generalną przychylność, nie mogłby powątpiwać o affe- 
ktach braterfkich. Gdybym fłyfzał propozycyą, aby zawize no- 
minacya tym była fpofobem, lubo mam obowiązki moiey {zcze- 
gulnieyfzey Nayiaśnieyfzemu Panu wdzięczności, nie mogłbym 
fie iednak nigdy zgodzić; lecz Ze to tylko pro hac fola vice, ztąd 
nie upatruię nie fzkodliwego dla Qyczyzny; znaiąc dobroć Nay- 
iaśnieyfzego Pana, wątpić nie trzeba, Zedo każdego dicafierium do- 
bierze ofób, których cnota i zdatność nad wfzyftkie intrygi za- 
lecita OyczyZnie; co fig tycze prawa nominacyi, prawda Ze ta 
byé powinna na feymie ordynaryinym, ale ito nie mniey pra- 
wda Ze ieden feym nie może przepiływać drugiemu mocy. Je- 
żeliśmy uchylili prawa Królowi, mogli odmienić formę "rządu, 
fadze tzeczą fprawiedliwą, aby Nayiaśnieyfzy Pan miał równie 
od nas preferencyą nominacyi ofób. ,, 

J. W. Hetman W. Kor: rzekł: ,, 'Trofkliwość Xięcia Marfzał- 
ka Koronnego nie mogę inaczey mówić , tylko że przy prawie 
ale gdySmy odebrali Królowi Jmci fzafunek łafk, przynaymniey 
mieymy to zaufanie w wybraniu iego, wfzakże Pan dobry, i 
naród fwóy kochaigcy, wiedzieć będzie komu zadufać lofów 
Oyczyzny. o 

J. W. Kanclerz W. Koronny przymówił fig także reprezentu- 


iąc, że Nayiaśnieyfzy Pan odftapiwizy dla narodu prerogatyw , tey 
fię zawfze od nas mógł fpodziewać wdzięczności, że zupełne w nim 
położemy zaufanie. Na oftatku rzekł: ,, Prześ: Delegacya poprzy- 
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fiegam, Ze ten Pan lepiey myśli o Oyczyźnie iak my wfzyfcy, 
przeto w każdey okazyi nayfprawiedliwfzy tak dobremu Królo- 
wi należy okazać wzgląd. ;, 

Xiąże Woiewoda Gnieźnieńfki wfpomniał, że lubo od początku 
feymu byłem ieden z naypierwfzych życząc, aby przy uftanowie- 
niu rządu , odftąpić J.K. Mość raczył fzafunku łafk , przecież 
Nayiaśnieyfzy Pan iako łafkawy Ociec nie oddalił mię od ferca 
fwego, ale owfzem bardziey do fiebie przytulił, i częfto wyfłu- 
chał ; cóżbym był za niewdzięcznym, ażebym nie miał położyć 
zupełnego zaufania w tak dobrym Królu £ uprafzam iednak Jmé 
Pana Polla Rofiyifkiego, ażeby do fadów feymowych wolna była 
elekcya ofób. 

J. W. Borch rzekł: „ Do materyi ktora tak wiele zatrudnia 
prześ: Delegacya, pogłofach patryotycznych Xięcia Marfzałka W. 
Kor: niech mi fię godzi i moie przyłączyć zdanie: nikt tu podo- 
bno nie pochwali fe, aby lepiey znał Nayiaśnieyfzego Pana, zna- 
łem go iako obywatela, mam honor znać go iako Króla, a w nay- 
pierwfzym ftopniu widziałem zawfze wielkiego męża. Do zda- 
nia J. W. Kanclerza W. Kor: nie tylko na ten ieden raz, ale i na 
całe życie zgodziłbym fe, gdybym mógł mieć zaufanie , że Kró- 
lowie famifię rządzą, tłumię żale moie, wiele cierpię okrucieńftwa 
złych rad, choć od dobrego Krola. Słyfzę, że ta nominacya ma 
być na raz, więc łączę zdanie moie cum pluralitate, mówiąc: Vos 
autem confulite vobis, confulite Patrice. 

Xiąże Antoni Pofeł Bracławfki mówił w te flowa: „Już w tey 
materyi nie trzeba, prześ: Delegacyo, więcey mówić, tylko ode- 
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fłać każdego do włafnego przeświadczenia, ieżeli nie dobrą Kró- 
lowie czynią z nami zamianę, odftąpili nibyto fzafunku ftaroftw, 
ale chcą teraz władać życiem, o iakiż niefzczęśliwy los Oyczy- 
zny y ieZeli ftanowilismy prawa. na przemoc, a za cóż iefzcze iey 
ulegając zapominamy o fobie, o iakaż to rzeczy przemiana! mó- 
wię do każdego konwikcyi, i żadną intrygą nieuprzedzonego 
zdania, Ze nieiako obywatele, ale iako biedni tułacze oddaiecie 
przemocy fwoie maiątki , honor i życie, przyfpiefzaiąc niewolą 
wfpółbraci wafzych, poprzyfięgam, w tym iednym momencie gu- 
bicie naród. Poco czynić tak niefzczęśliwe zamiany? niech ma 
Król fzafunek itaroftw, ale niechay nie będziemy w niepewno- 
ści życia. Ide do magiftratów,, które miały być zafłoną fłabfzych, 
od kogoż będą te wfparcia, kiedy ofadzone fubjekta ftaną fie in- 
ftrumentem woli nafzey, ieft to, prześ: Delegacyo, oftatnia wol- 
nego narodu Epoka, fidła, które pod pozorem wolności cudzo- 
ziemfka na nas ftawiła przemoc i polityka, appelluią na oftatek 
do famego Jmé Pana Barona de Stackelberg, męża dofkonałey 
przezorności, czyli ten pierwizy fpofób ofadzenia magiftratur, nie 
będzie śladem innym feymu, ieżeli ten godny Minifter miał bro- 
nić wolności niech nas i naftgpców nafzych, zoftawi przy Zyciu, 
i nie porzuca famowładztwu. ,, 

Jmć Pan pofeł Wilki przymówił fie reprezentując, że ta nomina- 


cya, gdy ieft pro hac fola vite, żadnego czynić niepowinna w umyfłach 
zaltanowienia. 
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J. W. Hetman W. Koronny rzekł: „ Ja Ge fpodziewam fądząc 
po fercu i umyśle Królewfkim, którego przywiązanie do narodu 
przeświadcza każdego ze wizyftkich Rzeczypofpolitey preroga- 
tyw, używa ziey ufzczęśliwieniem. Gdy mieliśmy tę dyfferen- 
cyą między nami dla niektórych że im nafze oddawaliśmy wota, 
więc ten fam wzgląd Nayiaśnieyfzemu Panu nayfprawiedliwiey 
czynić możemy, a tym fpofobem zoftanie elekcya przy nas. ,, 

Odpowiedział Xiąże Marfzałek W. Koronny: , Dofkonale L 
W. Hetman wyraził w głofie fwoim, ze grunt dobroci ferca J. K. 
Mci przeświadcza każdego: wiemy iż Pan dobry , ale i fprawie- 
dliwy, i ten mówię fam grunt czyni mi zaufanie, ani mi nikt te- 
go nie wyperfwaduie, żeby Nayiaśnieyfzy Pan nie znał dofkona« 
le, że ma nad fobą Boga i prawo; tey powolności nie milo ieft 
widzieć fprawiedliwemu Królowi, która gwałci prawa, i chcieć iey 
nie może. Przyznaie J. W. Hetman W. Koronny, że elekcya o- 
fób powinna być wolna, i podaie fpofób do przyfpiefzenia tako- 
wey, ale co za interes; aby dla nieprzedłużenia trzech dni feymu 
gwałcić prawo, co mówię zainteres uchylić uftawy od nas fa- 
mych udziałane. ,, 

J. W. Bifkup Łucki przełożył, że prawo. nie tylko wiąże naród 


ale i Króla, rzekł daley tenże: „ Jeżeli odmienić ¡uz go wolno, pro- 


» 
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fiemy, aby i confilium permanens było całe odmienione, ieft to pod- 
ftępny wynalazek niby deferencyi Królowi, w nominacyi ofób, 
aby fie narzuceni intrygą kandydaci umieScili.,, Naoftatek repre- 


zentował czterech gofpodarzy w iednym domu nie mogą tylko czy- 
nić nierząd i zamiefzanie. 
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J. W. Pofet Roffyifki odpowiedziak ,, Duch przeciwieńftwa i 
intrygi nie przeftaie iako widzę do tego czafu trudnić interefla 
Rzeczy pofpolitey, którey zapewne z pozwoloney nominacyi J. K. 
Mci pro hac fola vice, upewniam nie byłoby tyle złego, iak gdyby 
wyznaczony czas zakończenia interflów był przedłużony. ;, 

Trzey Miniftrowie, będąc iako pars trafans, podaią fwóy w tey 
mierze proiekt, dla predlzego zakończenia, i ten, doprafzaią fie, aby 
unanimitate hub per turnum byt decydowany. 

Czytano rzeczony proiekt. Jmć Pan pofeł Leczycki odezwał 
fie zaraz: proiekt móy powinien iść ad delibsrandum. Gdy iednak 
J. W. Pofeł Roffyifki nie odftępował turnum. J. W. Prezes ogło- 
fil do niego propozycyą takową. 

Czyli proiekt oddania nominacyi J- K. Mci do departamentów, pro hac 
fola vice ma być podpifany, lub nie? 

Gdy fzły vota ex fenatu. J. W. Podkanclerzy, Bifkup Łucki pro- 
teftowalifię przeciw temu proiektowi, oświadczaiąc fie in plenis ordini- 
bus toż famo powtorzyć. 

Xiąże Marfzałek W. Koronny nie dał żadnego zdania, dekla- 
ruiąc iż to ieft direfić przeciwko prawu. 

Xiąże Czetwertyńfki i Jmé Pan pofel Łęczycki proteftowali fig 
zarzekaiac fie zażalić coram fłatibus o takowy gwałt przeciwko prawu. 

J- W. Prezes oświadczył pluralitatem, która była znaczna przy 
proiekcie. Czytano potym dalfze punkta. J. W. Hetman Wiel- 
ki Kor. czynił wielekrotne oftrzeżenia, żeby te punkta ani ultimatum 
żadnego ufzczerbku nie uczyniły Rzeczypofpolitey przyrzekaiąc toż 
famo na feymie mówić, że traktaty commercii ani inne artykuły ża- 
dn. e mieć nie powinny mocy, gdy pierwfze traktaty niedotrzy- 
mane. 

J. W. Bifkup Łucki miał głos w którym przychyliwfzy fig do 
zdania J. W. Hetmana W. Kor: przełożył uwagi, że gdy gwarancya 
w pierwizych traktatach podpifana była, a iednak mimo tey zabra- 
no kraiu więcey nad traktat, więc oczywiście doznawamy, Że to 
tylko z nami robią co chcą, fkończył mowę fwoię takowym wyra- 
zem: ,, Lepiey iednak połowę tracić niżeli wfzyftko, ieżeli zatym 
„ każą przez ultimata podpifać, iak bezbronny Bifkup , uczynić to 
„ mufzę, ale fig iako nayfolenniey proteftuig, Ze to czyniemy wizy- 
„ {cy co nam rozkazuią. 

Gdy nie mało w tey okoliczności zaklocila fie izba. ` 

Xiąże Woiewoda Gnieznieńfki zapytał fig J. W. Referendarza 
Lit:; co ieft lepiey , czy mieć traktat commercii czyli zoftać na dy- 
fkrecyi. J. W. Referendarz przełożył: że lubo w traktacie handlo- 
wnym powinna być zachowana reciprocitas; przecież lepiey ieft, rzekł 
tenże: mieć iakoweś ułożenie, niżeli zoftać w arbitralney woli f4- 
fiada. 

Xiąże Marfzałek konf: Kor: żądał zdania przes: Delegacyi o wy- 
znaczenie czafu feymowi i fądom extraordynaryinym. 

Xiąże Marfzałek W. Kor: był zdania, aby feym naznaczyć ad 
mentem prawa boni ordinis po długiey umowie conclufum, aby feymu 


termin przypadł za pułtora roku. 
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Xiąże Marfzałek konf: wfpomńiał: aby do kommiffyi Dubieñ- 
fkiey przydać kommiffarzy, dołożyć rygor fuper renitentes, i dać tey- 
Ze kommillyi poteftatem wyfyłania kondefcenfyi etiam cum brachio 
militari. Profzony był Xiąże Marfzałek W. Kor: aby do tey okoli- 
czności podać raczył według uwag fwoich proiekt. 

Wniofł potym Xigze Marfzałek konf: Kor: aby Ichmé Ducho- 
wieńftwo Prześ: prowincyi W. Xięftwa Lit: dawno przyrzeczony 
proiekt boni gratuiti wygotować raczyli. Wfpomniał tenże Xiąże za- 
kończenie proiektu juris ageratiandi. 

Na co J. W. Hetman Wielki Koronny dał fwoie uwagi, że nie 
maiąc Rzeczpofpolita ani fortec ani więzień wieleby było exceffów. 

Xiąże W oiewoda Gnieźnieńfki rzekł: „ Tyle czyniemy łafk a na 
„ Życie ludzkie nie mamy wzgledów , a rzecz pewna że kilkadzie- 
» fiąt co rok traci Rzeczpofpolita robotników, między któremi tra- 
» fia fig Ze i niewinni ginąć mulza. ,, 

J. W. Prezes rzeklízy „ Lubo dnia iutrzeyfzego przypada Świę- 
» to, przeciefz gdy tyle iefzcze mamy interellów nie dokończonych, 
» mufiemy wige difpenfari in neceffitate, i zechcecie J. OO. J. WW. Kol- 
» ledzy ziechać fig iutro na po obiednią feffyą godzinę 7. która uti- 
» "am cadat z ufzczęśliwieniem publicznym, i każdego w fzczegul- 
» ności fatysfakcyą. ,, 


SESSYA TRZYNASTA 


DNIA TO MARCA 


Na którey Publiczne i Partykularne traktuige fie Intere/a, 
zakończyła fie Delegacya. 


Na tey Seffyi wigkfza prawie była liczba Jchmciów Panów Arbi- 
trów niżeli Delegatów, gdy: iednak wfzyfcy zafiedli mieyfca J. W. Bi- 
fkup Kuiawfki Prezes zaczął Seffyą temi flowy: ,, Ledwo mi ftaie 
» iuż zdrowia ku wyfłudze Prześ: Delegacyi; nadchodzący dnia iu- 
» trzeyfzego Seym, gdy kończy czynności Nafze, należy mi upra» 
» fzać J. OO. J. WW., abyśmy amore boni publici, kończyli to dzieło 
y pamiętaiąc, Ze zgromadzonym Stanom winni iefteśmy reddere ratio- 
» nem villicationis nofira; Xiąże Marfzałek konfederacyi chwalebnym 
» zwyczaiem Sterniótwa fwego zechce nam podać te Proiekta, któ- 
„ re incumbit zakończyć. ,, 

Jmé Pan Pofeł Zakroczymfki odezwał fie: ,, Jeżeli wezmiemy 
» Proiekt J. W. Podkanclerzego Koronnego, upewniam, że cała Sef. 
» fya zeydzie na tym iednym intereffie; na co J. W. Kanclerz Wielki 
„ Koronny odpowiedział: z żalem w prawdzie dla mnie, że w tym 
» iednym intereflie tak częfto zatrudniam Prześ: Delegacyą; czynię 
y» iednak prekuftodycyą, aby żaden Proiekt nie był podpifany_przed 
» Zalpokoieniem tey okoliczności, która tylekrotnie ex aequanimitate 
» JOO. JWW. miała oftrzezenia. ,, 

Jmć Pan Zakrzewfki Pofeł Poznańfki życzył, aby zaczęta była 
Seffya od generalney reguly Kommiflyi i Emphitenfes, drudzy inne 
wnofili Punkta. Xigze 
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Xiąże Marfzałek konfederacyi rzekł: ,, Jeft ‘nas 90. gdy każdy 
inny poda interes, chcąc utrzymać porządek, tym famym upewniam 
nie będzie żadnego, interes J. W. Podkanclerzego Koronn: vertitur 
w tym fides publica, aby był rezolwowany; o to fig tylko Prześw: 
Prowincyi Xięftwa Litt: doprafzać należy, ażeby niezabieraiąc gło- 
fów, chciała przyftąpić ad media pacis, J. WW. zaś kollegów o to 
fzczegulniey upraizam, aby zafiedli mieyfca, inaczey mufi być 
difordo. y 

J. W. Kanclerz Wielki Koronny rzekł: „„ Wniefienie Jmé Pana 
Polła Poznańfkiego zabierze kilka godzin czafu, Kancellarye Ko- 
ronne przyrzekaią publica fide, że na to, na co iuż zafzły figillaty, 
więcey nie wyidą. 5 

J. W. Kafztelan Zarnowfki przymówil fig do zdania J. W. Kan- 
clerza W. Koronnego, i wfpomniał fwòy interes dopominaiąc fig fa- 
tysfakcyi. 

Xiąże Czetwertyńfki wniofł, aby Kancellarye podały Reieftr 
Sygillat w tym nadfzedł J. W. Pofeł Roffyifki. 

Xiąże Sułkowfki Pofeł Loméyntki czytał proiekt pod tytułem 
warunek Przywileiów, na to Xiąże Czetwertyńłki odezwał fig: „ Jeżeli 
„ pifzemy prawo dla potomności, pifać ie trzeba bez oboiętnego tlu- 
„ maczenia, czemu więc niewyrazić, iż wfzyftkie Przywileie appro- 
„ buiemy; gdy były różne w tey okoliczności zdania. ,, J. W. Pofet 
Roffyifki rzekł: „ Jako fłyfzę zapominamy wcale, Ze to inż dziś o- 
„ ftatni dzień, który ma być fzczęśliwym końcem dwuletniey pra- 
» cy; gdy iednak tak mało mamy zaufania w przełożeniu J. W. Kan- 
cierza W. Koron: względem wyfzłych przywileiów oświadczam 
Prześ: Delegacyi, że maiąc honor mówić z J. K. Mcią, wyrozu- 
miałem myśl iego, że uwiadomiony będąc o proiekcie Emphiteufeos 
zalecit Kancellaryom Koronnym, aby fygillaty nie wychodziły na 
rozrządzenia zafzłe Prześ: Delegacyi, oftrzegaige zawfze ważność 
przywileiów ; coście L OO. J. WW. Panowie powinni lepiey wie- 
dzieć, więc zda mi fię nie trzeba proiektu, który przynofi więcey 
zatrudnienia, wzbudzaiąc mniey potrzebną nie fpokoynych umy- 
» flow trofkliwość. ,, Ze iednak nieuftawała trudność, owizem co" 
raz więkfze czyniło fię zamiefzanie. 

LW. Prezes oświadczył, że w tey niefpokoyności, i razem wielu 
mówiących, do niczego nie przyftąpi, i gotow ieft folwować feflyą. 
Xiąże Marfzałek konf; mówił:,, Ja powtarzam, że ta trudność wcale 
nie potrzebna; winfzuię tylko Nayiaś: Panu, że na obronę prero- 
gatyw Krolewfkich znayduie powinną w poddanych iego gorli- 
wość, Więc nie poymuię coby nas iefzcze trudnić mogło, gdy 
J. W. Kanclerze przynieśli nam reieftr wyfzłych fygillat, w któ- 
rym fię nie znayduią przywileie|J. K. Mci, a Nayia$: Pan przez 
przywiązanie do Narodu oświadczył fie, że od 10. tegoż Miefigca 
nie będzie żaden przywiley podpifany; a za coż więc niemieć zau- 
fania w tym co nam tak dobrotliwie przyrzekł, i gdy J. WW. Pie- 
czętarze toż famo potwierdzaia, owfzem należy okazać dowody 
iako naywiękfzey ku Maieftatowi wdzięczności. „ |. W. Podkan- 
clerzy W. X. Litt: przymówił fię reprezentuiąc, że tak dobrotliwe 
J: K. Mci przyrzeczenie powinno zupełnie zafpokoić trudność. 
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J. W. Hetman przychyliwfzy fię do zdania J. W. Podkanclerze- 
go przydał; iz wyrażone myśli Naviasniey{zego Pana czynić powin- 
ny zupełne zaufanie, że od tego dnia żadne nie będą pieczętowane 
Przywileie; Na co Xiąże Czecwertyftki Pofeł Bracławiki odezwał 
lig: „ Wizakże podobne byiy aiiekuracye przez J. W. Kancierza, 
» żez Starotiwa Hiało-cerkiewfkiego miała być płacona zawfze 
„ kwarta, a przecięż widziemy teraz inaczey fie ftało. ,, Xiąże 
Sulkowtki Pofeł Lomzyftki wniofł, aby J. WW. Pieczetarze dali na 
pilnie, że żadnych więcey nie zapieczetuig Przywilejow. _ 

Xiąże Marlzałek Konfederacyi, gdy czynił niektóre uwagi. Xią- 


że Marizałek W. Koron: przełożył, że prawo nie ma vim legis, tylko 


à publicatione, do którego terminu ma moc J. K. Mść dawania Przy- 
wilejow; przepifywać zaś iakowąś regułę, ieft chcieć uwłóczyć juri 
Majefłatico. 

Gdy nieuftawała trudność 'w fpofobie ubeśpieczenia tylu biorą- 
cych Emphiteufes. 

J. W. Pofeł Roffyifki rzekł: ,, Nie może nikt iuż tego odmienić; 
» LR Mść obowiązał fie aktem Limity ratyfikować Delegacyi czyn- 
» ności, a kto Polakiem, powinien mieć zaufanie w Królu kochaią- 
» cym fwóy Narod. ,, 

J. W. Kanclerz Wielki Koronny powtórzył iefzcze raz fwoie u- 
wagi, Ze J. K. Mci było wiadome rozrządzenie Przes: Delegacyi; czy» 
ni! oraz relacya, iż naftąpiły Bifkupftw Koadjutorye, aby na potym 
niewynikła iaka dyfputa in Confilio Permanenti, wolno każdemu przey- 
rzeć fig w Kancellaryi Koron: Na oftatek rzekł tenże: „. Trzebafię 
„ Obywatelfkim zaftanowić umyfłem, czyli zdobi ta myśl, aby rozu- 
» mieć, że Król Jmé chce eludere Narod; to iednak NayiaSniey{zemu 
» Panu wcale ręki nie wiąże, aby nie miał uczynić łafki według w fpa- 
» niałości ferca fwego. ,, 

W mocnym całey izby zamiefzaniu. J. W. Pofeł Roffyifki do- 
prafzał fię, aby w tey okoliczności dany był Turnus, do którego gdy 
iuż J. W. Prezes pifał propozycyą.  Xiąże Czetwertyńfki od wielu 
protzony, gdy oditąpił fwego zamyfłu proiekt zoftał podpifany. Czy- 
tano proiekt Jmci Xiędza Opata Trzemefzyńfkiego, fundacyi Szkoł 
na 12. Szlachty. z dóbr Opackich i Klafztornych. Naftąpiło potym 
czytanie Regeftru do Kommiffyow reguły generalney per alphabetum 
ułożonych, co trwało przez kilka godzin, zprzyczyn zachodzących 
trudności do niektórych proiektów, iako to w podniefieniu Kommis- 
fyi Jmć Pana Korytowikiego Chorążego Kalifkiego niezmiernie za- 
klocita fig izba, ftawaiąc Jchmć Panowie Kalifey circa rem judicatam; 
podługiey i gorącey Stron umowie tandem Jiné Pan Korytowfki Po- 
fel Kalitki zabrał głos, w którym przełożywfzy nayprzód w krótko- 
Sci interes fwóy , rzekł: „ Lubo mam za fobą prawo ftawać circa 
„ Judicatum, które naftąpiło zwyrokow Prześ: Delegacyi; abym ie- 
y» dnak okazał, nie tylko fprawiedliwy Dekret, ale i tę krzywdę 
„ Którą ponio'lem, pozwalam na Kommiffyą;.niech do tych famych 
» J-WW. Kommiffarzy przydani będą i inni na rozeznanie, że ci go- 
» dni Sędziowie, tak dokładnie zważyli wfzyftkie dokumenta ftron 
» obydwoch, że nie może tylko być ich fzczegulnieyfzą fławą, iako 
» dyftyngwowanych w Oyczyźnie Mężow, a przykładem; że nić 
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yy zawfze godzien politowania, który go zuchyleniem fprawiedliwo- 
» Sci wfzelkiemi fzuka fpofobami. ,, 

] W. Hetman W. Koron: przymówił De przy wniefieniu proie- 
ktu de compatibilitate Lafki Nadworney w iednym imieniu. 

Xiąże Antoni Czetwertyńfki zabrał głos, reprezentuiąc, iż pro- 
iekt ten ieft direct? przeciwko prawu, i żądał aby wzięty był ad deli- 
berandum, któremu gdy odpowiedziano, że tak wiele przyiętych było 
proiektow fine deliberatione; Xiąże Marfzałek W. Koron: reprezento- 
wał mocnemi wyrazami, iż prawo powinno być in executione, prote- 
ftował fię oraz przeciwko rzeczonemu proiektowi, i nań pozwolić 
niechciał. 

Xiąże Antoni Czetwertyñlki Pofeł Bracławfki, i Jmć Pan Jerzma- 
nowfki Łęczycki Pofłowie oświadczyli fię, żeten proiekt widząc di- 
rele przeciwko prawu, zaniofą przeciwne iemu zażalenia {woie in 
facie Rzeczypofpolitey. 

Gdy iednak J. W. Hetman W. Koronny przełożył uwagi fwoie 
za proiektem, wfzyfcy zaraz doprafzali fie o Turnum, a J. W. Prezes 
na powtórzone żądania dał propozycyą w te fłowa: 

Czyli Proiekt o Lafce Koronney Nadworney ma być przytęty? Lub nie? 

Gdy fzły fuo ordine vota. J. W. Bifkup Łucki był zdania, aby do- 
łożyć pro hac fola vice, 

J. W. Podkanclerzy Koronny rzekł: „ Należy rozumiem upra- 
fzać Jchmciow Panow Contradicentes, aby odftąpili, którzy że obfta- 
waią przy fundamencie prawa, przeto nie mogę fig pilać na pro- 
iekt. „ W teyże materyi Xigze Marfzałek W. Koron: tak mówił: 
Nayprzod propozycyą trzeba na dwie podzielić kweftye. Pier- 
wfza: jeżeli przyiąć proiekt de compatibilitate dwech Minifteryi 
w iednym domu. Druga: czyli uchylić prawo , które przez Nafze 
„ ftaranie nayfolenniey zaręczyło Confilio Permanenti konferowanie 
» wakanfow, przeto: uprafzałbym i ia Xcia Bracławfkiego, i J. W. 
„ Łęczyckiego ażeby odftąpili, inaczey pluralitas niechay decyduie 
» do którey łącze zdanie: ex ordine equeftri. Wizyfcy niemal J. OO. 
a J. WW. łączyli zdania fwoie z J. W. Hetmanem, oprocz Xcia Anto- 
„ Diego Czetwertyńlkiego i Jmé Pana Jerzmanowfkiego, którzy za- 
rzekali fię użalać na Seymie, że przeciwko prawu dany był Tur- 
„ nus, deklarowawfzy. „, J. W. Prezes pluralitatem za przyigcie proie- 
ktu, podpifał go. 

Wnofzono potym różne proiekta partykularne, gdy J. W. Pod- 
kanclerzy dopominał fię, aby Xiąże Radziwiłł Marfzałek Konfede- 
racyi Litt: podpifał proiekt iego, na który zafzedł był turnus. 

J. W. Prezes rzekł: „ Gdym w ftrzymał rękę na wniefienie 
„ prześ: prowincyi Xieftwa Litt: od podpifania proiektu, doprafzam 
„ fie teraz o rezolucyą na cośmy fię per Turnum zgodzili. ,, 

J. W. Hetman W. Koron: mówił w te fłowa: „ Pamietny do- 
„ fkonale ieftem, Ze naoftatniey Seffyi taż fama była prekuftodycya, 
aby zadufały ftrony moiey ftaranności, iż będę miał honor być 
„ albo medyatorem; albo ftroną; otoż byłem u J.K. Mci któremu 
przełożyłem cały interes iafno i otwarcie, zaftałem u Nayiaśniey- 
{zego Pana J. W. Podfkarbiego Nadwornego, ten położył zupełne 
„ zaufanie w mocy prawa, ieżeli rzecz ta w Delegacyi decydowana 
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„ być iuż nie może, przecież na Seymie wolno będzie Rzeczypolpo- 
» litey dać iakie zechce wyroki, i ieżeli ieden z Nas zgrzefzy, Seym 
» go 0 to ofadzi, ale par fuper. parem uwłaczać władzy nie ma pra- 
9» Wa. “3 

j- W. Podkanclerzy Litt: explikował obfzerniey interes, przeło- 
zywizy Ze byłoby rzeczą arcy niefprawiedliwą, aby in hoc negotio tylu 
Obywatelow zoftało tkrzywdzonych, życzył tenże J. W. nie miefzać 
caufam faii cum caufa juris, 

Wielu J. WW. Prowincyi Koronney dopominało fie, aby Xiąże 
Marfzałek Konfederacyi Litt: koniecznie podpifał proiekt J. W. Pod- 
kanclerzego decydowany per Turnum, który daiąc fwoie racye, oświad- 
czył fię być nieodftępnym od praw i przywilejow Prowincyi Xię- 
ftwa Litewfkiego. 

Jchmć Panowie Pińfki, Wołkowyfki i Grodzińfki Pofłowie fta- 
wali quam fortiffime, że fzczegulnie Seym być może fędzią, ieżeli pro- 
iekt krzywdzący tylu Obywatelow mogł mieć w prawodawétwie 
mieyfce.- J. W. Podkanclerzy Koron: przywodził z fwoiey ftrony 
obfzerne uwagi, na utrzymanie takowego proiektu: i gdy nieufpo- 
kaiały fię zdania. 

J. W. Pofet Roffyifki rzekł: „ Pozwoli Prześ: Delegacya abym 
„ lako ftrona traktuiąca, moię w tey okoliczności otworzył myśl; 
» Że gdy tak daleko rzecz pofzła, należy czekać decyzyi Seymu, 
„ który ten interes według praw prowincyi Xięftwa Litt: tak u- 
» miarkować potrafi, że żadna ftrona w decyzyi iego pokrzywdzo- 
na widzieć fie nie będzie. ,, 

J. W. Podkanclerzy Koronny po krótkiey iefzcze explikacyt 
i przełożeniach intereffu, przychylił fię, aby tę okoliczność Seym 
decydował, czyli wyroki Przes: Delegacyi mogą być odmienione. 
Gdy czytano partykularne proiekta Xięftwa Litewfkiego. 

Jmć Pan Pofeł Pińfki oftrzegł, aby prowincyi Xięftwa Litt: pun- 
kta razem były czytane. Jmé Pan Szamocki Pofeł Warfzawfki. do- 
mawiał fię, iżby żaden proiekt nie był przyięty, któryby pod pre- 
textem ugodzonych, mogł komu trzeciemu czynić prejudicium, 

Whiefiono było o przyczynienie fig Senatu do Xięftwa Litt: 
po długiey w tey okoliczności umowie, conclufum, aby tę materyą 
pluralitate votorum przylzły Seym decydował. 

J. W. Hetman wfpomniawfzy przyrzeczone Donum gratuitum 
Jchmć Duchowieńftwa Xięftwa Litew: Uprafzał Xiążecia Bifkupa 
Wilentkiego, iako pierwfzego Senatora, teyże prowincyi, aby ufku- 
tecznić raczył dane fłowo. 

Na co Xiąże Bifkup Wileńfki przełożywfzy fytuacyą Ichmciow 
Duchowieńftwa Xięftwa Litt:, że nie maiąca żadney proporcyi do 
dochodow Korannych, ofiarował nayprzod imieniem całego Ducho- 
wieńftwa 60. tyfięcy; po długiey iednak w tey okoliczności umowie, 
ftaneło, iż 100. tyfięcy annuatim Duchowieńftwo Xięftwa Litt: pła- 
cić będzie do Skarbu Rzplitey. 

Proiekt Pilcy odłożono do przyfzłego Seymu, podano proiekt 
lifty nobilitacyi, w którym dołożono: fulvis conditionibus ad mentem legis. 

J. W. Pofeł Roflyifki wniofł proiekt retentow Gwardyi Koron- 
ney, Szeffowftwa Xcia Woiewody Rufkiego, który był drei pod 
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Kommendą J. K. Mci doprafzał fie, ażeby przez względy tak wiel- 
kiego w OyczyZnie męża, Regiment ten mogł odzyfkać fwoię na- 
leżytość. 

J. W. Hetman Wielki Koronny explikował interes, że te Re- 
gimenta nie mogły podpadać zgodzie, bo były z Kommend Hetma- 
now wyięte Konftytucyą 64. 

Xiąże Marfzałek Wielki Koronny reprezentował, że Regiment 
Gwardyi będąc zawfze na ufłudze ]. K. Mci, nie może tey mieć krzy- 
wdy, aby Officyerowie, którzy Nayiaśnieyfzemu Panu i Rzplitey 
dotrzymali wierności, mieli być ukrzywdzeni; proiekt ten oftrze- 
żenie retentow Gwardyi Koronney podpifany. 

Xiąże Marfzałek Konfederacyi wniofł: „ Aby Prześ: Delegacya, 
on ha okazanie wdzięczności Jmci Panu Baronowi de Stackelberg, za- 
„ lecita J. WW. Miniftrom Narodowym uczynić zaświadczenie, 
» przed Jmé Panem Paninem pierwfzym Miniftrem Nayia$: Impe- 
y ratorowey, Die tylko przychylności iego do narodu nalzego, ale 
y tez wfzelkiey łagodności w traktowaniu nayzawil{zych interefiów, 
y która fłodziła dwuletnią pracę nafze: „ Inni J. WW. uprafzali za- 
raz Xcia Marfzałka konfederacyi, aby oświadczył imieniem Prze- 
świetney Delegacyi Jmć Panu Baronowi, że chętnie Rzplita, tak dy- 
ftyngwowanemu Miniftrowi ofiaruie indygenat. 

J. W. Pofeł Roffyifki w tych podziękował wyrazach: ,, Nie ieft 
„ mi nic milizego, iak żem dopełnił obowiązków woli Nayiaśniey- 
„ fzey Imperatorowy, które były przyczyną przyflania tu mego 
» W charakterze miniftra, poważałem nie mniey każdą okoliczność, 
„ w którey mogłem Rzeczypofpolitey ufprawiedliwić nie tylko do- 
„ bre zawfze intencye Nayiaśnieyfzey Monarchini moiey, ku ley 
„ Ufzczęśliwieniu, ale też miło mi było w fzczegulności każdego z 
„ J. OO. zJ. WW. czynić przeświadczonym o fzacunku, który mam 
„ tego zacnego narodu; w tym zaś ftopniu charakteru mego iefzcze 
„ nie mogę przyiąć tych względów prześw: Delegacyi, które mi o- 
„ Swiadcza; czuię iednak wielką wdzięczność życzenia przeświet: 
a Delegacyi, zna to dofkonale fam J. W. Hetman W. Kor: że tey 
» prerogatywy bez wyraźnego pozwolenia Nayiaśnieyfzey Impera- 
„ torowy przyiąć nie mogę; zaświadczenie iednak prac moich przed 
„ J. W. Miniftrem Roffyifkim, nie może tylko czynić mi tę dyftyn- 
» kcyą, o którą fie dopełnieniem obowiązków moich zawfze ftara- 
„ łem.  Wniefiony był proiekt J. W. Tyzenhauza Podfkarbiego Na- 
» dwornego Lit: przyięcia go ad minifteriam. ,, 

Xiąże Marfzałek W. Kor: domówił fie, aby i J. W. Podfkarbi 
nadworny Kor: tęż famę dla fiebie otrzymał dyftynkcyą. 

J. W. Hetman W. Koron: uczynił komplement do prowincyi 
Xięftwa Lit: winfzuiący fobie, że w ofobie tak dyftyngwowanego 
w Qyczyźnie meza, będzie miał i kollegę. 

Xiąże Marfzałek konf: Kor: oftrzegał, aby w kommiffyach fkar- 
bowych J. WW. Podfkarbiowie nadworni, w przytomności Podfkar- 
bich, qua kommiflarze tylko zafiadali mieyfce. 

J. W.-Hetman W. Kor: przełożywfzy nie tak prędkie doyście 
nadgrody waleczności J. W. Regimentarza Krafzewikiego, zarekom- 
mendował powtórny proiekt iego prześ: Delegacyi, który odefłany 
był na feym. X 
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Xiąże Jmé Marfzałek konf: Kor: reprezentowawlzy J. W. Po. 
Lowi Roffyifkiemu, tylekrotne przyrzeczenia icgo, dopominał fię, 
aby na fundamencie zawartych traktatów i dokończonych ich czyn- 
ności, woyfko Roffyilkie wyfzło z kraiu Rzeczypofpolitey. 

J. W.Pofeł Roffyifki odpowiedział: „, Mam honor upewnić prze- 
da Y D r meray ue 
wietną Delegacya, o czy ziąłem dofkona iz Z 

» Świetną Delegacyg, o czym powziąłem dofkonałą wiadomość, iż 
» J. W. Romanfów wydał ordynanfe, aby woyłka Nayiaśnieyfzey 
Imperatorowy Roffyifkiey wyfzły z kraiu Rzeczy »ofpolitey, i ing 
3? D y à D A, A 2 Ge J? 
ta kolumna aktualnie znayduie fię w marfzu, Corpus zaś 20d kom- 
23 y = 2 2 oz 
» Menda Jmé P. Generała Romaniufa, aby wyfzedł oświadczę Nayias: 
»  Imperatorowy życzenia prześ: Delegacyi, i rozumiem, iż widząc 
» Zalpokoiony naród, przychyli fię do żądania lego. ,, Czytano re- 
ieftr ofób, którym oftrzeżona ieft Emphiteufis, i takowe czytanie za- 
brało czafu kilka godzin, dla powtorzonych żądań, nie tylko J. WW. 
Delegatów ale i Ichmć Panów Arbitrów. 
J. W. Prezes zaleciwfzy dwuletnią pracę J. W. Gurow/kiego 


Podkomorzego Gnieźnieńlkiego, w trzymaniu tak pracowicie pros 


tokułu czynności Delegacyi, podał proiekt wyznaczoney iemu nad- 
grody, po którym czytano równeż proiekta nadgrody lchmć Panom 
Drewnowfkiemu Podezafzéimu Łomżyńfkiemu, Malczewfkiemu Se- 
kretarzom feymowym. Wnofzono potym różne proiekta party ku- 
larne, między któremi czytany był proiekt Jaśnie Wielmożn: Gu- 
rowikiego Probofzcza Archikatedralnego Gnieźnieńfkiego, a to ube- 
fpieczaiący pozyfkania łafki J. K. Mei, w umie Zczeniu go do pier- 
wizego z zawakowanych opactw in commenda bedacych. 

J. W. Miniftrowie cudzoziem{cy pożegnali prześw: Delegacyą 
w zwykiey grzeczności obfitemi wyrazami, Życząc przy zakończe- 
niu interellów, widzieć izczęśliwą Rzeczpofpolitą. Jud Pan de Be- 
noit czynił ofobliwe upewnienia, że ewakuacya woy 
fzczegulnie od fpokoyności umyfłów. 

J. W. Prezes podziękował wzaiemnym oświadczeniem Ichmć 
Panom Miniftrom cudzoziemfkim imieniem prześ: Delegacyi za do- 
pomożenie dwuletnich prac, którzy J. W. Miniftrowie gdy wy- 
fzli, chciano iefzcze wiele wnofić partykularnych proiektów ; lecz 
Xiąże Marfzałek Wielki Kor: uprafzał J. W. Prezefa, aby poże- 
gnaniem fyoim wftrzymać raczył tak obfite i co raz imnożące fie 
proiekta. 

J. W. Prezes rzekł: „ Po całonocney pracy gdy iuż ani fił ani 
„ tchu nie ftaie, przyimie prześ: Delegacya, in pignus amoris ferce 
„ wdzięczne, które w dwuletniey ufłudze poświęciwfzy OQyczyźnie 
3, moiey, ftarałem fie dla kaZdego w faczegulnosci, z LO: | WW. 
» Kollegów mieć zawfze otwarte; wyświadczy mnie potomność, 
» 12 będąc daleki prywatnego intereffu, o nic fię bardziey nie ftara- 
„ łem, iak być Oyczyźnie użytecznym; ieżeli okoliczność złych lo- 
» fów, poniewolnie fprawowala czynności nafze, widzieć będzie 
„ Świat cały, przez podane Ichmew Panów Miniltrów cudzoziem- 
» fkich ultimata, Ze Delegacya to czyniła, co iey czynić przemoc 
» kazała. Zegnam więc głębokim ufzanowaniem J. 00. J. WW. 
a Kollegów i na ufprawiedliwienie fię Rzeczypofpolitey z czynno- 
» Sci nafzych na feffyą dzifieyfzą feymową zaprafzam. 
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ua /JmćPan Podkomorzy Gnieźnieńfki w krótkich flowach pozegna- 
wizy J. OO. J. WW.Kollegów, zaręczył trzymany czynności Delega- 
cyi Protokuł podać.do wiadomości publiczney ; uprafzał oraz, aby 
to dzieło LW. Prezes i Xiążęta Marfzałkowie Konf: Kor: i Litt: pod- 
pifad raczyli; co w tych uczynili flowach: Protokuł w/zyftkich fefyi De- 
legacyinych od J. W. gmt Pana Gurowfkiego Podkomorzego Gnieżnień/kiego 
wiernie i dokładnie trzymany i fpifany, dla ufprawiedliwienia Narodowi fpofo- 
bw czynności nafzych włafnemi, rękami podpifuiemy. 


ANTONI“OSTROWSKI B.K. Prezes. 
ADAM Lopz1a X. PONINSKI Mar: Konr: Kor. 
MICHAŁ X. RADZIWIŁŁ Mar. Kong; Lirr, 


` EY Po zakończeniu wfzelkich czynów Delegacyinych i odpra- 
KI ` wieniu kilkunaftu Seffyi Seymowych, dnia 11. Kwietnia 

EE (GB roku 1775. iak tylko przeczytano nominowane Ofóby 
d od J. K. Mci do Rady nieuftaiącey, Sądów Seymowych, 

i innych Subfelliów, zaraz była rozwiązana Konfederacya general- 
na przez Xcia Marfzałka Konfederacyi Koronney w flowa naftępu- 
igce: „ Nayiaśnieyfzy KROLU Panie Nafz Miłościwy. Piaftowa- 
ną przez czas blifko dwuletni nayciężfzą dwoiakiego Marfzałko- 
ftwa lafkę, lubom iuż w obecności Narodu przy Tronie Twoim 
z naygłębfzym ufzanowaniem złożył, niech mi iednak będzie przez 
twoię łafkę wolno, tą iefzcze raza mówić w ofobie Marfzałka gene- 
ralney Konfederacyi Koronney, i Marfzałka Seymcwego. Nie nale- 
żałoby wprawdzie powtarzać tłomaczeń czynności teraźnieyfzych, 
tak wielkiemi rozumami, tak natężoną gorliwością, tak nayZyw- 
Gem i nayfzczerfzym obywatelftwem tyle kroć razy w tey tu o- 
brad powfzechnych świątyni, nayprzezorniey roztrząlanych, i co 
do ich początku, ofnowy, fpofobu, i zamierzenia należy, naydofko- 
naley poznanych; atoli gdy ziedney ftrony to całe dzieło, cząftka- 
mi tylko w różnych wyrazach wfpominane było; gdy z drugiey 
ftrony potomność i pozoftali w domach kochani braci nafi, różne- 
mi a częfto opacznemi zarzuceni wiadomościami, przefądnie o nich- 
by mówić i wierzyć mogli, przeto obowiązanym fię być fądzę, a- 
bym za twoim Nayiaśnieyfzy Panie pozwoleniem, w iak naykrót- 
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{zych flowach wfzyftkie ninieyfzego Rzeczy pofpolitey nafzey ftanu 
zamknął okoliczności, które los nieprzewidziany narzucił, nierząd 
nie doftrzegł, przemoc ufkuteczniła , niezdolność cierpi, i fama ie- 
dynie iednomyślność przeiftoczyć na lepfze kiedykolwiek podała. 
W przeciągu kilkoletniego zamiefzania, iakiż ftan był Qyczyzny na- 
fzey? mówić nie można inaczey, tylko Ze był naynielzczęśliwizy: 
obywatele iedni tułali fię ziednych do drugich zakątów całego kra- 
iu, inni dla tych, a nawet przez. nich famych w uftawiczhym (co 
doświadczenie ukazuie) i w doznawanym znaydowali fię maiątku i 
życia niebefpieczeńftwie; fzeleft broni nieprzyiaźney, przeciwko 
nawet wftrętom przyrodzenia, (bo brat prześladował brata) prze- 
rażał ulzy i ferca niewinnych 5. ziemia krwią fwych właścicielów o- 
blana, nieiuz zwykłe do utrzymania Życia ludzkiego potrzebne wy- 
dawała owoce, ale placem tylko była nayfmutnieyfzego widoku; 
przyfzło potym do tego, że znaczna część rodakow kroleftwa, pod 
ciężarem niewolniczych kaydan okropne żałofnego ięczenia wyda- 
wała echo, gdy w tenże fam czas drugich fortuny; wcudzey admi- 
ftracyi przez fekweftr zoftawaly; fprawiedliwość z fwych świątyń 
uftąpić przymufzonaz prawom moc odięta; rząd powfzechny kraio- 
wy naynieprawnieylzym bezkrolewia w ufzach łafkawie nam pa- 
nuigcego obwołaniem w oftatni nieporządek zamieniony; garftka 
woylka narodowego na drobne cząftki w przeciwne fobie fpofo- 
by rozebrana, poftać albo rozprofzenia, albo dezercyi nofila; kray 
z tylu miar nędzny, obcym w znaczney liczbie różnyci) ndro- 
dów woyfkiem napełniony , doznawać mufiat niezwyczaynych 
uciążliwości; krótko mówiąc, religia w fwoiey świątości, panowa- 
nie w powinney powadze , fpołeczność ludzka w fłodkich fwoich 
przyrodzeniom nadanych , wzaiemnością zyfków utrzymywa: 
nych, fpokoynością uwieńczanych fwobodach, znaczniey{zy nad 
wfzyftkie wyrazy, poniofły ulzczerbek; przyfzło do tego, że na 
oftatek trzy fąfiedzkie zprzymierzone. mocarftwa, prowincye od 
nas prawnie zdawna pofiadane: ( na kfztałt ładunku rożbitego 
morfką falą okrętu ) między fiebie podzieliły. Iten to ieft obraz 
nie dość ielzcze-Zywemi odmalowany kolorami, iaki do cząfia u- 
dziania: generalney konfederacyi nofila; Oyczyzna nalza. Kon- 
federacya generalna z nadmienionych przyczyn utworzona, nie 
mogąc dla bezfilności odzyfkać zabranych Króleftwa części i do 
fwych klubów to, co z nich przez zamiefzanie kraiowe wypadło, 
przyprowadzić, trofkliwych fwych zamyflow pomyślne ufkute- 
cznienie feymowi walnemu oddała, i tym fpofobem nie od- 
dzielnie złączone zoftały wfzyftkie trzy ftany Rzeczypofpo- 
litey , końcem uftanowienia potrzebnych praw, odnowienia 
zaniedbanego porządku , i obmyślenia śrzodków mogących 
iakożkolwiek ułatwić zafzłe w narodzie trudności. Jakob do- 
wodem ieft in plenis ordinibus czytane Delegacyinych czynno- 
$ci opifanie: że przedfięwzięcie to, w znaiomych okolicznościach 
fwóy fkutek wzięło; gdy woyfka zagraniczne iedne iuż z kra- 
iu uftąpiły, drugie uftąpić przyszekły; gdy fpokoyność kraio- 
wa przywrócona, prawa napifane, Świątnice fprawiedliwości o- 
twarte, niewolnicy wolnemi uczynieni , dziedzicom fekwaftro- 
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js Wana ich włafność przywrócona, gdy w oftatku Krol łafkawy 
» z fwoim narodem wipolnie i niezmordowanie radzi. Te fą fku- 
tki konfederacyi i feymu, które ukoić mogą rozrzewnione obywa- 
telów myśli, a to wfzyftko winien ieft naród tobie N. Panie, to- 
bie 'prześwietny fenacie, i tobie przezacny rycerfki. ftanie. Z o- 
foby Młarfzałka feymowego, imieniem całego narodu, naypokor- 
nieyfze przy tronie twoim N. Króli P. M. fkładam dzięki, z nay- 
utoczyftfzym upewnieniem nieodmianney ku tobie wierności; 
żeś naydrozizych twoiey wielkiey dufzy darów fkutecznie użył 
na to, aby zachodzące nayzawilize w dziele tak rzadkim tru- 
dności twoim obywatelíkim zaradzaniem ułatwicne były. W/ipa- 
niałość umyfła W. K. Mci i powfzechnie doznawana łafkawość, 
upewnia mię, Ze dobrotliwie darować raczyiz, cokolwiek nieu- 
dolnóść moia w otmęcie tylu intereffow wykroczyć mogła. Dzię- 
Kuię i tobie prześwietny Senacie i Minifterium, iż iako zacno- 
ścią, doświadczeniem, radą, miłością dobra powfzechnego za- 
fzczyceni Mężowie, W tak długich obradach daliście znakomite 
dowody wafzey pracowitości, i fzacowney w fprawowaniu fwych 
Urzędow zręczności, która iako nam była wielkim oświeceniem , 
tak ieft i będzie zawfze od narodu wielbiona. A lubo cywilnego 
związku rozwiązanie oddziela mię od was nayzacnieyfi mężowie, 
ufąm iednak, Ze to nieodmieni łafkawych na mnie ferc walzych, 
ile gdy upewnié mam honor, że na nieodmienność walzey przy- 
iani, iak nayprzyzwoiciey zaflugiwaé nie omiefzkam. Gdy mi 
do was J. OO. J. WW.z Stanu Rycerfkiego Pofłowie, -mówić 
przychodzi, czułość ferca i wdzięczność ku wam niewygafła tłu- 
mi obfitość fłow y wyrażeń na oświadczenie wam tego: ze nay- 
milfze były dla mnie momenta, a naychwalebnieyfzą w Życiu 
moim Epoką, żem wfpólnie z wami wfzyftkie dla oyczyzny po- 
deymował prace. Przyimiy, przezacny Rycerfki Stanie, na do- 
wod fzacunku mego ku tobie to oświadczenie, ktore głofić chy- 
ba wraz z życiem moim poprzeftanę , że iako mię fzczegulnie 
zafzczycało walze do mnie niefkazitelnie przyiaźne przywiązanie, 
tak one odfługiwać y zafługiwać będzie moią naymilizą powinno- 
ścią, i nayzupełnieyfzą fatysfakcyą. A iako na dowod Oycowfkiey 
Twoiey Nayiaśnieyfzy Królu, na ftan rycertki łafkawości w po- 
czątkach feymowania pozwoliłeś ucałowania Twoiey dobrotliwey 
ręki, tak oddalaiącym fię po fkończonych obradach ofobom, a 
nigdy fercem i wiernością, teraz poflowaé przeftaigcym na dopeł- 
nienie ufzczęśliwienia nas, i na pamiątkę Twoiey powizechney 
dobroci tey famey domieść łafki w pozwoleniu pocałowania Two- 
iey Pańfkiey ręki. y 
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Po podpifaniu wyZey wfpomnionego względem rozwiązania kon- 
federacyi proiektu, gdy wezwane było Minifterium do Tronu, J. W. 
Bifkup Poźnańfki Kanclerz W. Koron: mówił od J.K.Mci do Stanów 
w te flowa: „ Nie zprzeświadczenia o potrzebie, lecz przemagaiące- 
„ mu uftępuiąc lofowi 5 nie z wolnego wierney J. K. Mci P. N. Miłoś: 
„ Rady zdania, ale dla fąfiedzkiego zagrodzenia, dla uniknienia raczey 
y więkfzego niefzczęścia , aniżeli opatrzenia potrzebnego dobra, 
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w okolicznościach, ani w kraiowey, ani obcey naydalfzey ftaroży: 
tności nieczytanych, feym z konieczney potrzeby złożony .dziś 
koniec bierze oftateczny, kończy fig feym z przymufu, a razem 
z powodu dobra powfzechnego dla odwrócenia natężonych nazgu- 
bę Rzplitey ftrafźżnych zamachów, zwołany fpofobem niezwyczay- 
nym, pód węzeł konfederacyi podciągniony, zwyczay przepify, 
przykłady uchyleigcy do lat dwóch przeciegniony, a to wfzyftko 
iedynie dla tego czyniący, aby groźliwie zapowiedziane oddalił nie- 
fzczęśćcia, a podobno i oftatnią zgubę narodu. Uftawy i rozrz3- 
dzenia tego feymu, z przykrych i twardych wypadłe zdarzeniów 
zoftawuie LR Mśćrozfądkowi naftępnych czalów; teraz bowiem 
ulegaé tey zawiftności, któr ey ani oddalić, ani uniknąć narod bez 
rządny, bez filny, od przymierzników fwoich opufzczony niepotrafi 
zna za roztropną powinność; wfzakże nayzdrowfża Rada bez fil- 
ności w domowym zainiefzaniu, bez wfparcia, pomocy i nie w ie- 
dno myślności członków z głową być nie może, tylko czczą , i bez 
fkuteczną.  Boleśna ieft rzecz w prawdzie dla J. K. Mci niezbierać 
tych owoców, których od wftąpienia na Tron pracą ufilną, trofkii- 
wością nieprzerwaną, i przemyfła natężeniem, dla podniefienia na- 
rodu i w Europie wfławienia fzukał, boleśnieyfza iefzcze niekofzto- 
wać tylko, ale aż do fytości nieftrawney pożywać goryczy tych 
przeciwności, które panowanie Berłu jego powierzone, mimo 
wizelkie zabiegi, ftarania i 8rzódki, które tylko roztropność prze- 
zorna podawać mogła ogarnęły. Nie trzeba wielości fiw tego 
rozwodzić, co gruba rzeczy niewiadomość poznać, ślepa niena- 
wiść przyznać, dzika niewdzięczność z mocnego. przekonania wy- 
świadczyć powinna. Miłość tey Rzplitey powfzechney oyczyzny 
nafzey, wfzyftkie J. K. Mść zawfze kierowała kroki, a chęć naygo- 
rętfza pofpolitego dobra przewodnikiem była, tak w publicznych, 
1ako taiemnych fprawach. Niepomyślność zatym dzifieyfza, na to 
panowanie zwalona być niepowinna, że pod nim na nas przypa- 
dla, ponieważ zrańfzych daleko przed nami wyniknęła początków, 
które ztym niefzczęśliwym wiązały fig końcem, a ten z nich pre= 
dzey lub poźniey koniecznie wypadać i naftąpić mufiał  Zafie- 
wki to fa, zgromadzone Stany, oyców nafzych, w płódną rzucone 
rolę, długim wiekiem wkorzenione, za zdarzeniem fig okoliczności 
przydatnych doyrzałe, które nas potomków płonnego żniwa gorz- 
kich owoców nabawiły. Wiek przed kilką lat upłynął, bo w 1668. 
roku,iak te zamkowe mury fłyfzały głos Króla z żalem nieutulonym 
oftateczne ftany Żegnaiącego, a my dziś doświadczamy, Ze to był 
głos i lament przeczuly teraźnieyfzych na nas przypadków. Put 
wieku dopływa iako z obywatela kandydat do korony wolnym 
piorem w głofie wolnym obywatelfkim zbliżaiącą fie zgubę dla Rze- 
czypofpolitey opowiedział, trafiaiąć właśnie w dzifiey{ze okoliczno- 
SC. ale to głofy były iakoby wołaiące na pufzczy, gdzie ludzie iako 
drzewa chodzący w nieczułym na fwoią przyfzłość znaydowali fie 
obywatelftwie. To zawfze znaiący fie na rządach, to uważaiący 
odmiany politycznego u fąfiadów ułożenia narodowi Statyści i mó- 
wili głośno, i pifali Śmiało, chociaż w.dotkliwey dla umyfłu polfkie- 


y go materyi, Ze nieufność ku Panom panuiącym Rzplitey zdawna 
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wizczeta, rozmnożona przy ambicyi i chciwości obywatelów emu- 
lacya, rozerwanie ferc i umyfłów iednością zafzczepione fzczegul- 
nych zyfków, z ulzczerbkiém, owfzem zdofzczędnym żnifzczeniem 
publicznych pożądanie Ukrainy, w tak wielkiey części odpadnienie 
woyfka, fztucznie wyrobiona redukcya im anno 17 17.aco naygoriza 
w prowadzona nierozwaznie moc pfucia feymowych obrad przez 
założoną iednego przeciw wielu oppozycyą, fkarbu przez nie po- 
zwalanie na podatki niedoftatek, granic otwartość ,. fąfiedzkich 
przedfiewzięciów i czyńności niewiadomość, domowe rozterki i 
włafnethi rękami kray nifzczące zwiążki; owe na refztę kardynalne 
rządu; albo raczey iftotnego nieporządku tylko powiedziane aż 
dotąd uwiiaiące De w porozumieniach maxymy; Polfka nierządem 
fioi, Polfka na tonie feczeguinieyfzey opatrznosci [poczywa, na Polfke zguba 
niepodobna; ale boday było iey niedoświadczać , fąfiadów, ftała fię 
zgoda, te mówię Zrodla wezbrawfzy, zalać nas nieochytnie miały. 
Przepowiadali nam gorliwii doyrzale uważaiący wfzyftko w Oy- 
czyznie nafzey przodkowie, amy za czafow dopełnieniem ftrapeni 
naftępcy doznawamy nieodbity zawiftności, i dźwigać ig mufiemy. 
Zatym Stanow feymuiących rozłączeniem fig wracać maiący do fwo- 
ich Woiewództ w Ziem i Powiatow te Stany fkładaiący zacni MeZo- 
wie, zapytani od wfpół-Obywatełów, niedacież z włafnego przeko- 
nania tey prawdzie iftotney Świadectwa, Że co tylko w przeciągu 
dwuletniego feymu dozwołiły okoliczności uczynić dla dobra kraiu, 
w czymkolwiek tenże ochroniony i ocalony zoftał, to wfzyftko gor- 
liwości i pracy dobrego Króla przypifanym być powinno? Mógł 
Ze bowiem uczynić więcey nad to, gdy fie z abfolutnego fzafunku 
łafk wyżuł, ażeby zagroienie,że we krwi zginie kray,gdy fwoich prero- 
gatyw zmnieyfzyć niedozwoli odwrocił, i żeby ten płafzczyk nieufno- 
Ści do Maieftatu odrzuciwfzy, fzczerze do fiebie Rzeczypofpolitey 
przywiązanie pozyfkal. Ze zaś niewfzyftkich zamysłow ufilność i za- 
biegów Krolewfkich pomyślny wypadł fkutek, fzanować w tym nay- 
wyzize potrzeba wyroki, a doli godney użalenia bez rządnego poczy- 
tać kraiu.fzacuiąc z równą wdzięcznością chociaż dla nafzego nielzcze- 
Ścia niefkuteczne ftarania, trudy i ufiłowania Królewfkie, Niechay 
fkładaiący z fiebie charakter Pofła publicznego i prawodawcy we- 
zmie na fiebie nayściśleyfzy obowiązek zafzczepienia w fpól-obywa- 
telach powinne ufZanowanie dla Maieftatu , prawa, cnoty i dobrych 
obyczaiów zamiłowanie, wfzakże to ieft: gruntem naymocnieyfzym 
każdego fzczęśliwego rządu. Jeżeli doświadczenie ieft naylepfzą 
dla każdego miftrzynią, któż nie uzna, Ze na przyfzły czas dobrym 
Polakom chcącym ieżeli nieodzyfkać utracone prowincye, to przy- 
naymniey w pozoftałych być fzczęśliwemi. Potrzeba koniecznie Kré- 
la kochać, z Królem trzymać, i do iednomyślności obywatelikie 
umyfły prowadzić. Wy zaś Marfzałkowie zacni konfederacyi i 
feymowi oboyga narodów, którzyście pracowity ftyr dwuletnitrzy- 
mali publicznych i prywatnych intereflów, iako przez obywatel- 
itwo poprzyfiężone obowiązki ftaraniem wafzym było do grunto- 
wney fzczęśliwości przezacne Rycerftwo prowadzić: tak winfzuy- 
cie fobie, żeście pracowitego dokończyli dzieła. J. K. Mści wam i 
całemu Rycerftwu przy pożegnaniu zwylaniem dobrotliwego ferca 
Y ij 
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wfzyftkich Stanów pomyślnieyfzey dla ich znowu zgromadzenia 
zadaigc pory, na zadatek chętney z'wami dalfzey około dobra pn- 
blicznego pracy, na dowod życzenia każdemu w fzczegulności, 
wfzyftkim od Boga błogofławieńftwa, zbliżenia fie do Tronu. do- 
zwala, i za upominek łafki fwoiey Królewfkiey rękę pańfką do uca- 
łowania podaie. ,, 


Po tak tafkawych do Narodu od Tronu wyrazach, wfzyfcy na ów czas 
Seymuigcy z Senatu 1 Rycerfiwa wezwani byli do pocałowania ręki F. K. 
Mci Pana Nafzego Mitosciwego, i zaraz udali fie na zwykłe Te DEUM 
łaudamus &e. do Kollegiaty 6. Jana. 
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